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Lwowianie cieszcie się!

Rokowania potelco litewski? odbędę się ;v P/ize. - Druga nuta 
polska do Litwy. - Em sja premjowsj pożyczki inwestycyjnej.

W y k w in t n e  p o k o je  d o

AUDIENCJE U P. PREZYDENTA  
RZPLITEJ.

Warsuuwa, 21. stycznia. (Tel. G. P.) 
Prezydent Mościcki przyjął dziś o 10-lej 
na jednogodzinnej audjencji wiceprem. 
Bartla. Prócz tego przyjął p. Prezydent 
prez. Ratajskiego w związku z przygoto­
waniami do Wielkiej Wystawy Powszech­
nej w Poznaniu.

OTWARCIE ZBIORÓW RAPPERSWIL- 
SKICH.

Warszawa, 21. stycznia. (Teł. G. P.) 
jDziś w południe w kamienicy Baryczków 
na Starem Mieście p. Prezydent Mościcki 
dokonał uroczystego otwarcia Wystawy 
Zbiorów rapperswilskieh.

P. THOMAS W  W ARSZAW IE.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa 21. stycznia, (ps.) Dzisiaj 
rano przybył do Warszawy dyrektor biu­
ra pracy w Genewie p. Thomas i został 
przyjęty przez wicepremiera Bartla, na­
stępnie podejmowany był śniadaniem 
przez min. Załeskiegt

N IE  BĘDZIE SKUPU POŻYCZKI 
WŁOSKIEJ.

Warszawa, 21. stycznia. (Tel. G. P.) 
Ministerstwo Skarbu dementuje pogłoski 
o mającem rzekomo nastąpić skupie 7- 
procentowej pożyczki z r. 1921, wypusz­
czonej w lirach na rynku włoskim.

KATASTROFA KOLEJOWA.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa 21. stycznia, (ps.) Dzisiej­
szej nocy wydarzyła się katastrofa ko­
lejowa na li n j i Częstochowa— Olsztyn. 
Pociąg towarowy najechał na robotniczy, 
wskutek czego oha parowozy zostały u- 
szkodzonc, s 6 wagonów zniszczonych. 
Wskutek wypadku trwała sześciogodzin­
na przerwa na tej przestrzeni

  O——

ś n ia d a ć  p r z y  l ia n d lu  d e l k a f e s ó w  f i r m y  „ S a k o p a m e " ,  u l.  A S c a d e n ic k a  2 4 .

( ZJAZD DYREKTORÓW GIMN.
(Telefonem od naszego korespondenta'.}' 

| Warszawa 21, stycznia, (ps;) Dzisiaj
rozpoczęły się w. W arszawie^ dwudniowe 
obrady Zjazdu dyrektorów gimnazjów 
państw, z całej Rzplitej. W  zjeździć bie- 

: rze udział 80 delegatów, m i. z woje- 
wódzlwli lwowskiego i krakowskiego. Na 
porządku dziennym są trzy referaty o 
projektach ustawy o ustroju szkolnictwa. 
Referentami są; dyr. Jasiewicz ze Lwo­
wa, dyr. Wierzbicki z Warszawy i dvr, 
Ostrowski z Poznania. Jutro dyskusja.

NO W A AFERA SZPIEGOWSKA W  CZE.
CHOSŁCWACJI.

Praga 21. stycznia. (Tel. G. P.) W  'Ko­
szycach odkryto nową organizacje szpie­
gowską, przywódca której, zarządca dóbr 
hr. Andrassego przyznaje się do winy. 
Spodziewają się dalszych aresztowani.

PIERW SZY DOW ÓD „DOBRYCH CHĘC!“ 
Paryż 21. stycznia. (Tei. G. P.) „Le 

Journal" zamieszcza pogłoskę iż nowo- 
mianowany ambasador sowjecki w Pary­
żu, Dowgalewski, zwolnił stale zajęty w 
ambasadzie personal francuski, rezerwu 
jąc wszystkie posady dla Rosjan.

SOWJECKIE DZIECI MORDUJĄ, 
Moskwa 21. stycznia. (Tel. G. P.) W  

okolicy Taganrogu 3 chłopców w wieku 
lat 10— 12 napadło na sklep, zamordowa­
ło sklepikarza i jego żonę w okropny 
sposób. Zrabowawszy pieniądze, zbiegli. 
Są to t. zw. bezdomni, od których roi się 
obecnie w całej Rosji sow.

DYMISJA GABINETU EGIPSKIEGO. 
Londyn 21. stycznia. (Tel. G. P.) Do­

noszą z Kairu, że gabinet Karwata Pu­
szy podał się do dymisji. Powodem tego 
jest akcja nacjonalistów przeciw zawar­
ciu traktatu angieisko-egipskiego.

DOSTOJNY GOŚĆ W  BANKU.
(Do artykułu na str. 8.).

fot s t ,  smmm
BUDOWA ELEKTROWNI
LWÓW, Eh TORF 0 3G -  TELEF. 690.

Przeprowadza elektryfikacje miast w oparciu 
o wielki przemysł krajowy na długotefmi- 
■■ nowy kredyt w złotych obiegowych.

MIASTA JUŻ ZELEKTRYFIKOWANE: «U  3 Z AC. Z - DOBROMIL - GRÓDEK JAGIEL­
LOŃSKI- HORODE .K A - KAł USZ - SANO K - SKOLF - ŚNIATYN - USTRZYKI DOLNE.
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niirzid Ma mfondamenii
a pntem budować gmach państwowy.

T A K Ą  Z A S A D A  K IE R U J Ą  S IĘ  
D Z IE J Ó W  P R Z Y Z N A J E  IM  SLU  

N IE M A  P R Z E S K O K Ó W .

L w ó w , 22 stycznia.

G dy w śród  rozprzęgają  cy.ch sio | 
starych  stronn ictw  pow sta ła  w  P o l ; 
see n iepod leg łe j now a siła —  od ro - ; 
(E ona  idea  zachow aw cza , nie szczę | 
dzo,no temu ak tow i kom entarzy , j 
Obok bezw aru n kow o liczn ie jszych  j 
głosów , w ita ją cych  ją  jako  pożąda- j 
ny, tw órczy  elem ent w  w y ja ło w io ­
nym  organ izm ie  życ ia  po lityczn e­
go, p o ja w iły  się rów n ie ż  op in je  
u jem ne. M ów iono  o „obudzen iu  się 
w steczn ic lw a " i reakcji, za g ra ża ją ­
cej temu w szystk iem u, co w y w a l­
czy ł i u trw a lił postęp.

Jakko lw iek  taka „legen d a " jest 
raczej śm ieszna, n iż  budząca oba ­
w y , to jedn ak  społeczeństwo nie 
w iedzia ło  z początku, co o tem 
w szystk iem  m yśleć. N ie  w ied zia ło  
lem  ba rd z ie j, że zasady id eo log ji 
zach ow aw cze j, pow szechn ie znane 
przed  w o jn ą , u leg ły  zapom nien iu . 
Zibyt m ało  rów n ież  Interesowano 
się u nas p rądam i po lily czn cm i 
Eu ropy zacli., ab y  p rzez prostą 
an a log ję  chociażby z k o n se rw a ty z ­
m em  angie lsk im  urobić sobie bo­
daj p rzyb liżone w yobrażen ie  o cha­
rakterze m yś li zach ow aw cze j, bu ­
dzącej się w  Polsce.

D la tego  trzeba niejedno w y ja ­
śnić, niejedno sprostować. Zadan ie 
to winino być  w ykonane p rzez p ra ­
sę bezpartyjną tem  ba rd z; e j, że 
idea zach ow aw cza  w  Polsce n ie - | 
pod leg łe j, dziś s taw ia jąca  dop iero  j 
p ierw sze krok i na szerszej arento 
p o lit j cznej, jest ideą jutra. Do niej 
należą wielkie prace państwowo- 
twórcze w  najbliższej dobie. j

To nie horoskopy, lecz pewnik, | 
W ynika on niedwuznacznie z faktu, i 
że już obecnie podstawowe zasady 1 
konserwatyzmu stały się trościa na J 
szego życia państwowego i osnową 
reform ustrojowych, pizrgotowywa- i 
&yuh przez rząd Marszałka Piłsud- : 
sldego. Co więcej —  postula tę  zacho- | 
wawcze znalazły również —  b e H ś l*  j 
dów jakiejkolwiek propagandy! —  ży- i 
w y w yraz w  pragnieniach samego J 
społeczeństwa, kLórc w yzw oliw szy się j 
■z ery wsti ząśnień, z  afmosfciy powo­
jennego radykał izmu, żąda: pracy
przemyślanej, ostrożnych reiorm. sil- j 
nsj władzy, wolnej od dem agogji re- j 
prezentacji narodowej, pozytywnych, j 
realnych programów, poszanowania I 
antor tetów, umiarkowania w  całem i 
życiu politycznem. j

Pełna zbieżność leor.ii zachowaw­
czej z nastrojami -i tendencjami społe­
czeństwa nakazuje uważać le teorje j 
za wykładnik rzeczywistości i usto- 1 
sunfeować sic do nioj, jako do dominu- j 
jącego kierunku pnlitycznogu Tjas/.to \ 
bliskiej przyszłości,

Zarzut wslccznUjwit, poslawipny | 
idei zachowawczej luż po jej niedaw- 
nem odrodzeniu, nic W ym aga nią we i , 
repliki. Jest to jeden z tych typowych i 
pocisków, jakimi w  pierwszych latach i 
nastzej państwowości obrzucano prze- I 
ciwinków, usiłując ich skompromito- ^

P O L S K IE  S F E R Y  Z A C H O W A W C Z E , A  N IE U B Ł A G A N A  L O G IK A  
SZN O ŚĆ . —  W  Ż Y C IU  P A Ń S T W , P O D O B N IE  JA K  W  P R Z Y R O D Z IE ,
-  W IE L K IE  F J A S K A  H IS T O R Y  C Z N Y C H  P R Z E W R O T Ó W .

wobec 'innych grup iwad, a nic dbając nawet o pozór praw 
do-pedubieństwa. Do tego gatunku „za - 
-rzulów" należy epitet „masona", chęl 
nie rozdawany przez prawicę, lub 
..reakcjonisty", nadużywany przez le ­
wicę wobec każdego, kto nie szedł ila 
r< a sku m arksowsk im.

Wstecznikami byliby zachowaw­
cy, gdyby dążyli do zniesienia nowo 
czesnych urządzeń, a prowadzenia in- 
stytucyj przeżytych i dawno w fso rto ­
wanych. Byliby nimi w  myśl zasady 
„k io  nic postępuje, cofa. się" —  nawet 
gdyby usiłowali* utrwalić teraźniej­
szość i wstrzymać bieg postępu Naj 
ściślejsza analiza programu zachowaw 
rzego nie wykazuje jednaltóladu tych 
dążeń.

Różnioa- m iędzy zachowawcami a 
wyznawcam i innych kierunków poMty- 
cznyafo polega nie na odimiennych ce­
lach, lecz aa różnej metodzie. Innych 
różnic niema. Szczegół ten, wypada  
jak najsilniej podkreślić, ponieważ 
jest on fundamentalny Ala. stanowiska-

zachowawców 
stronnictw.

W  rzeczach religji zachowawcy 
bezwzględnie dążą do tolerancji, zgod­
nej z tradycją naszego narodu. Pragną 
stworzyć państwo potężne i  zwarte, a 
społeczeństwo we wszystkich jego kla­
sach wyposażyć w  dobrobyt. Nie prze­
ciwstawiają się w ięc ani ochronie pra­
cy, ani ubezpieczeniom społecznym, 
ani żadnemu z tych urządzeń, krorych 
zadaniem jest powściągnąć wyzysk, 
uregulować stoaaneH między praco­
dawcę i preorbiorcą, podnieść skaię 
■zardb&ów zapewnić nhakircpowany roz­
wój handlowi, rękodziełu i rolnictwu.

Zachowawcy są ludźmi posiępn, 
jednak postęp ich opiera się na od­
miennej, n iż u t. zw. stronnictw po­
stępowych metodzie pracy. Inne jest 
jej tempo, fermy kierunek. Różnica nie 
wynika zaś z uprzedzeń, ani z  tempto 
ranrentu, lecz z dokładniejszego stoso­
wania doświadczeń diziejowych i nie­
zmiennych praw przyrody. .

W  przyrodzie niema prza=lkoków

MYDŁO fUT „TLEN jakością d zrównuje najlep­
szym mydrom zasran, znym, 
a jest od nich kuk kotnie  
tańszi :---------

Lakowania riilsko litewskśa
odbędą się w  Rydze?

Ryga, 21 stycznia. (T a l. G. P .)
Rząd łotewski w yraził zgodę na 
odbycie się w  Rydze pertraktacyj 
polsko -  litewskich. Decyzja rządu 
łotewskiego jesl odpowiedzią na 
zapytanie jednego z państw  zainte­
resowanych w  rokowaniach.

W arszaw a , 21 styczn ia. ( U l .  G.
P . ) „A B G “  d ow ia d u je  się, że ,v na­
stępnym  tygodn iu  ma być  wysłana 
druga nota rządu polskiego do L i­
twy, zaw ierająca propozycje co do 
czasu i m ie lc a  rokowań, polsko- 
litewskich. Rząd polski dąży do te­
go, aby rokowania polsko-litewskie 
zostały zakończone przed m aicową  
sesją L ig i Nar.

P raga , 21 styczn ia . (T c !.  G. P .)
„R oh em ia " donosząc o m em orja ie  
Z. S. R. R, w ręczon ym  L itw ie  w  i 
zBjiąsdku z  rokow an iam i polsko- i 
lifew sk iem i, pisze, że m cm orja ł j 
ten został wT K ow n ie  przyjęty jako ! 
otwarte poparcie stanowiska litew ­
skiego w  sprawie W iln a . j

Kowno, 21. stycznia. (Tel. G. P.' 
Urzędowa „L ie tu va " omawiając obe­
cny sta:n stosunków, ipolsko-litewukjch 
dowodzi, że marsz. Piłsudski śpieszy 
się obecnie z osiągnięciem zwyi jęsh "a 
nad Litwą dla zdobycia atutów w  o- 
kresie wyborów do Sejmu polskiego. 
Dziennik Utęwsfc’ zapewnia, że n n ł  
WaldemaiasŁ rre zamtoraa pomagać 
{jSbiaetowi polskiemu w  jego polityce 
wewaętnBEej ( ! )

W ALD EM ARAS JEDZIF 24. B. M.
DO BERLINA.

Królewiec, 21. stycznia. (Tcl. G. 
P.}. ,,Kon,!gsbergei’ Harfcunsscho Zci- 
lung" podaje z  Kowna, żo wyjazd j w .  
m.era Waldemarasa do Berlina nstalo- 
no na 24. stycznia. Przedmiotom obrad 
Wafłemanasa z ministrem Stresem&n- 
nom mają być w  pierwszej lin ii spra­
w y traktatu handlowego, ora z  spraiwy 
zawarcia poro-zumdenifi® krfesłjii ry- 
bojestwa, utrzymania dróg wodnych 
: i. 4.

Zamach stanu Litw»e ?
R ZE K O M O  W  Z W IĄ Z K U  Z  U S U N IĘ C IE M  G EN . Ż U K A U S R A S A .

V.ALDEMARAg.
(Wedn*g doskonalej karykatury sowje- 

ckiej.)

W ilno, 21 s lyczn ia . (T e ł.  G P .) 
Z  K ow n a  donoszą, żo w czo ra j roze­
szła się. tu a la rm u jąca  pogłoska o 
w yk ry c iu  wielkiego zam achu  sta­
nu, jak i rzekom o p rzygo tow yw a ł 
obóz ch rześc ijańsk ie j dem okracji. 
W y k ry c ie  to łączą z  ustąpieniem  
genera ła  żukausfeasa.. naczelnego do

wódcy arm ji litewskiej, który  m ia ł 
na leżeć do  sp iskow ców . .Jeden z  

| w yższych  u rzędn ików  m m . skarbu 
| zosta ł usunięty w  zw ią zk u  z usiło- 
j w an iem  w p ływ a n ia  na rząd w k ie ­

runku utrzym ania gen. Żukuuska- 
sa na stanowisku. Dokonano lic z ­
nych aresztow ać

Wszystko nowe jest wynikiem  pow-ol- 
hych procesów przygotowawczych. Za­
nim „w ystrze li" nowa odmiana, zanim 
przez „rewolucyjny wybuch" powsta- 
rne w  pewuej chw ili new s gahmok, 
żyw y  organizm przez długi szereg po­
koleń, przez serię kolejnych przystoso­
wań zbiera materjiał do nowej formy.

Prawo to ulega w  polityce zbyt 
często zapoznaniu. Pod wpływem  znie­
cierpliw ienia i namiętność' usiłują lu­
dzie przyspieszyć wypadk; itaedlojrzałe 
i ominąć-to, czego omijać nie woi.no — 
poszczególne stopnie ewolucji. Zawsze 
j bez wyjątku epilog talldch prób jest 
jednaki: reakcja i pełny odlwtot «Jo
puniktów wyjściowych.

Dziwne to, że zasad, tar: dobrze 
znanych skromnym hodowcom, usiłu­
jącym wytworzyć nową odmianę kwia­
tu lub owocu, nie znają częi&uo mężu- 
w ie stanu. N ie znał ich Piotr W ielki, 
gdy w ierzył, że przez nałożenie na 
mużyka peruki i fraka uczyni z  niego 
współczesnego Europejczyka. Gdyby 
■dziś żył, wtdziałbw Rosję rzuconą % 
powrorem ku A z ji i  w  średniowiecze. 
N ie znał ich Robesipięrre, gdy „uwal­
n ia ł" Francję od urządzeń, które ry­
chło porem powróciły w  tryumfie. Nie 
znali ich wszyscy rewolucjoniści, przez 
gwałt, zrzucając to, co nie do rżało do 
zrzucenia. Nie znali ich wreszcie pierw 
-i ustawodawcy Polski odrodzonej, for­
mując żvcie na modłę, która w  prak­
tyce okazała się przedwczesna, zbyt 
szeroka, zbyt wysoka. Pracz szereg lat 
placdMamy koszta icb pomyłki.

Koazta le nie polegają tylko n i  roz­
czarowaniu. Częściej zgw ałcen iu  praw 
ewoluaji towarzyszą nadiniernie wyso­
kie ofiary i katastrofy, które coia.ą z 
nieubłaganą kanee'kwencją rozwój na­
rodów o dziesiątki lat i w ieki wstecz, 
do chwili, w  której popełniono omyłKę. 
W tedy w ys łk i i  praca całych pottoień 
idą na marne.

Melioda zachowawcza pozwalr ani- 
knąć takich wykolejeń .-Jest ona zape­
wne mniej romantyczna, gay powia­
da: nie wolno budować murów na pia- 
?kach, —  naprzód knć trzeba funda, 
raenty! jĘp polityka nie jest rzeczą, ro- 
mamlyziac. Polega na realiźmie. I  dla. 
tego metoda zachowawcza jest jedyną^ 
która bez błyski”*'? wych efektów pray» 
nosi rezultaty trwałe i ssupefco,

(Kazim ierz Drz^bysławski.
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Jak Zarzad okręg, wy „P itiita ”
asimiiiie swe w w oliie  sie i iiohi M siiege

ID EA  W S P Ó Ł P R A C Y  L RZĄDEM  Z W Y C IĘ Ż Y  JEDNAK W £ R Ó B  W Ł O Ś C IA N  N A W E T  W P R E W  P. W IT O SO W I.

Lw ów , 22. stycznia. 
W czoraj odbyło się we L w W ie  

po Biedzenie Zarząd"! ofcr. PSL. „riast"
na Wischcdnią MatopaMys, przyczem  
uchwalono, co następuje:

„Zarząd okręgowy PSL. „P iast" 
na Wschodnią Malopolskę zebrany 
w diniu 21. stycznia br. we Lw o­
w ie: 1) wyraża ubolewanie z  po­
wodu uiedojścia do blolku wszyst­
kich stronnictw polskich, działają­
cych .na  terenie Wschodniej Mało­
polski w  myśl uchwały Rady1 na 
czelnej stronnictwa z  dnia 20. li­
stopada uh. r., 2) Zarząd okręgowy, 
biorąc dotychczas udział w  częścio­
wym  zespole stronnictw polskich 
pod nazwą „Bezpartyjny blok
współpracy z- rządtem", po w yczer­
paniu wszelkich środków, zmierza­
jących do ich zgodnego porozumie­
nia i współdziałania, oraz po nic- 

. ubite m stwierdzeniu w yraźn ie złej 
w o li ze strony niektórych grap po­
litycznych i stosowania lnctoTm ę/1 
znanych w  życiu połilyezncfn przy 
zuipetłno.j obojętności czynników rzą 
dowych, które nie potrafiły przy- 
ezynić się do zgrupowania, żyiwjąlu 
polaki ego na gruncie uczi.iwego 
kompromisu, stwierdza, że dalsze 
Icjzob tanie w  tym bloku sit sio się 
dla stronnictwa niemożliwe, 3) za­
rząd okręgowy kierując się intere­
sami państwa ( ' ! ) ,  połe».a prezy­
dium przeprowadzenie rokowań z 

•• poważne rai stronnictwami poisikie- 
ini w  ciągu nąjbhżBżych dni".
Tyle uclłwala Zarządu okręgowe­

go. N ie należy jej pozostawiać bez pe­
wnych komentarzy.

Sam  fak t jest n iew ą tp liw ie  bo- 
'esny. O znacza on pogłęb ien ie i  za ­
ogn ien ie w a ik i w yb o rcze j w śród  
P o la k ów  M ałopolsk i W sch odn ie j, 
oznacza p rze łam an ie  dyscyp lin y  
n a rod ow e j i  p ań stw ow e j ze strony 
grupy, k tóra  chętnie dck iam ow aia  
dotąd na tem at sw e j „pań stw ow ej 
m is j i"  na kresach.

M o tyw y  w ystąp ien ia  z B loku 
n ie  w y m a g a ją  w y jaśn ień . Są n ie - 
wybrądnem i insynuacjam i, sprze- 
cznem i z  orostą log iką. Bo je ś li dziś 
oskarża się inne grupy, pozostałe 
w  Bloku, o „z łą  w o lę " i „n ieznane 
w  życiu  p o lityczn em  m etod y ", w y ­
padało ch yba  zrob ić  użytek z tych 
faktów  natychmiast po ich w yk ry ­
ciu, a nie po tygodniach rozm ów  
i targów, przep row adzanych  w cha 
rakterze zd ecydow an ego  członka 
Blokiu.

P . S. L . „P ia s t "  w ie , jak  osądzo­
n y  zostan ie lego postępek. Idąc /a 
stara receptą, zaa takow ał, aby  w y ­

kręcić się od obrony. M an ew r ten 
jedn ak  ch yb ił celu.

F a k tyczn ym  pow odem  w czo ra j­
szych uchw ał „P ia s ta "  za jm iem y  
się n iebaw em . D ziś s tw ie rd z im y  
jed yn ie , że rozs trzyga jącą  ro lę w  
ca łe j sp raw ie  odegrała  tragiczna 
jako symbol pos’tać w odza  lego 
stronn ictw a, człow ieka, k tó ry  m i­
m o pełnego bankructw a p o lity c z ­
nego zach ow a ł sw ó j nienasycony 
apetyt dalszej kar je ry , swe n :po- 
ham ow ane am b ic je .

D la  id e i w spółpracy z  rządem  
secesja „P ia s ta "  nie jest klęską.

W ob ec  popularności te j ide i w śiód  
mas włościańskich i potęgu jących  
się z dnia na dzień wpływów ' „ Z je ­
dnoczenia L u d u ", —  efektywne 
straty poniesie przedewszystkieir. 
sam  secesjonista, tracąc resztę ele­
mentów uczciwszych.

D la  B loku  zaś w  żadn ym  w y ­
padku nie jest stratą, że opuściło 
go stronn ictw o, etyczn ie  i p o lity ­
cznie do tego stopnia skompromi­
towane, że w spółpracę z niem  m o ­
żna (było u w ażać  jed yn ie  za wielką  
ofiarę na rzecz interesów ogólno- 
państwowych.

Jednomyślny sąd opinji pukli, zn j Grzekł, is  najlepszym filmen. 
wśród wyświetlanych ottecnie we Lwowie jest film
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KOMUNIgCl DOSTALI PECHOWĄ TRZY NASTKĘ. z,WIĄZEK CHŁOPSKI NR. 14, 

KATOLICKO LUD O W I 15, LEW ICA PPS. 16.
; • ił»;nr»i>in • 11 s/iuo ̂ Łoreso mdenta.i

Warszawa 21. stycznia, (ps.) Dzień 
dzisiejszy przynfjisł zgłoszenie 4 dalszych 
list państwowych. Są to: lista Jedności
robotniczo-chłopskiej (pod którą kryją

się komuniści), która otrzymała nr. 13. 
Czołowym kandydatem tej listy iest b. 
poset Warskl. Nr. I ł  otrzymała lista se- 
cesjonistów ze Str. chłopskiego, mianowi-

A s y  S i e n y  p -p ! s k  i © j ■:
L . S O L S K I
J U N O S Z A  S T Ę P O W S K 1  
ST . G R U S Z C Z Y Ń S  r 
M . M O D Z  L R W S K A

Z  J A D W I G Ą  S M O S A R S K i *  N A  C Z E L E
w ystopw ą w  arcvdzie !e : W ł.  & . R e jm o n t a  p. t.

Z I E M I A  O B I E C A  N
BO

Go mówi p. wteeprem. Rarttl
o regulacji płac urzędniczych.

100 M IL J A R D O W  T U T E K  

P R O D U K U J E  R O C ZN IE  

„O L L E S C H A U "  

najw iększa światowa fabryka tu­
tek i bibułek. Tutki i b ibułki o ry ­
ginalne „OHeschau" z napisem  

francuskim  są niedoścignione w  

smaku. O dciągają nikotynę i po­
budzają wrażliwość. Jedna próba  

wystarczy. Do nabycia we wszyst­
kich lepszych trafikach. General­
na Reprezentacja „Olleschau", 

Lw ów ,, Kazmiei zowska 35.

(0-d naszego 

W arszaw a , 21 styczn ia. 

W  zw ią zk u  z  w czora jszą  u ch w a ­
łą R ad y  gab in etow e j, p rzyzna jącą  
p racow n ikom  p ań stw ow ym  jedno­
razowy zasiłek  45 prc. miesięczne­
go uposażenia, w icep rem jer  Bartel 
u d z ie lił p rasie w yw iad u , w  k tó rym  
m ięd zy  in n ym i o św iadczy ł: 

„Defin ityw na regulacja uposażeń 
urzędniczych musi obciążyć skarb  
państwa w  sposób stały. Jest nie 
do pom yślen ia  regu lac ja  p łac u rzę ­
dn ików , k tóra  m og łaby  zach w iać  
budżetem państw a, ja k  rów n ież  nie 
do p om yś len ia  jest regu lac ja  tych 
plac, która nie m iałaby cech trw a ­
łości i k tóra po n ie jak im  czasie ze 
w zg lęd ów  bu dżetow ych  m usia łaby 
być wycofana, przez obcięcie płac, 
tak, ja k  to ju ż  izresztą zrob ił w  sw o 
iińj czasie jeden  z pop rzedn ich  rzą ­
dów .

Uw ażam , że regulacja uposażeń 
urzędniczych jes t konieczna, w y ­
m aga jednak trwałego pokrycia, co

korespondenta), 

zapewnić mogą nowe źródła ciochc* 
dów. Rząd jednak nie m a pełno­
mocnictw do podnoszenia podat­
ków. Gdybyśm y pełnomocnictwa 
takie posiadali, to z uregulowaniem  
sprawy płac urzędniczych nie b y ­
łoby trudności. Obecnie czekać 
m u sim y na zebran ie się Sejmu, do 
którego R ząd  p rzy jd z ie  z odpu- 
w iedn iem i p rzed łożen iam i, w sk a ­
zu jąc źród ła  dochodów , u m oż liw ia ­
jące  podn iesien ie  p łac do w ła śc i­
w ego 3 słusznego poziom u. Tym cza­
sem zrobiliśm y to, na co nas było  
stać, i co skarb państwa jest zdol­
ny bez wstrząsu wytrzymać. 
W iem , że znr.jdą się zn aw cy  p rzed ­
m iotu , k tórzy  u w aża ją , iż  m ożnaby 
środkam i, k tó ry m 1 Tząd dysponuje, 
poonóc u rzędn ikom  w  sposób b a r­
d z ie j w yda tn y . R ząd  jednak  u w a ­
ża, że jego znawstwo sytuacji go­
spodarczej i finansowej paristwa 
na większą pomoc urzędnikom nie 
pozw ala".

cie lista Związku chłopskiego. Na czele 
tej lisiy znajduje się nazwisko b. posła 
sejmowego Hipolita Śliwińskiego. Równo­
cześnie Związek chłopski zgłosił też listę 
państwową kandydatów do Senatu. Lista 
Polskiego str. katolicko-ludowego otrzy­
mała nr. 15. Członkiem czołowym tej 
listy jest b poseł do Sejmu ks. dr. Kan. 
Szuj. Dotychczasowy przywódca dr. Ma- 
thkiewicz nie będzie więcej ubiegał się o 
mandat sejmowy. Wreszcie nr. 16 (w r. 
1922 numer Bloku mniejszości nar.), o- 
trzymała lista Głównego komitetu wybor­
czego PPS. (lewicy). Czołowym kandyda­
tem jest p. Andrzej Czuma.

SENACKA L ISTA  M O N A R C H IS TA  
(Teletonem od naszego korespondenta.)

Warsaawa, 21. stycznia, (ps.) Mo­
narchiści ustalili swoją państwową l i ­
stę do Senatu. Lista obejmuje 27 na 
zwisk. Na pierwazem miejscu figuruje 
W l. Glinka prezes L igi katolickiej i 
Tow. kredytowego ziemskiego, na dru 
giem .lego Emin. Metropolita Ropp, na 
trzeciem gen. Kazim ierz Raszewski, 
na czwartem prof. Bostowfki, na pią­
łem ks. dzieakn Nowak, na szóstem 
GaudzyńsM, na sdódmem hr. Zygmunt 
Plater, na ósmem dr. Drożdż z Pozna­
nia, na dziewiątem prof. Żmański af 
Lwowa.

LISTA  KATO L. NAR  
(Telefonem od naszego korespondenta.)

Warszawa, 21. stycznia, (ps ) Lista 
-państwowa do Sejmu i Senatu bloku 
katolicko-nar. ma cyc złocona w  naj­
bliższych 2-1 godzinach Ozorowym 
kandydatem do Sejmu ma być Maisz. 
Senatu Trąmp&zyński, do Senatu zaś 
b. poseł do Sejmu Drof. Stanisław 
Głąoiński.

P  POLAKIEWICZ W YKLUCZONY
ZE STR. GHŁ.

(Telefonem od naszego korespondenta^*
Warszawa, 21 stycznia, (ps.) Cen­

tralny komitet wykonawczy jako or­
gan Zarządu głównego Str. chłop 
skiego powziął uchwałę wykluczają > 
cą b. poda do Sejmu dra Karola Po­
lakiewicza za akcję zmierzającą do 
jego rozbicia.

SELROB OBRADUJE POD W ODZĄ  
CHAMA.

Hrubleszó 21. stycznia. (Teł. G. P.)’ 
Odbyłu się tu posiedzenie Selrobu, w  
którem wzięli również udział komunizu- 
jący żydzi. Przewodniczył Mlebał Cham 
(Ukrainiec) ze Lwowa. Stworzono komi­
tet wyborczy, w skład którego weszło 13 
osób, przeważnie z b. Niezal. Partji Chłop 
skiej, oraz ustalono osoby kandydatów 
na posłów: Karc>uka, Bobrowika, Duczu- 
ka i Tytusa.

RUCH POCZTOWY W  OKRESIE 
WYBORCZYM

(Od naszego VBnSoon den faV
Warszawa 21. stycznia.

Min. Miedziński wydał okólnik do 
wszystkich podległych mu władz i urzę­
dów regulujący służbę pocztową, te'cgr. 
I telef. w okresie wyborczym. P. Mini­
ster przestrzega, aby korespondencja 
pocztowa szczególnie adresowana i po­
chodząca od władz wyborczych była juk- 
najrychlej przesyłana, zaś telefoniczne 
połączenia możliwie szybko uskutecznia­
ne.

W  związku z tern MSWewn. poleciło 
wojewodom i starostom, by o wypadkach 
złego funkcjonowania służby pocztowej 
i telef. natychmiast zawiadamiali dyrek­
cje pocztowe. Gminom i urzędom poleca 
MSW., aby nie stawiały żadnych przesz­
kód komisarzom wyborczym w korzy­
staniu z aparatów telefonicznych i prze­
prowadzaniu rozmów międzymiastowych.
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Co piszą inni ?

Zatkali sobie uszy I dziwią sio,
ż e  n ie  s ły s z ą .

JAS BYK KA W ID 01. CZERWONEJ Fł ACHTY. —  KAŻDA KOALICJA JEST PRZESŁ1DAŃCEBL- —  WŚRÓD  
UKRAIŃCÓW. —  ZE2TSTA P. GRYNBAUMA. —  00 NA  TO ODPOWIADA P. REICB?

mi rsHfcraay pośrodku 1 Socjalistów Ra-Lwótt, 22. stycznia.

■ f3tr»X-Ukazanie s;ę odezwy Bezpar­
tyjnego Bloku współpracy z rządem 
podziałano na prasę partyjną uiczem 
cserwona płachta dortrzeżona prasz 
byka. To nie jest już podniecenie, to 
Tstn.y szal. Nierzadiko majaczenia przy 
41 stopniach gorączki. I jak ono bez­
ładne.
. Gdiy p. Wincenty Witos tworzyt ko­

alicję od p. Zdziechowskiiego z Obwie- 
polu dio socjalisty SSsmięck ego —  na­
zywało się to koalicją. Jeśli jednak o- 
dtezwa Bezpartyjnego BIcku jednoczy 
podpisy; demokratów, konserwatystów i 
radykałów 'rozmaitych odcieni 'pod 
hasłem wiąpólpracy z Ma^sz Piłsud­
skim —  to chadecka ..Rzeczpospolita11 
pokpiwa sobie z przektadańca. Jak 
gdyby pfŚp wyborczy p. Ghacińskiego 
z Piastowcami nie Był przekledańceni 
kłócących się z sobą interesów miasta 
i wsi, robotnika zainteresowane-®! w 
niskich cenach produktów rolnych 
i zamożnego chłopa, marzącego o sku­
baniu darach ów miejskich.

P. Bolesław Koakowski niezadowo­
lony znowu z czego innego. Dziwi1' się 
ogólnikowemu — jak twierdzi —  ch a ­
rakterowi odezwy. Jest nierad, że po- 
niiuięt - w  niej s p r a w y  drażliwe. Nie 
wystafcz”  mu praca dokonana przez 
rząd obecny w  ciągu 19 miesięcy. 
U w aża to za niewystarczającą legity­
macją. N ie w ierzy, że odnaleziono w ła­
ściwą drogę, wiodącą do potęgi pań- 
S%ya i pomyślności jego obyjyateli 
I pisze w  „Kuberze Warszawrkim":

. „„-gdybyśmy zapytali, jaką drogę 
odnaleziono np. w rozwoju i przebu­
dowie samorządów, w administracji 
kresów wschodnich, w urządzeniu 
sądownictwa-, w  polityce kościelnej. 
1 0  dasłuahalibyśmy się' albo gloso* 
empiryzmn z dnia na dzień, albo 
nadmiernych uroszc ;en kontroli bin- 
rokratyczjiej, albo tolerancji sekciar-

- stwai, aló nie mielibyśmy przed sobą 
programu, świadczącego o jasności 
celów i świadomości środków".

Po-co mnożyć cytaty? Nie diopnowa 
d’zi to do niczego. W ystarczy powie­
dzieć, że cała dyskusja wywołana 
odezwą przypomina '■ezi.iowe z flłu- 
chym:

—  Idę kupić ryby.
—  Szkoda, gdybyś zamierzał kupić 

rytby, poszedłbym z tobą.
M ówi sio: Tworzym y Bezpartyjny 

Blok współpracy z rządem. Jest to 
blok tai) tyczny ludsd rozmaitych obo­
zów dla celów w vl orczvch. Jedno 
tylko hasło przyświeca tu: współpraca 
z Marszałkiem. W  całym  szeregu za- 
gadinień rsjfoifeji różnice. Owszem. 
Nikt temu me przeczy. Nie -omieszka 
się diać temu w yraz w Sejmie.

Gdyby nie zatkali sobie uszu —  sły­
szeliby. Ale n>ie chcą. Jest i.m z  tern 
w ygódkę;. Inaczej nie byłoby ofcaaji 
do szukania dziury w  całem.

*
Ludność ukraj belka pójidzie do urny 

wyborczej rozbita na szereg grap.
Stwierdza to „Bito" z którego dowia­
dujemy się na ten temat co następuje:

Ukraiński narodowy blok wyborczy 
ogranicza się do Undowców, selańfikie- 
go SÓjuzu i bezpartyjnych Ukraińców 
na W ołyniu. Selrob (prawica). Se)roto 
(lew ica) i krtmuniscy", Zachodniej U- 
krainy idlą do wyborów oddzielnie.

To są dwa bloki skrajne. Między Ra­

dykalnych, Ukraińską Socjalną, DenHo- 
kraoje „\Vpered“ , Ukraińską Partię 
Pracy i grupy bezpartyjnych z b. po­
słem Podlhirskini na czele.

Oprócz tego wym ienić należy Ukrą- 
ińśkij Jjłarodnyj Sojuz, którego terenem 
działalności jest Małopolska i Ukraiń­
skie Zjodnoczeci-e Gospodarcze na W o­
łyniu, oba stojące na gruncie -państwo­
wości polskiej. Obfity len spis kończy 
Radykalna Lew ica Trylowśkiego oraz 
grupy moskafofilekie, działające pod 
firmą Russikiej Partii Agrarnej (Czer- 
kawslci) i Ros-skiej Organi racji Naro­
dowej, na którą w> ostatnią składają 
się Ukraińska N iwa i Russkie Narodo­
we Zjednoczenie.

*
Kam panję. swoją z  drem Reichem 

przegiął p. Grynbaum z luetesem.
Nie udało mu się w cągnąć sjanistów 
małqpo:lskich do bloku mniejszości na­
rodowych i musiał z tego >.owodu na­
słuchać się mnóstwa d a  pbach słów 
od p. Dmytra Lewróbitujo. By choć w

min. przyznała niższym hmkcion,Gr(n- 
stzom państwowym wynagrodzurta do­
datkowe za służbę w święto. W yna­
grodzenie to wynosi 1/25 miesięcznego 
uposażenia i przyznane będzie, jeżeli 
w tygodniu następnym po święcie nie 
można było funikcuonarjuisza uwolnić 
od służby na jeden dzień .powszedni. 
Rada min. ponadto przyznają strawne 
dla niższych tonkcionaTirszy policji, 
którzy spełniają słjftbe -Ip-onad 8 go­
dzin .na-dfgbę. Strawne wyńcsić rbę- 
dzie 1/16 część djety z-a każdą godzinę 
służby.

Rada miń. ponadto uchwaliła do­
datkowi' kredyt w  budżecie Poczt I 
Telegr. w wysokości 600 tys. zł. na 
budowę gmachu poczty w  Gthrni. W re­
szcie Rada min. powzięła, uchwałę o 
poborze rekruta na r„ 1928, Kontyn­
gent rekruta odpowiada kontyngento­
w i uchwalanemu przez Sejm w  r. 
1927. Zauważyć należy, że w  okrasi'' 
wyborów przysługuje Radzie min.

W arszaw a , 21 styczn ia, (p s ) Ge­
neralna dy rek c ja  służby zdrow ia  
opracowań projekt rozporządzenia 
Prezydenta Rzplitej o zw alczan iu  
g ru ź licy . P ro jek t w p row adza  obo­
w iązek  zw a lczan ia  chorób gru źli­
cy, notow an ia  zm ian y  adresu za­
m ieszkan ia  chorego, p rzestrzega­
nie zarządzeń , które służą do zw a l­
czan ia  g ru ź licy . Do nich należy 
izo lac ja  chorych , zakaz zatrudn ia­
nia g ru ź lik ów  p rzy  w yrob ie  lub 
sprzedaży artyk u łów  spożyw czych

części dać upust swe i irytacji p. G-ryn- 
baurn zamieścił na liście państwowej 
przyszłej szesnastki nazwisko b. iwafa 
laslera, zaciekłego oponenta po vki 
ra jd h o n & M - Mandat to wprawdzie 
iluzoryczny, bo jedenaste miejsce 
daje mało nadziej! dostania się do Sej­
mu. A le  p .1 Gi ynlbaumówi nie o to 
chodzi. Grunt, by p. Reichow i doku­
czyć.

W  związani z tem pisze „CLtril?“ : 
....„Tak tedy blok mniejszości na­

rodowych w  śoislem tego słowa zna.- 
czenim istnieć tutaj nic będzie- Bo 
ten jodyny pochodzący z Małopolski 
wscb kandydat żydowski, który ma.n 
dat swój zawdzięczać będzie (łfctoęj 
liście państwowej bfclftii nie tyle u- 
ważany być wterión jako symbót pa 
nująriago tu przy wy-hoirąch systemu 
.poiityiczi.egc, ile raczej j&fcb symbol 
różnicy między ideową opozycją a 
realnym oportunizmem. Ałbowoin 
■paihyik, zadawalający się po>3tawi€- 
nieir go na liścde pańs’twowej, gdziie 

. zazrwyczaj starzy przywódcy znajdu­
ją tylko iraasekurację ■ na wypadek 
niepowodzenia w okręgu, zatem jak-

wysokości, odpowiadającej uchwałom 
ciał ustowcdarwczyeh z roku poprzed­
niego.

Na daisiejszej Radzie Min. przy­
jęty też został projekt rozporządzenia 
Prezydenta Rzipltej o emitowaniu 4%  
pipmjowej pożyczki inwestycyjnej. Pi 
życzka wynosić ma 50 mili. zł., emi­
towana będzie w  oDliga.cjacb 100-zIę- 
towych. Jest ona zabezpieczona na ca 
lym majątku ruchomym i nierucho­
mym państwowym i ma być spłacona 
w ciąga tP l?t. Dwa razy do roku, a 
to 1. kwietnia i 1. października* odby­
wać się będzie losowanie prensji. .— 
Dnia 1 kwietnia br. wylosowane bę 
dąl oremia 200 tyis. zł., 10 premii po 
10 tys. zł., 3 premii po .1000 zł., '252 
premij po 500 zł., 14:44 po 250 zł. Po 
zatem ogólna suma premij będzie w y ­
nosić 740 tys. zł.

itd. W a lk a  z gruźlicą obciąża sa­
morządy. R zad  udzie lać będzie  j e ­
d yn ie  subw encji na ten cel. A k c ja  
w a lk j z gru źlicą  po legać m a na za­
kładaniu przychodni, szpitali, sa­
natoriów  i!d . O do w iązek  zak łada­
nia p rzychodn i c ią ży  na gm inach 
p ow yże j 10 tys. m ieszkańców , sa- 
n a to r jów  na zw iązkach  kom unal­
nych. S zczegó lny nacisk k ładzie  
p ro jek t u staw y na ochronę dziecka 
przed gruźlicą.

 o . . ..

by oderwany od swojego pnia, nie
"znajdzie lu swoich wyborców, ponie­
waż m l. on Ich wszędzie i nigdzie. 
Taki więc „młody weteran" polityki 
żydowskiej w razie ewentualnego wy 
hrania, wybrany — bez wyboru, bez 
potrzeby wyłożenia profciaoiu i wy­
głaszania mów kandydackich, będzie 
w Sejmie repie/,tmiuwai nie mas; 
i tychże poglądy, lecz —  siebie i „za­
sady", zwane przez niektórych ..przy 
wiwairriam do mandatu. Dalecy od 
chęci iineynuowanaa, nie możemy jed­
nak pow»frzyamć się od iprizykrkgo 
wrężenia, *ze może w -powyższycn 
„za6a«jach“ szukać należy klucza, dla 
rozwiązańią,- zagadki M&J.1 ..-wyżspe] 
moralnoś^f1 Itumaczącej tylomieeup 
ozne r-oznamiętnieni-e opozycyjne. Ilu - 
straoję tej lporaJnośft? wńtóohśroy 
w dzie.jaich „Morgonu" i te:|oż pery- 
peljae.h od chw.li s-lk-oazenią dzśen- 
n.ika, a.ż do legoż „wydzierżawienia . 
Dz-rSto.ym -w końou w ztoiązku z ,ą 
.JBoijhlnośnią? wyidaje się- nam leż 
■zbieg okęjtehości, iiż mchaw-ia mło­
dzieży użytej za nairzęazie — nieza- 
wodme wbrew jej Wiedzy —  dla tp, 
rzą flH ia  demonstracji na Radzie 
Partyjnej odbyła się w praedednin 
konfeienj.ji mniejszości narodowych, 
mającej rozsti^y^ć o JszydsiaW 
■napdafów,. sądzimy, że cboca-żWy dla 
usunięcia wszelkich podejrzeń .naje­
żało z tak zd-obylego mandatu zre­
zygnować. Jestfo rzeoh i etyki poli­
tycznej i oczrwiście ■— smaku .

POSIEDZENIE GŁ. KOlitloJI W YBOR­
CZEJ.

Warszawa, 21. stycznia. (Tel. G. P.) 
W  d. 23. bni. odbędzie się posiedzenie 
Państwowej Komisji Wyborczej pod prze 
wodnictwem gen. komisarze wyborczego, 
p. Cara.

  ̂ o  ---

BLOK PRORZĄDOWY ROŚNIE W  SIŁY.
Kraków 21. stycznia. (Tel. G. P.) Mło­

dzież akademicka uchwaliła poprzeć czyn 
nie akcję wyborczą Bloku Współpracy z 
rządem. Zebranie zakończyło się manife­
stacją na cześć Marsz. Piłsudskiego.

Łódź 21. stycznia. (Tel. G. P.l W  Ło­
dzi do Bezp. Bloku współpracy z rządem 
zgłosiły akces: Związek Ziemian, NPR., 
oraz związki zawooowe polskie

Wilno 21. stycznia. (Tel. G. P.) Okr. 
Związek Ziemian zgłosił swe przystąpie­
nie do B. B. współpracy z rządem.

Grodno 21. stycznia. (Teł. G. P.l Zjazd 
okr. „Piasta" w Grodnie postanowił przy­
stąpić do współpracy z Blokiem rządo 
wym. pozostając n.imoto przy programie 
„Piasta".

KLĘSKA P. KORFANTEGO
Katowice 21. stycznia. (Tel. G. P./ 

Ch. D. urządziła w Katowicach wiec z u- 
dzmlem około 1000 osób. Przyjęto rezo­
lucję, wyrażającą votum zaufania posłom 
Ch. D. z Korfantem na czele. Jednakże 
za rezolucją wypowiedziała się tylko zni­
koma część obecnych. Wśród okrzyków 
na c z p ś ć  Marsz. Piłsudskiego wiec roz­
wiązano

*— —b— —

WIELKOPOLSKI OBÓZ OH. N. PRZE­
CIW UCFW ALE ZARZĄDU.

Warszawa, 21. stycznia, (ps.) W  
Poznaniu odbyła się konferencja 
członków stronnictwa Ch. N. okręgu 
wielkopolskiego i nomorsi i  ego. Om? 

wiano m. i. uchwałę prezydium, za­
braniającą członkom kandydowania z 
listy Bezpartyjnego Bloku współpracy 
z rządem. Zebranie wypow iedzi a h 
się przec/iwko powyższej uchwale i so 
lidaryzowało się ze stanowiskiem sen. 
Steckiego i in.

D a j grosz 
na celeT .S .L .

Go uchwaliła Rada ministrów?
STRAW NE DLA POLICJI. — WYNAGROIESENTE ZA  ŚW IĘTA DLA N IŻ ­
SZYCH FUNKCJONARJUSZY. —  POBÓR Re k r u t a  NA  R. 1928. —  EMI­

SJA POŻYCZKI INWESTYCYJNEJ.
(Telefonem od naszego korespondenta.*

W arszawa, 21. stycznia, (ps). Rada zgodnie z  postanowieniem Konstytu­
cji, usiał anie kontyngentu rekruta w

Ustawa o walca z gruźlicą.
O B O W IĄ Z E K  Z W A L C Z A N IA  T E J  K L Ę S K I S P O Ł E C Z N E J  B Ę D Ą

M IA Ł Y  SA M O R ZĄ D Y .
<T(?ternnf'rr? oW nąsj-.Hm
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Z  Miejskiej Rady Przybocznej.

Lwowianie cieszcie sic!
Dostaliście nową porcję pofiatków miejskich...
Przedstawiciele Ifdno^ci itr^ądzili swy*n do- 

brocjyncom huczną „owacją” z ^aterji.
R A D A  P R Z Y B O C Z N A  Z A T W IE R D Z IŁ A  B U D Ż E T  M. L W O W A . —  P O D W Y Ż S Z E N IE  P O D A T K U  OD  
B U D Y N K Ó W , P A T E N T Ó W  Z A  S P R Z E D A J  T R U N K Ó W , OD K A N A Ł Ó W , O Ś W IE T L E N IA  r.O K A LI, 
Z A  IV Y W Ó Z  ŚM IEC IA  P ŁA C IĆ  S IĘ  B Ę D Z IE  Z A L E Ż N IE  O D  ILO ŚC I. —  O P Ł A T A  G M IN N A  Z A  

, C Z Y S Z C Z E N IE  J E Z D N I. —  P R Z E D Ł U Ż E N IE  P O D A T K U  O D  Z B Y T K U  M IE S Z K A N IO W E G O  I A U T O ­
M O B IL O W E G O . —  Z N Ó W  M O W A  O  W Y D Z IE R Ż A W IE N IU  T E A T R Ó W .

L w ów , 22 stycznia.
( j p )  N a  wcTorajlszem posiedze­

n iu R a d y  p rzyboczn ej uchw alono 
dodatkowy budżet zwyczajny g m i­
n y  m iasta  L w o w a . N a początku  
ref. dr. Brzeski p rzedstaw ił sp rze­
c iw y , jak ie w n ies iono  w  zw iązku  
z p roponow anem i przez kom isję  
budżetow ą op ła tam i i p odw yżkam i. 
M ian ow ic ie  sprzeciwy wnieśli: dr. 
Fieraeki k w estjon u jąc  p raw o  R a ­
d y  p rzyboczn ej do uch w a lan ia  p o ­
datków , p. Stanisław  N ie za b ito w ­
ska i inż: Fajgebt im ien iem  w łaści­
ciel? realności, Slow. gospodnio- 
szynkarskie, Stow. kupców , b. ra d ­
ca W o je w ó d z tw a  Bialobrzeski 
i M au rycy  Fuch" K om is ja  u chw a­
liła  p rze jść  nad tem i sp rzec iw am i 
do porządku dziennego, a Rada 
przyboczna w  g łosow an iu  rów n ież  
sprzeciwy te odrzuciła.

Zgłoszone popraw k i do rezo lu ­
c ji m e  u zyska ły  w iększości, z w y ­
ją tk iem  p op raw k i r. Schmoraka w  
spraw ie zwolnienia od opłat dro­
gowych p ła tn ik ów  IV . i V. katego- 
rji handlowej, oraz V II. i V III,  
kateg. przemysł. N a wniosek r. 
Thulliego uchw alono op ła t}' za 
w y  w óz śm iecia

ści łgać kwarta lnie 
i zastan ow ić  się nad  celowością 
ściągania podatku gruntowego, 
k tó ry  n rzyn iesie  zb y t m ało  docho­
du w  stosuinku do kosztów  a d m in i­
stracy jnych .

Uclrwnono: 1) przyjąć przedłożony 
przez p. Komisarza rządu preliminarz 
dodatkowy budżetu zwyczajnego na r. 
1927/28 w  dziale wydatków na kwotę 
2.975.552 i ł  45 jt., zaś w  dziale do­
chodów ua kwotę 2.982.500 zł.

Odnośnie do działu  dochodów: 2)
Uchwalono podwyższyć samoćstny po­
datek od budynków, pobierany we for­
mie dodatku db ipąńśliwowego podatku 
od niieruchamości z dotychczasowej 
wysdkiaści 50 proc. db 75 prac. tegoż 
podatku z policzeniem od 1. pażdzier 
ruikia 1927; 3) podwyższyć na rok budź 
1927/1928 doitychcz. dodatek gminny 
do opłait państwowych od patentów 
akcyzowych na sprzeitaż trunków z 60 
proc.' i 120 pro a. dc 200 proc. opłat 
państwowych; 4) wprowadzić od 1-go 
yaźdz. 1927 podatek kanałowy i za­
twierdzić odnośny statut podatkowy: 
5) wprowadzić od 1. stycznia 1928 
samoistny podatek od oświetlenia e- 
lektrycanego w  lokalach zarobkowy ab 
z wyszyi kłem alkoholu, oraz w loka­
lach przeznaczanych stałe na zabawy  
i  rozrywki; 6) wprowadzić od 1-go 
paźdZ. 1927 opłatę drogową; 7) w pro­
wadzić od 1. lutego 1928 w miejsce 
dotyohcnaisowei opłaty za wywóz 
śmiecia obliczonej od przedwojennego 
czynszu —  opłatę za wywóz śmiecia, 
obliczoną od ślotei wywiezionego śmie­
cia; 8) wprowadzić opłite gminną za 
c®YSzc®»n»e jezdni w  zastępstwie wła­

ścicieli realności, i a lo od 1. paździer­
nika 1927.

Pomie-waiź przcdiłuiżenie poboru nie­
których podatków do końca roku bu­
dżetowego . 1927/28 jest niezbędne, 
przeto:

9) Uchwalono utrzymać w  mocy 
do %  kwietnia 1928 pobór nAychcza- 
gowej 10 prows. dopłaty do cer. prądu 
elektrycznego i  g um; 10) przedłużyć 
pobór gniininwgo podatku od bytku 
mieszkaniowego dc) dnia 1. tojraftaua 
1928,w dcityohczasowcj wysokości 4

piec. komornego przedwoj&miujga ad
każdego zbędnego poifcoju weidłe do­
tychczasowego statutu; 11) przedłużyć 
do dnia T. kwietnia 1928 pobór d o  
tychczasowej 50 proc. dopłaty do 
gmiumegc podatku od środków przewo­
zowych jako przadimotow abytiku. Na­
stępnie: 12) zbaoać dochodowość wszy­
stkich przeds ębiorstw miejskich i dóbr 
miejskich przez ąpccjaWię zaangażo­
wanych rzeczoznawców; 13) zreduko­
wać wydatki na teatry przez ograni­
czenie. jakie się okaże dopuszczalne i

l wów winien pozostać
kar. ilu naftowego.

IN T E R W E N C J A  IZ B Y  H A N  D Ł O W O -P R Z E M Y S Ł O  W  EJ.
L w ów , 22 stycznia.

W obec tęgo, iż  w c ią ż  jeszcze za­
graża niebezpieczeństwo przenie­
sienia siedziby kartelu naftowego 
ze L w o w a  do W arszaw y , zw róc iła  
się Izba  p rzem ysłow o  - h and low a  
w e L w ow ie  z pomownem przedsta­
w ieniem  do Rządu, Odnośne m e- 
m o r ja ły  Izby podp isa ł rów n ież  p. 
K om isa rz  rządu. W  sprawie tej w y  
jeżdżą w  najbliższych dniach do
W arszaw y  delegacja, w  skład któ­
rej wchodzą wiceprezes Izby p. dr.

Rucker, przedstawiciel K om isarja- 
tu rządowego miasta Lw ow a  i re - 
prezentanc' Rady przybocznej K o­
misarza.

Jak w iadom o , Gazeta P o ia n n a “  
od  p ie rw sze j d rw il i  za jm ow a ła  zde 
cydow ane stanow isko w  tej d on io ­
słej spraw ie, żąda jąc  b ezw zg lęd n e ­
go pozostawienia s iedziby  kartelu  
w e Lw ow ie, ja k o  w  natura1 nem 
centrum  naszego p rzem ysłu  n a fto ­
wego.

— - o  - -

możliwe po dokł-ajnem rozpatrzeni^ 
sprawy teatta-.uej przy układaniu bu» 
dżetu na 19ZS/Z9 r.

Dalej uchwalano

następujące iczolucje:
•1) W zyw a  się P. Komisarza R zą­

du/by na przyszłośejwszelkie wydat­
ki po za ramą. uchwalonych budże­
tów, były przedstawiane do zatwier­
dzenia Radzie przybocznej jako koitjJB 
pćtentnej do le li uchwalenia. (vfn. p. 
r. Rozwadowski). tfij W zyw a  sjg P Ko 
misarza, by na przyąplość wszelkie 
wnioski, dotyczące przedsiębiorstw
miejskich, przedkładane były do dal­
szego "rzędowanitt Komisji brdżeto- 
wej po uprzedniem strutynowani u 
tychże .przez Komisję przedsiębiorstw, 
która zaopatrzyć je winna w swoje 
reizolucje. (W n. p. r. Rozwartow s k i). 
SB Za lec^  się P. Komisarzowi Rzifdu. 
aby przy układaniu budżetu na rok 
1928/29 nie zrezygnował z ewentual­
nej możliwości wydzierżawienia teat­
rów. fWn. p. r. Rozwadowski). 4)//?a-( 
leca sie P. Komisarzowi Rządu zrew i­
dować i odpowiednio podnieść docho­
dowość podatkn od placów niezabndo, 
wanych. (W n. p. r. dr. Schmorak).

Wnioski w sprawią, opłat wywo­
ła ły  głośne

protesty galerii,
które chwilam i uniem ożliw iały dąl- 
sze obrady. Kom. Strzelecki po u- 
ch waleniu wśród tej wrzawy budżetu, 
zarządzi1 przerwę. Następnie r. Ghry- 
stowski referował sprawę ■"'ynajęeia 
domów składowych za rogatką Janow­
ską, na pomieszczenie rezerw zbożo­
wych, co uchwalono. Przyjęto rów­
nież szereg wniosków red. Laskow- 
nickiego, zgłoszonych lmiónieim ko- 
misji-rnaiki w  sprawne wyboru roz­
maitych komisyj i de-legacyj. R, Litwi- 
nowicz przedstawił wniosek nagły, a- 
żeby wyśłaecdo W arszawy delegację, 
klóraby poczyniła kroki o utworzenie 
kartelu naftcTwego we Lwow ie, a. nie 
w  W arszawie. Jako delegatów w y ­
brano rr. Litwinowicza i Schmoraka, 
oi az jedn :go z członków Prezydium

pana komisarza Strzeleckiego?
NAJTĘŻSzJ INDYWIDUALNOŚCI USUWAJĄ SIĘ OD UDZIAŁU W  RADZIE PRZYBOCZNEJ.

WALCZĄCEGO Z POLITYKOMAł" \  W PR O W A D ZA  SIĘ PARTYJNIOTWO-
W  IMIENIU RZĄDU

Lwów , 21. stycznia 
(jp) to „Gaiz©ta Poranna" uoniosta 

już w swoim czasie jeden z najwybit­
niejszych członków Rady Przyboczne! 
komisarza rządu wiceprezes Toiw. wlaści- 
cieili realności, dr. Korbel Paygert, który 
w wyglosaoinei niedawno na posiedzeniu 
budźetowem mawtie dał miarę swbich nie 
pospolitych zdolności, zrezygnował przed 
ki fen dnieni z godności członka Rady 
Przybocznej Ze względu na niewątpliwą 
szktode jaką nrzyrwosie interesom miasta 
usunięcie się tak wybitnej indyw iduali­
ści od ndziałn w sterze nasraj nawy ko­
munalnej i ze względu na aktualność je­
go uwag, zwłaszcza w związku z uchwa­
łami budżetowemi Rady przybocz • 
nej, zwróciliśmy się do pana prezesa 
Payigerta z prośba o wyjaśnienie nam 
przyczyn, które skłoniły go do tak sta­
nowczego wycofania się, że nawet usilne 
nalegania ze strony walnego zgromadze­
nia właśc. realności,' których jest rzeczni­
kiem, decyzji jogo ,’zimienić nae mogły.

P. .prpzbb dr. Paygert przyjął wysłan­
nika naszej redakcji z -właściwą sobie u- 
przejmością, a na pytamie, jaiki-e byty po­
wody jego ustąpienia ze stanowiska człon 
ka Rady Przybocznej, odpowiedział:

—  Powodom mego ustąpienia jest nie­
równomierny i niesprawiedliwy roztzia' 
ciężarów. przewidzianych dodatkowym

budżetem zwyczajnym, uchwalonym już 
przez 1 omisję budżetową, a co do które­
go wszystkie klnby o: wiad«zyły, że za 
nim g<o„owac będą.

— Jakie zdaniom Para . Prezesa powo­
dy skłoniły ozłouków kiuibpw do głosowa­
nia za iaik naierównaKiarneiiii obciążeniem 
ludności ?

— Chcąc na tlo pytamie odpowiedzieć, 
muszę s-ię trochę cofnąć w przeszłość. Już 
od długiego szeregu lat miejsaie ciała re­
prezentacyjne cierpiały na wp:, o wadze 
niu du nich form, właściwych politycz­
nemu życiu parlamentom ;mn, a zupełnie 
do życia komunalnego nie przy stos wanych. 
Mam tu n-a myśli podział rad miejskich 
na klnhy. W  przeciwieństwie do tego na­
sze życie autonomiczne powiatowe, miało 
tę ważną dohrą stronę, że łagodziło prze­
ciwności polityczne. Przez pracę przjy 
wspólnym stole nawet przeciwnicy poli 
tycznJi uczyli się wiza.jemnde szanować i 
poważać. Był to skWek wyłączenia pier­
wiastka politycznego przy załatw ai fu 
spraw natury gospodarczej.

Obecnie 'ząd wywietsił jaiko jedino z 
głównych swych haseł walkę z piiityim- 
ctwem. P. Komisarz ' rzą(hu j)bjąw'szy ad- 
min-istTację miasta Lwowa.- m.jiri piękno 
pole do wprowadzenia tej zasady w czyn. 
W myśl intencji rządu zatem oczekiwać ra 
leżało, że w organ:zacji pracy w Radzie

Przybocznej pójdzie p. Komisarz za wsp( 
mnianym prz tzemnie nprzednio - przykła­
dem naszych dawniejszych autonomicz­
nych r-iał powiatowych Tymczasem stale 

:Aę wprost- przeciiwnic. W organizaCji/swej 
pracy Rada Przyb-oczna poszła z,a przy-' 
klaaetm iparlamdmtów. Mianowicie kluby 
d sygnuj? członków swych do poszcze­
gólnych komisji. Zadanie t. zw- komisji 
matki ; jest niewielkie,1 ogranicza sic do 

iMH>ny formalniej- Przy wyborze członków 
komisji de-cydnją często nie kwalifikacje, 
ale względy polityczne. Byleby o w ieji 
lepiej, -gdyby każdy r »  czlenkó-w dttjrfffip- 
•prezeintaicyjnego, -w naszym wypadku Ra­
dy Przyibocznej, sam podawał, do któ­
rych komisji pragnie należeć, a komisja 
matka miałaby wykreślić nadliczbowych 
kandydatów, poświęcają-^ ooeynwśeię .naj­
mniej ubwalifiikowanydh-

Gdyby był ip. Koimtófe jńUu' (ę_Y'sy:-- 
fc-lem wybrał, byłby przełamał wssec^ 
władzę klubów, byłby przełamał wszech, 
władne, zgubne pariyjnictwo.

Naitonhłąst przy obecnymi'. sIbA c rz-e- 
czy cała praca układania budżetu doko­
nywana była pod znakiem nastrojów wy­
borczych. Kas-ido -ze stómn-ictw słimulo 
p^sddevSzywtkiiem ojyto, aby w nicze-m so­
bie nia narazić swych wyborców, a zasa­
dę siusznoHici i aura iedl wośc uuświę- 
cona oportunizmowi Poświęcona za,tani w
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piepwajsytn m j j f e  te grup*, lndnospi, któ 
ra wydawała de nałamią nbbeziuecsna, 
jako nieliczna.

Prsy obecne; organizacji klubowej za 
fifpcy poszczególnych grup goLpater 
ozych nie mają odwagi zastępowania in­
teresów odnośnych grap, gdyż obawiają 
sie wszechwładzy klabow* Przciamafi# 
•tej wszechwładny bylojjy. jailfipuż pow ita 
jziaieji, pięknym początkiem walki z pat 
tyjnictwent nie tylko w SloWio, ale i W 
czynie. O spełnianie tcgc zadania p< Ko­
misarz rządu nie pokusił się mimo w ic .  
kich swych żalni pod w* gięC-m enaigji 
i taktu.

Jeżeli już tego uczynić nie zdołał luk 
nie chciał, należało tem Wdzstej liczyć 
się z Łom, Ze obecna czasy przedwybor­
cze nia ndają  ais do tworzenia nowych 
ciężarów komunalnych, p rz y  których róż- 
łożeniu n a leża łby  •tóenytftłd się obiekty­
wizmem i Sprawiedliwością. Tu też'.było 
wslkaiżaine rzecz: oalą, e*lró.cfffif a moina 
to cyło zrobić zwłaszcza wobec zncoo 
nych bardzo aktywów, które skarb gminy 
posiada w zaległościach podatkowych.

W.prawtłzie z BgUłyZ^pegtÓśd podat­
kowe przy ukhóda-triui P ff-o lu  Jlie byWa-ją 
uwaglgitoiktne, jadnśflf awykłe budżet u- 
ałada się przy końcu roku badżetowsgo, 
podczas •jay obecnie Rada łteeynoesria u- 
kładala budżet dodaik* w czasie r. budżeto­
wego i to przed ckrjeau, w którym po­
datki zwykle najobfićte) wpływają. Jest 
bowiem rzeczą th^isUMcUtą. że wlaśhio 
ostatnie miejęiąco r ® i ,  I  przedoTNszyłśt- 
kieitl grudzień, są .najłepW.e 4icid Wzglę­
dem wpływów -poflol&Mrytfli. 'flffbCSnscm 
wszystkie cyfry budżetowe oparte są na 
datach pochodzących z poazątkn jesieni.

Jak skw H W B SPhł źośtal m vpjom  do- 
datków®;*# buflżćlit. najlepsi objaśnią cy­
fry. Dochódy prfitwridziane Budżetem do 
datkowym wynoszą 2.900 tyś zł- Z logjr 
i ,100 lys- podatników się obciąża. Zaś 
z sumy 1-800 tys-, którą muszą pokryć 
podatnicy przypada ptzs«slo 3/4 ne w ła­
sność nieruehową. Pałatki i opłaty, -mn* 
jące być ipop&none -pi zm{’ s t ó jk i  «gć i vil 
sp o ż y c ia  koiraecCTieirń, ;n> s.% tta łew iaM  
•aUpelnid w  do d atkow ym  b udżecie  te& $- 
■piane.

To -Ireeba podkreślić, zwłuJ/zdlt, że 
radny Szcsyrak w  swej mowie bif^żet-o- 
■wej zaznaczył, że z calc-j* budżetu mia­
sta Lwowa zaledwk 3 miljony przypada 
na klasy zzmozniujszo.

Otóż należy słwferdzić, że cyfra przez 
niego podana nie daje właściwego obrasn 
o charaktanso budżetu miasta Lwowa, 
zwłaszcza jeśli właśnie w myśl wywo- 
tłdW r. SzoZynka .oprzemy . îę ntelylkd md; 
budżecie dodatkowym, ale na hffdżeció za 
cały (Wk 1027/28.

Z pierwotnego budżetu,' uchwalonego 
przeż ąwMtiiięiacą już Radę młcj|fcą, a 
Wyhostąoego 14 talilj. nł, przypada taó 
bezpośrednie podatki komunalne rzeczy­
wiście tylko 3il58 tys. Nałoży jednak do 
togo dodać udział gminy W podatku do­
chodowym, który wynosi 930 tys,, ćzb-li 
roizetn przeszło 4,luO tys. Daiej clićąć o- 

ł cenić Charakter epoł& jy  budsełu. należy 
do tego dodać podatki pośrednie od uży 
cia ziiytkowcgo i inne opłaty, obciążają­
ce przeważnie klasy za noantejsse, Di 
ty:ch należy imdSŁjłl ad psów. od wido- 
wiek, od spożycia W ilooy, podalaić hole 
Iowy itd. Lazem wyuoezą on 1.694 tys.

Podatki koi. umcyjno od spożycia ko- 
meutu&gu i dochody z przedsiębiorstw ko 
mwn,alnycb, a zatem te, która obciążają 
najszerszy ogół, Wynoszą tylko 2-475 tys,

Z innych działów budżetu podmieść 
należy: opłaty administracyjne np. taksy 
aa udzialenie .prawa, obywatelstwa, teksy 
pobierano przez Urząd rozjemczy, oplatc 
za użycie placów pud skład malei-jołów 
itd. —  zł. 406.000. Daloj podnieść natdży 
opłaty aa kor ystanio z urządzeń pu­
blicznych, nip. za wywóz śmieci, dochód 
z placowego i "targowisk itd. — zł. 620.000 
razem ał. 1,116.080; z czego połowę, t> 
zł. 558-000 należałoby doliczyć dc w y ­
mienionej już kwoty 2,475.000 zł., ec 
cayni razom 3-U33.J00 zł., która to kw&lń 
przedstawia obciążenie szarokich warstw 
ludności miasta Lwowa na rzcez tutejszej 
gminy w przeciwstawieniu do sumy
6.107.000 zł, przypadającej na Obciążenia 
warstw zamożniejszych i obciążenie s m- 
snmeji zbyiko woj- Po uchwalam,U dodat­
kowego budżetu ta ostatnia kwota wzro­
śn ie  o 1,800.000 zł., czyli wynosić będz *
7.907.000 al.

oyftze tej przeciwstawimy cy­
frę Łfej-JCmnio wyżej podaną 3,033.000 zł 
■to musimy przyjść do pożekemaniu, 
nawie Ssocjaliści izb sWńgo stó.UftWiśteil by- 
rtó/jmniej iw. ktfflWiiAfije .mjijteifc usia- 
rżać Się nie mają -JtoWódu, zwl.iśżCża, żó

Rockefe l!er jako że ; 1 ak
R Z E C Z  N IE P R A W D O P O D O B N A , A  J E D N A K  P R A W D Z IW A . -  U T A L E N T O W A N Y  W N U K  M I .J A R .  
D E R A  —  K O N F L IK T  NA U N IW E R S Y T E C IE . —  O JC IEC  Z W ^ a  W S Z E L K IE  S T O S U N K I ZE S Y ­
NEM . —  A M B IT N Y  M Ł O D Z IE N IE C  K L E P IE  B IE D Ę . —  W R E S Z C IE  Z Y S K U JE  Z A J E C IE  P O R T  JER A

NO C N EG O . A  W  D Z IE Ń  S IĘ  U C Z Y .
N.oyćy Jork, w  styczniu, 

(H )  Rzecz, któr§. napraw dę tru-* 
dno sobie yyyobrazić: R ockefe ller,
k ló r y  bez grosza w  kieszeni i p ra ­
w ie  zam ierający z głodu bladzi sa ­
motnie po ulicach miasta. A  jed ­
nak tak rzeczyw iśc ie  tbyło. 24-let- 
ni w nuk Johna fW kcic llera ,

Joba Rockefeller -  P r  enłice 
jak iś czas gin%ł wprost z głodu, a 
potem znalazł sobie posadę portje- 
ra nocnego w  szpitalu, a  podczas 
dnia studjował w  uniwersytecie 
Yale...

Jonn Rockefeiler-Prentice jest 
najstarszym synem E. Prentiee‘a,

Tragiczna śmierć lorda.
P I^K N t GEST PELANTRÓPA. -  OSTATNIE PRZEMÓWIENIE. —  SYN  
NIE UilOE PRZERYWAĆ UROCZYSTOŚCI INAUGURACYJNEJ. -  SEN SA  

CYJNA REZYGNACJA 2T WSPANIAŁEGO PAŁACU.
Londyn, w  styczniu.

(W). Gl-iotni lord Uratton byi w  
U"3»h dfiiaoh obcy n\* Ipfeićrżas oftvard>a 
•tó{irt«la w Btewo, k,S6ry powstał g-hu 
wnie' dzięki tnicja.ty.wie wydatnej po­
mocy piemgńdej tego-, sbslaehahwgo fi- 
iunkrojM., W  u-rtiCZyarpfci: otw^ć-w. bra­
ły uidzial liczTio Tzofzc.

L o rd  w ygto .'(
krótkie i  ttsemówieme. 

Za-kftóezyt- jó slowairL:
..Od kilku lal je ^ fm  trawiony niebez- 
piaaraiĄ chorobą. J?mi.eru ustaw-teanle 
zrjIą® i. mi w  oczy. EjjS.t4|o dzięki O- 
patrznośc;, że pozwolił mi dożyć ttfo 
piękneso dnia"..

W  kilka inhwi, fsolaft lord. nagle 
zanieioćgt i

zakończył życie.
la -vfu'-■;.»!.; na obecnych

Wctr usające w ta ien ie ,
Clrcicno naturalnie przerwać uro- 

«|y5taść. A le syn zmarłego, major Bai- 
ly Grat ton zwrócił się óo obecnych 2 
ptośbhj, aby dcłpiowadiZili tę utwuzy- 
ilPść do końca, gjdyż to będzie niewąL 

i piiwio w  myśl intencji zmarłego iiian- 
I tropa. ,
) Wobec togo biskup Swansea doko-
J u,U poświęcenia łe®|BalA, poczem głę- 

bafeo wzruszeni obecni rozeszli‘ się do 
domów.

Lord Grauon amidził przód kilko­
ma laty

wielką *en< îc;ą
gdy opuścił swój -wsparniały pałac w 
Brceon i  zajął skromny domek. Pałac 
zastał przeznaczony, na |ow:sińn:ic 
szpitala.

: n a .

„Ladies” czy „ jomens” ?
OSaBLIW Y  SPOR O TYTU LA fU R E  NIEW IAST W  ANGLJI

Londyn, w atyczniu 
'e\ -W  AAglji Wywołał ożywioną 

pollSiriW 1 SpRs.-iw1, f ,rN * (g i|  R a z ie ®  
londyiTykiego, który usłyszawszy, zę ■ 
nfekurątor. zwraca się .do. law y przy- 
sięgłyćh ze Słowami: „LtóióS Nttd Geii- 
•ąemen“ , pTzurwał mu, oświadlczając, 
że jeżeli nie chce tytułować lawy przy- 
Sięgłjfch: „Mcnibers of l;he Jury*1
Członkowie law y przysięgłych ' lo pi*j 
winian w  każdym razie powieidzioć': 
„W um en“ (kobiety.', a nie ,,la:dies“ .

1 <itu raty Londyn Zajął fcię k.we- 
s»::jQr, czy  sędzia ów m iał rację, usu­
wając wyraz ,,lad’iea“ .

Od czus&ar już chyba Adama przwt- 
, -dawicielkj pici pięknej nazywane są 
kobietami (wPmen), —  oświadczają 
zwolennicy tego wyrazu —  jest więo 
naturalne, że sędzia żądał pMtywróće- 
nia iej nazwy w tytułowaniu osób płci 
żeńskiej.

pó̂ .kjcsftu, fegzta budżcflu ló kwoty, któro 
poda ludków miasta Lwowa nie ćbcśążtiją, 

Nailoiiilast grupą gospodaresą, któiu 
ma najiluBSmejace powody jzargł są wła­
ściciele realności, co jod*-oh pt. rrdntó 
muti fatalno jhatki preyniećć i dla naj 
unseego ogółu* gdyż wskutek przeoią. 
iunia dodatkowego nieruchomości tuabu 
dowa miasta Lwowa zahamowana eosia- 
nto Podatki pochłaniając prawie cały do­
chód z realności nic pozostawią już nic 
łub prawie nic na konieczny remont, 
pras* co ilość miesekau amaiajes ons m- 
-•anie,

Tjótotkł kćrtitthatoe od nićfUchomn&ći 
uich-wałóne budżetom rudiłikoWyrtt będą 
u nas #SfMei)y dwa razy Więcej niż do­
tąd, $ pi^osżio łrsy razy więcej, niż w in 
nych miastach jioisldch o tej doaioBłości i 
liiRłuratuej, co Lrów.

( “wsea-jąc && póthSslShi i* w«i«she | 
— aŁteińózył prews dr ray. !

Lr^ćłdft t e iz z  dó kóakiużil:

KSl to jednak odpowiadają przcciw- 
nid|S! że wprawdzie wyraz ,.womer," 
ma ],trawo stańsżeriitwa, to jednak w y ­
raz „ la d y ‘, chuć ffiłodszyi, j 9 t  w ytw o­
rom ktiLm y, jest oznaką osoby ogła- 

■dTbnej, o uczuciach delikatnych, do 
brze wychowanej, jest tern, co Anglik 
tak precyzyjnie {ortnułuje określeniem 
„łnfiyiaike" (podobna do lady), a co tak 
trafnie daje pojęcie o dobrych obynsa- 
jaoh i  kulturze towarzyskie!). I  w  tem 
też znaczeniu w yraz „lady" przeszedł 
do wyżystAióh języdców kulturalnych 
s?Wiata( etui się dla przedstawicielek 
.płci żeńskiej tern, c,żem dla mężczyzn 
jest wyraź ..gentleman1'.

I adlaje się, że dowodzenie powyż­
szo i>owinnoby pwwsilirzymać ludżi tak 
ptóstolinynydh, juk ów sędzia lofidyń* 
gki, od dalszych prolesiów przeciwko 
wyrńzawj „lady".

Zamianowany zoMtaium &zl&nkiexn Ra­
dy Fnżyiboezmuj przez pana wojewodę ja*
kci wictprśici lwowSKiega TowaraystW' 
wiaścieioli taalności. Jednak nia sisłótt 
na stanowiska jsilnostronaem. Uznawa­
łem, że nieauhói przez rachunki miejskie 
wykusany, pokryty być musi i 4s właści­
cieli realności od tego cbowiązKu obywa- 
tulskiego usnnęó ię nio mogą. Żądałam 
jedna1' sprawiedliwego różdzialn ciężą 
rsw, bęaąć skłonny nawsl zresztą oo da­
leko 'dicych kompremUioW. Gdy jedhak 
wsaetkie moje usUowanh. obrania dro >i 
pośiddniej pozostać W  ftkutka, gdy
j; icitklsm sercem prawie cały ciężar na- 
łożona na jedną tylks grupę goepodiucj ą 
dlatego, że nie może skutecznie siębrenić, 
bo jest nifiesna, uwaiasoiii za «wój obo-
wią«ck mćndń.i i Ibimó iialćgóh
W':)! :;i‘ ■-'■'i y-yómoRHłjZi Ti>wafżVstWA wla
w i,■ V fW .v - ‘iH-i ijccyaji Jiiójej “ ilićn.óinc ] 
iń - jto -  ' ' ;

który jako adwokat i syndyk w ielu  
ogromnych przedsiębiorstw akcyj­
nych, rozporządza bardzo w ielką  
fortuną. E. Prentice ożenił się po­
nadto 2 drugą córką znanego m i-  
łja idera  Johna Rockefellera i otrzy 
m ap

50 mil jonów  dolarów  posagu. 
M ały Prentice był dzieckiem nie­

zwykle uzdolnionym tak, że jako  
8-letni chłopak um iał doskonale 
■władać językiem niemieckim, fran ­
cuskim i łacińskim. W  r. 1919 jako  
16-letni m łodz’ eniec złożył egza­
min dojrzałości 2 odznaczeniem w  
Taft -  College w  W atertow n  i w p i­
sał się na uniwersytet Yale. N ieba ­
wem  za napisanie cennej dysserta- 
cji łacińskiej olrzym ał

nagrodę Sam uela  Ca ‘ pina.
W  cztery miesiące później został z 
jw w ódu obrazy pro.esora reiego- 
w any na przeciąg sześciu lat. T o  
w yw ołało  zupełne zerwanie z o j­
cem, mimo usiłowań matki, która 
starała się pośredniczyć w  iej spra­
wie.

Młodzieniec jakiś ezau podróż°w aL 
S.kańó jodnaik zabrakła mu pieniędzy, 
trzeba było pomyśleć o

łarobkuWsuin. 
ifó g ł w-ijifawdzie zwrócić się do dziad-' 
t a  z prośbą o pomoc; również mfftkA 
w  taijomnicy przed mężem choinie u" 
życzyłaby mu odpoi 'liiedimch funidu- 

i asów. Ambitny młodzian ooSKiuiowlł 
' jednak iść przez życie o własnych ó* 

feiAK
IM Ał się do Bostonu i tam zatnie- 

azkał pod nazwiskiem Jobiuc. Jonesa 
Zrazu nie mógł dostać n&aady, aiż w re­
szcie znalazł zajęcie , tortjera przy Ąr“ 
m ji Zbawienia. Nie poz/uSiał tam jed- 
in-ak długo. Pewnego dnia przecz®1̂  
■jniseraitj że firm a Chase, Parker- i Spól-. 
kr poszukuje Współpracownika. Skoro 
się tam zjaw ił i  przedaśawił się p e to ­
wi, ten poznał wnuka Rockefellera i 
dał mu zajęcie

Wasipoadi rta.
Niebawem jednak firma znanlkrutowa-- 
ła i młody Rcokefeller snalazl się zno» 
wn na lodzie.

I  Znowu był iałnś czas portjui-em, 
potem nawet żgaPtywaczem śniegu-, a 
W¥<f|zci6 znalaz.ł się w  tej sytuacji/, że 

wprosi ginął z głodu.
Mitńu to nie odpowiadał na listy* mat­
ki,, (która proponowała mu uśtaw icW e 
■piomob. W reszcie jednak zyskał piiad4  
jfbitjfera uUcneBr w szpitalu, gdzie był 
zajęty »d 8-mej wieczorem dt 6-teJ ra­
no. W chwilach słabszego ruchu stu­
diował. Pocżem o godzinie 8-mej by ł 
już na wykładach, na które naznaczał 
w  charakterze słuchacz ‘ nadziwyca-aj- 
nejfó. Po półiLiidniu spał kilka godz/in.

Ta niesłychana ónergja i wytrwa­
łość zaimponowały ojcu, kfcofry sam u- 
d i  ślę de syna celem pogodzenia » ‘ą 
z nim. Sym oczywiście p izystał na to 
i powrócił do rodziny. D zielny ten mis- 
dżiethiec ma zamiar poświęć,iić się ka­
rierze adwokackie).

L o k a u t  w  m e m . p r z e s iy ś l e  m e t a ­
l o w y m .

Berlin 21. stycznia. (Tel. G. P.) W  
związku z zatargiem w przemyśle meta­
lowym południowych Niemiec, pracodaw­
cy uchwalili d*Só ogiosseule lokauiu »  
dołem z i  hm.
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Szofer przebił opodii akademikowi.
B Y Ł Y  T O  G U M O W E  O P O N Y  A U  
RTAĆ N A  ŻY C IE . —  Z Ł O Ś L IW Y  
S Z O F E R Ó W . —  „ IN T E L IG IE N T “ 

L w ó w , 22 stycznia.
( — )  W e  Lw ow ie  baw i od d łuż­

szego czasu uciekinier z Ukrainy  
sowjecikiej, student uniwersytetu  
kijowskiego, M ichał Marczewski. 
Nie mogąc zualeźć odpowiedniego  
dla siebie zajęcia, Marczewski za 
ostatnie posiadane pieniądze kupił 
sobie auto, wyuczył się szoferstwa 
i w  począ tkach czerwca ub. r. o trzy 
mat stanowisko dla swojej auto- 
dorożki na ul. F redry obok k aw ia r ­
ni „Rom y“. Po jaw ien ie się now i­
cjusza, człowieka inteligentnego, a  
w  dodatku obcego, zostało pow ita­
ne przez zawodowych szoferów z 
wielką niechęcią i  na każdym kro­
ku od pierwszej chw ili robiono mu  
najrozmaitsze psikusy.

Dnia 20. czerwca ub. r. Marczew­
ski rozmawiając z jednym z szoferów, 
na chwilę oddalił się od swego wozu. 
W ówczas z nieobecnoiści jego Bkoizy- 
stał ktoś niechętny ma i jakiemś o- 
strem narzędziem przebił mu dwie o- 
pony w in* z dętkami, a to na tylnern 
kole i w kole zapasowem, wyrządza­
jąc mn szkodę na 300 zł. Ujrzawszy 
ten wypadek, poszkodowany zwrócił 
się do pomocnika szoforskiego Stani­
sława Bobelaka z prośbą o pomoc w 
naprawieniu powstałych defektów, ale 
ten po krótkiej naradzie z szoferem 
Lui di Witkiem Płatkiem odmówił mn, 

Poszkodowany w  pierwszej chwili 
sądził, że sprawcą szkody jtót óiv P ła ­
tek, ale później wyszło na ja$ , że 
wandalizmu tego dopuścił się? szofer 
Kazimierz Szysz, jeżdżący dorożką 
7779. Aresztowany Szysz przyznał się 
do czynu i na swoje usprawiedliwić-

Przy bólach lub zawrotach głowy, 
szumie w uszach bdascnijRci,, z-łemj sa­
mopoczuciu, pobudzeniu, należy natych­
miast zastosować wypróbowany gfyty tych 
dolegliwościach śrftdek —  wodę gorżką 
„FraawiiszktóJózpjfa“ . Sprawozdania na­
czelnych lekarzy zakładów leczriife-ych 
dla chorób żołądka i kiszek, slwifped^ają 
nadzwyczajną skuteczność ąaluralfiej wo­
dy „Franciszka-Józela" ja.ko środka -prżc- 
c-zyszczająęeso • P5S-f

'FEJŁStON „8AZ. POK." - d ż.i 1 19M8. 

MARION,

m m  rugii im
On byt -urzędnikiem pocztowym.
Ona ekspedientką ba/rdzo eleganckiej 

firtmy.- z cukierkami. Naturalnie nie by­
łoby to najgorzej, gdyby on nie miał na. 
utrzymaniu matki i trojga młodszego to- 
dzeństwa, ona zaś babki i siostrzyczki.

Oczywiście, .ż skromne pensyjki nic 
mogły wystarczyć i dobrze sobie trzeba 
było laimać głowę, żeby koniec z końcem 
związać i  nie brnąć coraz bardziej w 
przeróżne raty, pożyczki i dtugi.

Praiwda, panna Nela —  bo 'tak się na­
zywała „ona" — minia wprawdzie jesz­
cze na dók>«udKę do pensji. 3 kilo... cukier­
ków, lecz d to nie mogło jej życia osło­
dzić.

To życie pracowite, od rana dc wie­
czora wciąż z jednakowo uprzejmą min­
ką dla klijenteOi, a potem powrót do skro 
mnej -izdebki, gdzieś, po powrocie z Rosji,'.' 
wyrwanej na. Żoliborzu, mógł osłodzić je­
dynie pan Edmund, to jest ,,on". 
f Tak też i było.

Kradli, dosłownie kradli chwile twar- 
deiirn życiu, -by móc zobaczyć się na 
turnice, nagadać s ię Ą  nacieszyć sobą d«' 
wolj.

I to było najlepsze.

TA , K TÓ R E  K U P IŁ  SO B IE  3T U D  
F IG IE L ,, N IE  Ś W IA D C Z Y  D O B R Z  
B U D Z I U  N IC H  Ż Y W IO Ł O W Ą  N I

nie podał, że gdy się dowiedział, że 
MarcżfewSp? jest żydem, a w  dodatku 
nowicjuszem, przebił mu oponę, aby 
móc następnie patrzeć, jak on sobie 
da radę z naprawą. Im iem i słowy 
Szysz uważał -sobie za obowiązek na 
tej drodze poddać go niejako agza 
minowi (!)

E N T  -  U C H O D ŹC A , E Y  Z A R A -  
E O  K U L T U R A L N O Ś C I N A S Z Y C H  
ECHĘĆ. —  Ł A D N Y  „E G Z A M IN *.

Wczoraj Szystz za tę zbrodnię od­
powiadał przed s. Sekułów śkim który 
nie ■htM elił obrony oskarżonego i za ­
sądził go na trzy miesiące ciężkiego 
więzienia z zawieszeniem, erraz na 
zwrot -kosztów, -poniesionych skutkiem 
naprawy-, w  kwocie 340 zł.

rt*» z  tau m menem gem
OKO W ŁA D ZY  PADŁO NA DZIW NE MANIPULACJE KOSTIUMOWE. —  
„W IEDZĄ SĄSIEDZI, JAK KTO SDsE £i“, A  SĄSIADA W IE, tE  PO SIED ZI,.

cyjne wyflcazaJy, że dnia tegc jafeiiś nie­
znany1 gość z prowincji płaszcz ten ku­
pił w  sklepie Jozefa Flachsa, poczem 
udał się na- pl. Sdl-skich. Tam w  czarne 
kupowania drobiazgów, w  dhwłli, 
kiedy wyjm ował pieniądze z kieszeni, 
położył obok siebie pakiet, zaw srają­
cy płasroz, a wówczas trzech oprysz- 
-ków, adrwrociwszy jego uwagę od pa­
kunki, skradli mu go. Jednym z  nich 
był właśnie oskarżany Sąsiada, który 
za ten czyn -został: stfcazany na cztery 
miesiące ciężkiego więzienia.

Lwów, 22. stycznia.
(— ). Przed ś. Sokołowskim odpo­

wiadał wczoraj 20-letn.i Marjian- Sąsia­
da, os-ab-nilk kilkukrotnie już karany za 
rozmaite- kradzieże, Przed kuliku tygo-d--.,' 
niamj na pl. Solskich p rz ,te v m a ł gc 
posterunkowy w  chwili-, gdy Sąsiada 
na jogo- widoik ukrył pod palttun nłaezcz 
damski, wartości 100 zł, Zapytany o 

'uoch-odteniie tego płas-zcza, Sąsiada 
dawał bardzo niejasne odpowiedzi tak, 
że posterunkowy nabrał słusznego 
przdk-oinania., że pochodź.' on z kradzie­
ży. W międzyczasie dtochodzenda poli-

Posiedział trochę w piwnicy
posiedzi o wisie dłużej w kryminale.

ZŁODZIEJSKI POMOCNIK DOKORCZYNI „7 A R 0 3 IŁ “  SOFIE KOZĘ.

Lw ów , 22. stycznia-.
' ( — ). W 'Kialnoiści przy ul. Jagiel­

lońskiej* 11 (gdzie m ieści si:ę TesUurra- 
cjft FWesseno-wnb, u dozorczyni miesz­
kał niejaki Jan F.uuscwski, który po­
magał jej w  czynnościach koło kamie- 
niicy. ł-go grudnia r. z. 'bez w iedzy o-

w ej 'ddż-orezyni Kuczowski za,brał klu­
cze ad -drzwi piwnicznych, w łamał się 
du płwn-k-y Flieswerowejj i tam ż  M o w -"  
ni skradli rozmaite wiktuały, wartości 
około 120 zł. i ik ry ! t “ w  'paiwtnicy na­
leżącej do doz-oi czyni. Kradzii-eż k  jed­
nak zesłała wykryta, i Kuczewski zo-

Kawiarnia „WARS7A’.YA“ - Dziś „Fi?eod§ d |‘
Cały prngram kabaretowy.

(LIE|ELEI) wHffflce £ APOLLO
wcSłg, łośnego arcydz'eła SęhmitzleraSVi?ŁOSTXI

Pozatera jBr%'ł -i -ta -.specjalnie zawile, 
urzędnicze, wciąż piętrzące się -nad -ijfo 
mlodrnii -glówTtani kłopoty.

Czasem po pierwlzym (po tym kocha- 
•riyro p ite^zym ) wybiemaJi ifię pomimo 
wsyrst'k-0 d-o cukierni, le-cz jedli ciastka 
prędko -i wynosili się jes-zicze prędzej 
spłoszeni- jakoby dziwnym poczuciem 
winy.

Kipiące, wesołe, pełne humoru życie 
Warszawy, potrącało -ich jakoby z  -lekce­
ważeniem -i naigrywało się z tyob dwoj- 
gąw -którzy -z radością biegaliby po kinach, 
teatrach, ctanc-ngach jak to jest we z w y ­
czaju i śmieliby się ni-efras-obli-wt-e, gdy­
by imlioli... pieniądze.

Oboje byli laik mlolćtei (  laicy biedni.
Może te ićh niedole pokrewne, te cię-' 

żkie warunki żyda, spmwHy, że s-i-e od- 
szukalliii przyzwyczaili d-o siebie wzajem 
nie, lecz gdyby się lak wgłębić w te.ich 
clinii, pełne szczerych usiłowań, lub — ci­
chej -rezygnacji, gdyby tak choć ns chwilę 
wejść w -ich skórę, pocziuć się istotą, któ­
rej trudno znaleźć jaikowąś moc, inicja­
tywę, a .ned-ews-zystko ten czas, by st-wo- 
rzyć sobie inne warunki — bo przecie na 
swych głowach dźwigali aż nadto ciężkie1 
„brzemię losu ' jełgzeze innych istot — 
wtedy możeby -zdołano wyczuć, że to icli 
źyde nie było łatwą przygodą.

O jakiż miały dlb nich ćfrak rozmowy 
Idefoniiczme, zaczynające się od bez na­
ci ziejnogo d.ądinąd pytania „co u c-jebi® 
słychać" lub „kiedy się zobaczymy ..o

fffl-ej. fldz;e i ja&‘‘, tub apacery i pęzyglą- 
diiłiie się wAla-worn,, nasycanie wzroku 
tern wsżysikksn, taktem feiuskiom, zwy- 
kleui, a tak jednak u-miiającem życic., . -

łtałoTfaeS kol oto wc uamiecHBy się do* 
panny Nol-i —  fecezuM, biały sznur pe­
reł szeptał śliczne słowo „do twarzy 
kapelusze p iijjzy ly  się 'zachwycająco, sty- 

IHBnaine lale patrzyły wąsikiem! aesynan. 
mówiąc z dumą 'i godnością slo-wo 
M-O-D-A". Ach jakże ro-zko-s-zue były te 

wystawy!
Lecz poiza łemi chv iłami, które mogły 

uchodzić za najlepsze dla obojga młodych, 
były ch-w,iile jeszcze Jdpsze Te -nie istnialy 
wprawdzie'w św-ieciie rjjit.nyirn, lecz snuły 
się w marzeniach pana Edmunda i panny 
Neli

Niera-icpan Edmund, leżąc w  łóżku 
zadawał sobie tragiczne pytanie: ach kie 
dy będę mćgt sobie kupić nowy krawat? 
lub, oo gorsza-, dać -nowe fleki do obca­
sów? by raptem, rezygnując -z tych gorz­
kich debaiiów. wpaść w stan błogiego, te. 
go chyba najbardziej błogiego rozmyśla­
nia, kiedy wynbrażamy so-bio, że posia­
damy pełne, i oodaij nigdy się me wypróż 
mające, kieszenie pieniędzy.

Och, cn-by powiedziała Nela, gdym* 
naznaczając jej zwykłą randkę, przytszedl 
w eleganokim garniturze, prześhcanym 
płaszczu, rękawiczki prima, j-eouym slo- 
wam „dżant“ -pierwszej -krasy. Naturalnie 
rozpromienioną Nelę, wsadzałby do auta

011 ęKI ZNANYM SRODKOM
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slial arę-sztoiwany. W czoraj s. Sdk-ołow1- 
ski zaisądizit go na dwa mieniące wię­
zienia.

Złoczisj postrzeicnif przy 
oManiy pocipgp

zm arł od kuli posterunkowego.
L w ów , 22 stycznia.

( — )  Ub. nocy przy -wyjeździe 
pociągu towarowego z Przem yśla  
w  kierunku Medyki trzech o p u sz ­
ków  usiłowało na rampie kolejo­
w ej w  Przem yślu przy ul. M arjac - 
kiej skoczyć do jednego z w ago ­
nów celem ■popełnienia kradzieży. 
Konw oju jący pociąg posterunko­
w y policji zrazu począ? gw izdać w  
celu zatrzymania pociągu, a zło­
dzieje usłyszawszy to, poczęli go 
obrzucać kamieniami. W ów czas pó 
sterunkowy w  obronie w łasnej 
strzelił z karabinu, a Itula trafiła  
jednego z rzezimieszków, którym  
okazał się notowany złodziej z Prze 
m yślą Gustaw  Podkulski. Przew ie­
ziony do szpitala w  Przem yślu z po 
wodu odniesionej ciężkiej rany  
zmarł.

J chouwaną starus :kę, niezdolną zn-
pninie do piacy, wdowę po muzyhaócia 
Teatru Wielkiego polecamy askawyn 
względom naszych Czytelników. Składki 
pod A. F. przyjmuje Administracja, któn 
również na żądanie udzieli adresu lt«- 
gPjowetro

B9BSS
i Jiuummim!... Hajda, na ulice Wairaza.wy, 
d-o jiiętknych firm, potem na kolację z mu­
zyką.., ach jakie radosne to inne życie w 
marzeniu...

A Ne-li, przewracając się po sry-eir. źle 
nasłanym i nwpotiusz mym sienniku, tu­
ląc głowę do poduszki, z pr^ymruzoaemi 
oczami, na-wpół jakby drzemiąc, sniula swe 
dziewicze marzenia o fokowym płaszczu, 
sukni ,z orep-de-chi-nu i fantazyjnych pan­
tofelkach- Jakżeby eie wtedy podobała, 
jakby go olśniewała, jakże... by inna by­
ła wówCids ich miilo-ść.

Pewnego razu pan Edmund aoslał do 
datadg mieszkanioiwy, a Ndla sprzedaje 
jakiejś zint-jom-ej owo dodatkewe 3 ki-lo 
cukie-nków.

Lecz nic sobie o ten. tak ważnem i do­
niosłem zdążeniu nie powiedzieli

Dlaczego?
Otóż tym ludziom, u których radość, 

ta zwykła ludzka radość, żyta częściej 
w marzeniu -niż w rzeczyiwistości, przy­
szła chęć zrealizowania ty-eh ma/rzeń.

Kupi,li —  każde zosobna — losy na 
loierję.

Dlaczego ta dhęć kupienia „ćwiartki" 
p-rzye-zk naraz jednocześnie obojgu łatwo 
sobie wytłumaczyć, zwłaszcza, gdy weź­
mie s-ię pod uwagę, że po pietwsze: za­
czynało aię akurat nowe ciągnienie, a na­
stępnie, żę zdarza się w źycu, iż po-
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D o n t o j n /  g o ń ć  w  b a n i  t u .
N A ST R O JE  P R Z E D Ś W IĄ T E C Z N E . —  N IE Z W Y K Ł A  W IZ Y T A . —  Ś W lĘ T Y  M IK O ŁA J  
B R O W N IN G A M I. —  „R ĘC E  D O  G O RYI“ —  N IE P O Ż Ą D A N A  R B W IZ  JA O SO B IST A  -

Z  D W O M A  
P R Z Y T O M -

/
N o w y  Jork, w  styczn iu .

(H )  A m eryk a , to kra ina  lic z ­
nych  kon trastów ; jed n ym  z  'na j­
ba rd z ie j rzu ca jących  się w  oc.zy 
jest kontrast w ie lk ie g o  dobrobytu  
i ep idem iczn ie  w prost grasu jącego  
bandytyzm u . A  b an d yc i am erykan  
scy to n ielada „kaw a la rze*4, c h w y ­
ta jący  się n ie zw yk łych  i w y ra fin o ­
w anych  pom ysłów .

Jeden tak i „k a w a ł"  bandytów  
tam tejszych  obiega obecnie całą  
prasę am erykańską. R zecz d z ie je
się w  stołecznem  m ieśc ie  stanu 
Nebraska, w  Lincoln. W  jed n ym  
z  ban ków  kończą  u rzędn icy  i u - 
rzędn iczk i szybko sw e za jęc ia , gd y ż  
ozeka ich  w  diomu wieczerza w ig i­
lijn a  Bożego Narodzenia. N astró j 
zatem  panu je  gorączkowy i podn ie 
eony —  ty p o w y  nastrój przedśw ią­
teczny.

W  lem  o tw ie ra ją  się d rzw i i 
w chodzi

d z iw n y  gość.
M a długą, siwą, p rzyp raw ion ą  bro­
dę, ubrany jest w  pow łóczystą  sza­
tę i oryg ina lną , bram ow aną fu trem  
czapkę, p rzez  ram ię zw isa  duża 
torba. S łow em  —  św ię ty  M iko ła j!

W  banku zaw rza ło . P osypa ły  
się różne przypuszczen ia . C zyżby  to 
żart któregoś z k o legów ?  A  m oże 
d yrekc ja  p ragn ie  spraw ić persona- 
low i

m iłą  n iespodziankę 
w  postaci p rezen tów  i posłużyła  się.

NOŚĆ u m y s ł u  s t e n o t y p i s t k i .

(D o  iyctnv no stronie 1-szei). 
tym  oryginalnym  i dowcipnym ,
choć w ła ś c iw ie  inieco spóźn ionym  
sposobem ?!

O toczono zw artem  kołem  sta ­
ruszka. Spad ły  nań istnym  g radem  
liczne zapytan ia . A le  on nie odpo ­
w iada ł na nie, a  w  p ew n e j c h w ili  
sięgnął do torby i w yd o b y ł —  

dw a b row n in g i.
W ś ró d  personalu  bankow ego z a ­

panow ała  konsternacja. Co lo m a  
znaczyć? A ie  n ie pozostaw a ło  w ie ­
le czasu do snucia przypuszczeń , 
gd yż  b row n in g i sk ierow a ły  się ku  
obecnym , a d ob ro tliw y  starzec

,.Rę-huknął piorunującym  głosem: 
ce do góry !"

N a  ten ok rzyk  w pad ło  do sa li 
czterech opryszków

i poczęło szybko  w yp ró żn ia ć  kasę 
i k ieszen ie  obecnych . I  n ieszczegó l­
n ie w yp ad łab y  trad ycy jn a  w iecze ­
rza św iąteczna, g d y b y  nie p r z y ­
tom ność um ysłu

pewnej stenotypistki, 
która cichaczem  zdołała się w y m ­
knąć i zaa la rm ow ać po lic ję .

Ś w ię ty  M ik o ła j w raz ze sw o im i 
w spó ln ikam i powędrował do w ię­
zienia...

M k a  pielgrzymia Palni anmtafisiicti
do odrodzonej Ojczyzny.

OKOŁO 500 POLEK Z AMERYKI PRZYBĘDZIE DO POLSKI. —  UfiLEM GOD­
NEGO PRZYJĘCIA NASZYCH RODACZEK ZOSTANIE ZAW IĄZANY KOMITET 
OBYWATELSKI. —  ORGANIZACJĄ KOMITETU ZAJMIE SIĘ ZJEDNOCZENIE  

P. CHRZ. TOW ARZYSTW  KOBIECYCH.

Lwów 22. stycznia.

(.) Związek Polek w Ameryce, liczący 
przeszło 50.000 członkiń, wielce zasłużo­
ny ofiarnością dla O jczyzny w czasie 
w ielk iej wojny, urządza w czerwcu b. r. 
pielgrzymkę do Polski, którą rozpocznie 
złożeniem hołdu Najświętszej Pannie na 
Jasnej Górze.

W  liście do „Zjednoczenia*1 poi. chrz. 
Towarzystw Kobiecych we Lw ow ie piszą 
nasze rodaczki z. Chicago: „N ie  bez wzru-

zniżka! do 60'i zniżka!
hmnrzm sprz«®rPar!
Obuwie s p k s t  od Zt. 16-50

_  A D 0 L F  T 0 M B A K  j  S k asp rzeda j

k ró tk i czas —  firm a

Lwów, u!. Legionów 29.
kirew.ne dusze mają podobne myśli i zda- 
r ziania.

Otóż każde . ipociohutku, nic nikomu, 
and leż sobie nawzajem nie mówiąc, na­
byli .po „ćwiartećzoe" losu.

Naturalnie, że 'len krok, skądinąd m i­
ły, bo .budzący złudzenia,, był nieopatrzny 
gdyż po kupieniu ćwiartki, losu I. klasy, 
trudno się byleby nie pokusić o kupowa­
ni® biletów do klas następnych —  co na­
turalnie łączyło się ze straszliwym 
uszczerbkiem dla budżetu.

..A gdy już V-le ciągnienie minęło ■— 
spotkali stię przypadkowo ...w kantorze 
wymiany, czy kolekturze, jak wolicie.

Ona .przeglądała ostatnią listę wygra­
nych .i stawek, gorączkowym wzrokiem 
poszukując upragnionego numeru, bo mo­
że... maż©... jeszcze... tak, jeszcze rac le­
piej przyjrzeć się dokładnie, bo może jed- 
aaik maże...

Ach pić złudzenie do końca!...
Gdy .wszedł, nie zauważyła go-
Zrazu stanął jaik wryty, nie przy­

puszczał, żeby ona też... żyła tem dro- 
tfiem jaJk na, ich kieszeń złudzeniem.

Lecz, gdy zobaczył, ze drży, biedni.-, 
żmiętą karteczkę chowa do woreczka, a, w 
oczach ©tają takie wielkie łzy, może i 
śmićfezne, lecz w  każdym razie gorzkie, 
podszedł do niej, przyiwital i ją! pocie­
szać, sześć razy ucałował niciane ręka-

Nr, telefonu 18-50.
i -tłumacz yl cichutko, że i on ma ćwiartkę 
i jeszezd raz razem sprawdzą.

To przyznanie się, skonstatowanie, ż-c 
niietyłiko jedno z nich miało „drogie złu. 
ilizenia", nieco ich udobruchało.

Znów zb liżyli się do szeregu wyka­
zów z w iele obiecujące/mi cyferkami i, jęjj 
je ze skrupulatnością wertować.

Co za faitum —  żaby choć stawka!

Pan Edmund zbladł, kapelusz naci­
snął na głowę, ręce w łożył w  kieszenie, 
a gdy Nela chemia go wziąć pod rękę. 
szukając w nim podpory w strapieniu, 
żachnął się nięcierpłiiiwie. odsuną! od niej, 
a z ust paidio ostre „daj mi spokój".

Dopiero w sieni kantoru, gdzie było 
ciemno i nie było nikogo w lej chwili 
zatrzymał się, objął przyjaźnie Neli j p0. 
całował.

Z ulicy ddhiegaJ^ szumiący łoskot 
przejeżdżających tramwajów, sapanie sa­
mochodów, gwar i  tupot przechodniów.

Miasto wrzało.
Poczuli wówczas, że to życie, do któ­

rego siię rwali, życie pełne barwnego uro­
ku, które ich ludzi szarych, odsunęło ja- 
koby poza nawias, maże mniej jest warte 
niż to, kitka, hut już trwające, wyrosłe 
śród strapień, gmatwan i.nV rachunków i 
borykania się z  lo&dm ■wzajemno .ich przy­
wiązanie.

Tłum. F. Mi

szenia —  my, tułaczki, myślimy o tej u- 
roczystej chwili, kiedy niejedna z nas, 
może po raz pierwszy stanie na grancie 
odrodzonej Matki naszej Polski, dla 
której nie wahałybyśmy się przelać ostat­
niej kropli krwi, płynącej w żyłach na­
szych. Ponad wszelki wyraz pragniemy 
zacieśnienia węzłów t nici łączących nas 
z krajem i ze wszyslkicmi Stowarzysze­
niami Polek.11

W  ślad za tym listem przybyła do 
Lwowa, zatrzymawszy się poprzednio w 
Warszawie i Krakowie, zasłużona preze­
ska Związku, p. Emiija Napicrałska, by 
przygotować drogi dla tej wielkiej, bo 
około 500 osób liczącej wycieczki i poro­
zumieć się ze Zjednoczeniem w celu po­
wołania do życia Komitetu przyjęcia wy­
cieczki w naszym grodzic,

W  Warszawie i Krakowie powstały 
już takie Komitety z udziałem najwybit­
niejszych osób pod protektoratem ks. 
kardynała Rakowskiego i ks. arcybiskupa 
Sapiehy. P. Napieralska pragnąc, by na­
sze rodaczki, tak stęsknione do Polski, 
przez serca polskie przyjęte zostały, a nie 
mogąc się sama dłużej zatrzymać, poru- 
czyła Stowarzyszeniom kobiecym obowią­
zek zwołania zebrania obywatelskiego, 
z którego wyłonić się ma Kumitei przy­
jęcia tych drogich gości.

Podając to do publicznej wiadomości 
Zjednocz. P. Oh. T. K. prosi wszvstkirh 
rodaków, by stawić się raczyli, gdy bliż­
sze szczegóły zostaną ogłoszone i zapro­
szenia rozesłane. Niech nie braknie niko­
go z przedstawicieli najszerszych sfer, 
nikogo, komu nasza emigracja i te, jak sa­
me piszą, „Tułaczki", są drogie!

Z  sali koncertowej.

Koncert skrzypka Vasy Prihody.
Lwów, 22. stycznia.

Szereg olbrzymich sukcesów axtyaty 
i zachwytów w audytorium .najinten­
sywniejszych na tle mistrzowskich 
pcipiłsów wirfcuozioslwa skrzypcowego 
i towarzyszących .im wrażeń przemi­
łych —  taik możnaiby określić przebieg 
koncertu Prihody, „Paga.nini‘ego“  na­
szych czasów i niezrównanego inter- 
pnify utworów o charakterze par ex- 
cellence wirtuozowskim. Te słowa wy 
sokiego uznania, mieszczące w  sobie 
może pryzm at jakiejś arriere —  pensśe

dotyczącej jndn-oalronności i błyskotli­
wości gry, wypada tu umieścić z tem 
jednak zastrzeżeniem, że artyzm od­
twórczy słynnego skrzypka uległ w  
ostatnich czasach widocznej i bardzo 
korzystnej dla koncertańta ewolucji 
Gra jego, już od kiilik.u lat pod względem 
technicznego wydoskonalenia zdurnie 
waj.ąca i może niezrównana na pun­
kcie imponujących sztuczek skrzypco­
wych, pogłębiła się znacznie i zdo­
była owe walory intelektualne, które 
jedynie zapewnić mogą czarodziejowi 
smyczka rozgłos światowy, uprawnia­
jący go niezawodnie d'o zajęcia miej­
sca pierwszorzędnego między najwy­
bitniejszymi na tem polu szituki w ir­
tuozami. 1 może się nie omylę zazna­
czając, że ponadto vólumen tonu, w y ­
dobytego z przepysznych skrzypiec Ma- 
giini) wydaw ał mi się onegdaj jeszcze 
większym i wydatniejszyrń na strunie 
,,g“ . Prześliczny program, przez żad­
nego intruza niezamącony, (dzieła 
Beetho.vena, Gorelli‘ego, G. Francka, 
Paganiniego, Sarasatego i próbka 
własnej twórczości koncer.tanta), po­
rywająco piękna gra Prihody, świetne 
usposobienie artysty i entuzjastyczny 
nastrój słuchaczów —  wszystko zło­
żyło się tak pomyślnie na wieczór 
więcej niż uida.tny, obfity w n ie  zapora 
niane momenty i, że tak pow iem  
wprost sensacyjny.

Na 1-szy p(ian wysunął się niewąt­
pliw ie —  jeżeli ma być mowa o pozio­
mie wykonania — koncert skrzypcowy 
N. Paganiniego z kadencją Saurefca. I 
wątpię, czy ktokolwiek z wirtuozów 
mógłby, jako intenpfeta tej komipozycji, 
rywalizować z Prithadą. W szak każdy 
ton przemiłej kantyleny (podanej też 
w  całości w flażepletach) był tu w y ­
śpiewany i wypieszczony. A  nie znaj­
dą w  słowniku recenzentów dość s il­
nych' superlatywów, które by mogły do­
stroić «.ę  harmonijnie do hiszpańskich 
tańców Sarasatego i do wrażeń nieza­
tartych, wywołanych tą. pełną ogniste­
go temperamentu,, naddudzkiej brawury 
i wniknięcia w  nastroje w  całości cza­
rującą. interpretacją. Wskutek dziwnej 
asocjacji m yśli przypomniały mi się 
słowa jednego z wybitnych krytyków, 
który twierdzi, że „Stosunek artysty 
do swego- instrumentu bywa rozma­
ity: jak kochanka do kochanki, albo
zięcia do teściowej"...

A  m iędzy Pr-hodą a skrzypcami 
..Magini" istnieje owe najserdeczniej­
sze, jak najczulsze porozumienie, sto­
sunek zawsze idealny.

Trudno nie wspomnieć P  muzyce 
kameralnej, do której sukcesów dzielnie 
też dopomógł wyborny pianista p. 
Charles Cerne, a jeszcze trudniej o po- 
tężnydh wrażeniach, towarzyszących 
stylowemu wykonaniu klasycznych u- 
tworów Gorelli‘ego. Do najokazalszych 
części programu najeżała również Ro- 
maoza Beetho-yena. Zbytecznem było­
by dodać, że fascynujące słuchaczów 
interpretacje PTihody —  dziwnie pi.^k- 
ne okazy zespolenia wydatnego, tonu, 
uduchowionej kantyleny i mistrzow­
skich popisów techniki —  wywarły 
sporo wrażeń niezatartych. Był to je­
den z najwspanialszych w ieczorów  w 
cyklu ..Koncerty M istrzów".

Fr, Nenhauser.

Dno nędzy. Naprawdę złotemu i nigdy 
nieza wodzącemu sercu Czytelników na­
szych polecamy wdowę po poważnym 
rzemieślniku lwowskim, matkę legionisty
i obrońcy Lwowa, który zmarł z odniesio­
nych ran —  znajdującą się obecnie w 0bp 
czu śmierci głodowej. Nieszczęśliwa sta­
ruszka jesł nadto ciężka kaleką, tak, że 
zupełnie najdrobniejszej nawet kwoty me 
jest w możności zapracować. Datki przyj­
muje Administracja dla „Matki obrońcy 
Lwowa"-



Nr. 8S90 ..GAZETA PO RANNA" z dnia 23. stycznia 1928 Str. 9
■H

Bohater tłumu i Jego rywal.
NA MARGINESIE TRAGICZNEJ ŚMIERCI Ś. P. POLIŃssKIEGO. —  W ULGARY2ACJA BOHATERSTWA. —  
FIOSENFA ULICZNA. —  SZCZĘŚLIWI! RTW AL. —  „ZAMIERZAM UMRZEĆ ŚMIERCIĄ NATURALNĄ.-.“

Lwów, 22. stycznia.

' (R .) Tragiczna' śmierć stawnego 
akrobat} polskiego, ś. p. Polińskiego, 

■ wywarła w  naszem mieście

bardzo silne w rzenie. 
Człowiek młody, zaledwie dwudziesto 
kilkuletni, pełen zuchwałej odwagi, z 
takim junackim rozmachem urągający 
prawom przyrody i —  ten straszny u- 
padek...

Zwrócono słusznie uwagą, że w  te 
go rodzaju akrobaityczmych w idow i­
skach tkwi moment niezdrowej iens; 
cii. A  może jednak, jeśli poszukamy 
głębiej, znajdziemy jeszcze coś inne­
go! Oto przecież tacy ludzie, jak Po­
lański kierują się nietylko chęcią zy­
sku, a w  widzach takich produkcyj 
występuje prócz ciekawości także in ­
ny odruch psychiczny: podziw dla
walki z prawami natnry...

Stoimy przed. zjawiskiem bardzo 
ciekawem: 

przed wulgaryzacją bohaterstwu, 
przejętego w  sposób bardzo prym i­
tywny, niejako dla użytku ulicy. To 
też wbrew słusznym i racjonalnym 
protestom ludzi kulturalnych przeciw­
ko tego rodzaju produkcjom —  dla 
przedmiejskiego tłumu staje się Po 

. hński symbolom bohatera. A  nawet 
zapłodnił piosenkę uliczną, która tak 
opiewa tego króla powietrza:

Przyjechał do Lwowa 
Akr o batą mucha,
Spadł z trzeciego piętra 
I  wyzionął ducha...

Rzecz ciekawa, że groza śmierci 
nią odstrasza takich- Pobliskich od po 
df.jmowania tak niebezpii cznych eks­
perymentów. W ierzą w swą szczęśli­
wą gwiazdę, a może świadomie po­
dejmują (

walkę z przestworzami.
; A  czasem udaje się im  to dosko­
nale. Świadczą o tern np. produkcje

Prawdziwe tylko 
ze znakien sło­

wnym
„M U N K“

Gnińczycy poza Chinami
Lwów, 22. stycznia.

( + ) .  W edle angielskiej statystyki 
—  poaa Państwem Niehleskiem żyje 
około 10 mil-jonów Chińczyków. Z te­
go najwięcej, bo 1 835.000 zirajjduje się 
w Indiach holenderskich, stanowiąc 
element bardzo podatny do ekspauzyi 
t ó je j  rasy i przygotowującej grunt pod 
zabór archipelagu pr-zez Chiny lub Ja­
ponią —  oczywiście w  dalekiej przy­
szłości. W  Stanach Zj. jest Chińczy­
ków 150.000, w  Indjach (Birma) 
130.000, w  franc. Anamić 1.030.000, 
w Ros,l europejskiej 7.000 (1 ,̂ w Au 
slralji 20.000.

innego akrobaty polskiego, Janow­
skiego, występującego obecnie w  Ber­
linie. Janowski od szeregu lat dokony­
wa zadziwiających i karkołomnych 
pokazów na linie, rozipiętej na bardzo

znacznej wysokości. A  jednak oka­
zuje wprost niezwykle zimną krew —  
i —  jak oświadczył niedawno pewne­
mu dziennikarzowi berlińskiemu — 

zamierza umr*.. ó śmiercią naturalną...

M i l  U l i  m  A M M f M A
Z J A W IA  S IĘ  N A  B A L U  W  W Y T W O R N Y M  F R A K U , A L E  W  M IE -  
K IM  K O Ł N IE R Z Y K U . I  W  M IĘ K  i EJ. J E D W A B N E J  K O S Z U L I. —  
K O N S T E R N A C J A  O B E C N Y C H . —  J A K  K S IĄ Ż E  W A L J I  U S P R A ­

W IE D L IW IŁ  T E N  K A P R Y S ..

Londyn, w  styczniu.

(H )  W ie lk ą  sensację w yw o ła ł 
n iedaw no naslę.pca Ironu an g ie l­
skiego, książę W a lj i ,  u w ażan y w  
A* igi j i

za wyrocznię mocly.

Oto p o ja w ił się na balu u księżnej 
Bigthon-Sam erty w  eleganck iem  
ubraniu frakowem u ale w  miękim  
kołnierzyku i miękiej, jedwabnej 
koszuli frakowej. Trzeba ' znać kon ­
serw atyzm  an g ie lsk i i ścisłe p rze ­
strzegan ie

przepisów dobrego tonu,

a b y  zrozum ieć ogólne poruszenie, 
w yw o łan e  tym  w yb ryk iem  księcia 
W a lj i .

O czyw is ta  n ik t m e śm ia ł za p y ­
tać dostojnego gościa o pow ód  tego 
oryginalnego kaprysu. Książę je d ­

nak sam udzie lił następującego 
wyjaśnienia, które następnego dnia 
p o ja w iło  się w  całej prasie an g ie l­
sk ie j:

—  Jako sporlsm an  uw ażam , że 
ubranie m ęskie —  o kob ieccm  nie 
chcę w yp ow iad ać  sw ego sądu, 
gd y ż  obaw iam  się zem sty  nadob­
nych  p rzedstaw ic ie lek  p łci p ięk ­
nej —

powinno być celowe.
A  pon iew aż tw arde  kołn ierze i gor 
sy  koszul przeszkadzają-' w  tańcu 
i są wogóle bardzo niewygodne, a
w ięc  nie będę ich  w ięce j nosić.

O czyw is ta  n ie  zam ierzam  b y ­
n a jm n ie j narzucać inego smaku 
in n ym  panom . K toś  in n y  rucie  się 
w  tych narzędziach tortury śred­
niowiecznej czuć doskonale. D zięk i 
p rzy zw ycza jen iu  nawet rzeczy

najprzykrzejsze poczyn a ją  naro 
zdawać się miłemi"...

T y le  książę W a lj i .  C zy w y w o ła  
on n aś ladow ców  —  n iew iadom o.

OLBRZYMI WYBÓR

Nowości
na

karnawał
poleca F irm a b ław atn icza

Antoni l/wiera
LM ulica Halicka 1.10.
Filie tu Tarnopolu , OronoDyuzu. stry ju .

Zjazd doi. inwalidzkich
W ojew . stanisławowskiego.

(Od Mgjrfro korespondent^ ) 
S tan is ław ów , w  styczniu.

D nia 15 bm. w  sali Pow . K o ła  
Z. I. W . R. P. w  S tan is ław ow ie  o 
godz. 10-tej rano <*jjbył się liczny 
Zjazd  Delegatów reprezentantów 
około 30 Z w ią zk ó w  inwalidzkich  
W o j. stanisławowskiego, pod p r z e ­
wodu. prezesa Ant. Zam o jsk iego  i 
p rzy  w spółu dzia le  w iceprezesa W y  
dzia łu  W yk on , w  W a rs za w ie  dra 
Bolesław a K ik iew ic za . T o k  obrad  
m ia ł charakter czysto o rgan iza ­
cy jn y .

Po  zam kn ięciu  Z ja zd u  p. Z a ­
m o jsk i, prezes Żarz. W o j.  o św iad ­
czy ł, że Z w ią zek  In w a lid ó w  będąc 
bezparty jn y , do w yb o ró w  jako  O r­
gan izac ja  n ie  pó jd z ie .

W  toku dyskusji zeb ran i ucłiw a 
l i i i  p ow o łać  najstarszego w iek iem  
inw . Łańcuck iego, em er. dyrektora  
szkoły w  Żu raw n ie  na p rzew od n i­
czącego tym cz. in fo rm acy jn ego  p o ­
siedzen ia D e lega tów  w  spraw ach  

• w yborczych , 'N a  sekretarza p o w o ­
łano p. M edw i lia Józefa z D o lin y . 
U chw alono, iż ogół in w a lid ów , 
w d ów  i sierot p ó jd z ie  do w yb o rów  
sam odzieln ie, jako blok bezpartyj­
ny, sto jący  na gruncie współpracy  
z obecnym rządem p. M arszałka  
Piłsudskiego. N a kan dyda tów  czo ­
łow ych  w ysun ięto  p. prezesa Z a ­
m ojsk iego , sekretarza H aw ry lm k e , 
członka Zarządu  Korwadkiego,’ 
N ettika  prezesa z T u rk i, P a w ło w ­
skiego ze śn ia lyn a , ku śn ierza  z  
Rohatynd, M icha jluka z Kałusza 
i innych. W yb ra n o  W o j.  K om ite t 
W y b o rc zy  z p. Z am o jsk im  i H a- 
H a-wrylinką na czele.

  v

Wystawa rysuiućw 
dzieolęcyth.

Berlin, w  styczniu.
( + ) .  W. Mannheim urządzono W 

r. 1921 pod na.zwą ..Genóusz Dziecka" 
wy;hnvę ry^sunków i różnych w ytw o­
rów dziecięcej wyraalazczoscii i uzdol­
nienia. Miejska wystawa sztuki obecnie 
razjs.yła do wszelkich krajów kwesfijo- 
narjuisze celem zbierania matc'rjah.1 

dotyczącego twórczości daiecięcaj. Ad­
res: ..ScMtische Kunsthalle, Mann­
heim ".

Kaidy powinien zosteó 
członkiem L. d. P, P.
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Rosyjski żandarm I lego album
„przestępców pcSityczsiych” polskich.

B E R T IL L C N , W Y N A L A Z C A  D A K T Y L O S K O P J I, M IA Ł  P O P R Z E D N IK A  P R Z E D  75 L A T Y . —  Z  C IE R ­
P L IW O Ś C IĄ  Z A C IE K Ł E G O  S Z P E R A C Z A  BAR . F R E D E R IK S  K O M P L E T O W A Ł  ZB IÓ R , B Ę D Ą C Y  D Z IŚ  

D L A  S P O Ł E C Z E Ń S T W A  P O LS K IE G O  B E Z C E N N Y M  D O K U M E N T E M .

pojedynczo lub 'zbiorowo, r^zmiesz prywatny. To  nie oficjalne zdjęcia
dzia-

W arszaw a , w  styczniu.
(e ) Metody identyfikacji śled­

czej, wprowadzone przez Bertillo- 
na, były  w ielką zdobyczą dla w ładz  
bezpieczeństwa publicznego N ie ­
ma dziś kraju, w  któryiuby policja 
nie posiadała albumów. zn zdjęcia­
mi anlropometrycznemi, usla la ją - 
ceml osobistość przestępcy lepiej, 
niż fotografja. Fizjognonija b o ­
w iem  zmienić się może, ale nie 
zm ieniają się inne cechy zasadni­
cze, nie zmienia się przedewszyst- 
kiem nigdy swoisty

układ lib ji naskórka. 
Niedawne rzekome odkrycie, pole­
gające na przeszczepianiu naskór­
ka, okazało się bluffem.

Przed nim, datą przełomową  
dla identyfikacji śledczej ty ło  w y ­
nalezienie fotografji, pozwalającej 
niejako błyskawicznie utrwalać  

. rysy przestępcy i to zarówno jed ­
nostki, jak  całych grup. Pod tym  
względem fotografja do dziś dnia 
znaczenie swego nie straciła. Se­
kunduje dzielnie metodzie Bertil- 
■ona. Zastąpiła staroświecki sposób 
„zdejm owania portretu" przez 
szczególną parni cią fizjognom isty- 
czną obdarzonych Stróżów sprawie  
dliwości, sposób, uwieczniony pió­
rem Dickensa w genjalnym  „K lu ­
bie Pick w ieka".

Żandarm i rosyjscy, 
pełni zdolności śledczych tropicie­
le „kram oty", specjalnie kształceni 
i zapraw iani w  tym kierunku przez 
przełożonych, o czcm krążyły w  
wojsku carskiem homeryckie 
wprost anegdoty, nie, pozostawali 
nigdy w  tyle za postępem nauki. 
Każdy je j wynalazek umieli zasto­
sować do swoich celów, a szerokie 
fundusze dyspozycyjne i nieograni 
cżona w ładza otw ierały im Wszel­
kie możliwości. Dzień św. M ikoła­
ja, patrona żandarmer ji rosy j­
skiej, przynosił im wielkie r.agrody 
w  postaci awansów , orderów i p re - 
m ji pieniężnych.

N ie wiem. jakich naigród docze­
kał się

baron Fredericks,
żandarm rosyjski w  W arszaw ie  w  
epoce powstania styczniowego. Nic 
wiem y nawet, jakie za jm ow ał sta­
nowisko służbowe. Natomiast pe­
wne jest, że niechcący oddał on o- 
gromtią przysługę dzieiom m arty­
rologii polskiej.

Baron Fredericks m usiał być w  
każdym  raz :e praw ie m anjakiem  
swego śledczego zawodu. Nie zado­
w alając się bowiem  album am i u - 
rzędowemi, stworzył sobie

album  prywatny  

ówczesnych przestępców politycz­
nych. Grom adził tam wszystko, co 
dotyczyło powstania, a mogło być  
sfotografowane lub przefotografo- 
wane. Zebrał w  ten sposób tysiąc 
z górą fotografji, należycie op raw ­
nych, podpisanych, poprzedzonych  
kaligraficznym  spisem w  języku ro 
syjskim. Porządna, pedantyczna, 
iście niemiecka robota. Gros foto­
grafji —  to uczestnicy powstania, 
działań zbrojnych lub organizacji.

czeni według następujących 
lów: 1) podejrzani, 2 ) bardzo po­
dejrzani, 3) uwięzieni, 4) zesłani, 
5 ) straceni. Reszta fotografji —  to 
momenty wtórne, dodane jakby  
d la  nadania album ow i żywszego  
kolorytu: zdjęcia z rycin, przedsta­
w iających manifestacje, potyczki, 
z bitwy, z ulotek, karykatur poli­
tycznych; uwzględniono nawet

folklor syberyjski.
Zaczyna się od  fotografji, przed­

staw iającej jenerałową Sowińską  
na łożu śmierci, a kończy się ty­
pem dziewczyny jakuckiej. Pięciu  
poległych, deputacja, dowódcy i 
znaczniejsi uczestnicy partji 
(„ban d "), powstańczych, stracenie 
Traugutta i jego współm ęrzenni- 
ków, a później już —  Sybir. Grupy  
w  kajdanach, z golaneu.” głowam i, 
grupy w  odzieży „cyw ilnej".

Ciekawe —  i to świadczy o ugro- 
mie trudu, jaki zadał sobie „zasłu­
żony" zbieracz —  że wszystkie te 
fotograf je noszą charakter niejako

prywatny. To
więzienne.

Jakże rozległa była sieć barona, je­
żeli wtpadały w nią lotogralje sybir- 
skie, na pamiątkę robione, które z pe- 
uniością nie uczestnicy składali dio ba­
ranowskiego albumu. Mogliby7! o tem 
coś zapewne pow.eazieć syberyjscy 
właściciele ateliers fotograficznych, 
zmuszeni do przesyłania nad-tatowyob. 
egzemplarzy według zapotrzebowania 
władzy

Z diziwnem uczuciem bierze się de 
ręki Ogromny, W skórę oprawny f ojljał', 
z gotyckiemi kiicjałamSC nadającemi 
zbiorowi charakter osobistej pamiątki. 
Mieści aię ta

kwiat narodu polskiego 

w latach 1861— -1867.
O, gdyby baron Prederickis w ie­

dział, jaki skarb nan zostawił, przed 
śmiercią swoją kazałby go spalić z pe­
wnością!

Unikat ten dbPtał się po w ielu po­
dobno perypetiach tam, gdzie się 
znaleźć powinien: do Muzeum W o j­
ska (Pod.wale 15). Zasługą jest dyrek-

I

P n ź y ^ S e p  c y w i l n y

Dyrektor B an ku  N aftow ego, Zw iązk u ' Polskich Przem ysłow ców  

N aftow ych  oraz długoletni członek R ady  Zaw iadow czej
„G azoliny  S. A .“

po długich i ciężkich cierpieniach zm arł dnia 20. stycznia
1928. w e Lw ow ie .

O brzęd pogrzebow y  odbędzie się w  niedzielą dnia 22. 
stycznia 192S o godzinie 12 rano z dom u żałoby przy ul. 
L. Sap iehy 3. na cmentarz Łyczakow sk i na który zaprasza ją :

R A D A  N A D Z O R C Z A  1 D Y R E K C J A  

B A N K U  N A F T O W E G O  S. A .

R A D A  N A D Z O R C Z A  I D Y R E K C J A  

Zw iązku  Polskich Przem . Naftow ych.
RADA ZAWIADOWCZA  

„Gazohny* S. A.

Andrzej Langner
k u p i e c

zm arł 19-go stycznia 1928.
Pogrzeb odbędzie się 22-go b. m. w  niedzielę o godz. 3-ciej 

lopoł. z dom u ża łoby  przy ul. Czarneckiego ?, na cmentarz 
Łyczakow ski.

Rodzina.

R O M A N  2 U B I K
Kupiec, członek w ie lu  towarzystw , zm arł po ciężkiej chorobie  

dnia 21. stycznia b. r.
O brzęd pogrzebow y  od ędzie się w  poniedziałek  dnia  

23. b. m. o godzinie 2-giej popołudniu z k rypty  0 0 . B ern ar­
dynów  na cmentarz Łyczakowski, na który zaprasza krewnych, 
przyjació ł i znajom ych

R o d z i n a .

tora muzeum pułk. Gembarzewakiego, 
że aloum odnalazł i zdobył. Byłoby 
pożądane, aby jak najliczniejsze grono 
osób, związane studjaml lub tradycją 
rodzinną z powstaniem styczmowein, 
album prze;rzafo celem ułatwi aria i- 
dentyfikacji nielicznych zresztą foto­
grafji bez podpisu. Będzie to nieprze­
widziane prze z zbieracza, w  żam-arm 
skin: mundurze zakończenie jegio pom­
nikowej pracy.

N  A  D  E  S  L  A  N  E.

N a j t a ń s z y m  ś r o d k ie m

na kaszel
są

( r a iu m
•  W p fć rs io m e

przytem niezawodne w działaniu, cze­
go dowodem, jes: 7700 zaświadczeń 

Ieka zy i osób prywatnych.

Uważać na markę ochronną!

Do nabycia w wszystkich aptekach 
i droguerjach.

I  tiiiiem 31 stysznia 19Z8i 
k o ń c z y  r>ię

pojmowanie mnm do
Urzędowego

Sfsn M a n i l i
t e l e f o n i c z n y c h

Lw ow sk ie j Dyrekcji Poczt i Tele­
g ra fów  oraz Polskiej Akcyjnej 
Spółki Telefonicznej, który w y j ­

dzie w  nakładzie szesnastu tysięcy 
egzemplarzy i obejm ować bęazie 

abonentów 306 central telefonicz­
nych W schodniej Małopolski. 

Inform acyj udziela Adm inistracja  
Spisu, ul Janowska 8. Tel. 38-98.

Dentysta Dr. REINER
Kętrzyńskiego 21 (obok kośe. św. Elżbiety) 

Ick tro te rao la . Ulgi w spłatach.

Dr. I. B e t i e r
ordynuje w sezonie zimowym 

w KRYNICY Willa „KRAKUC'.

BALSAM  n a
O D C IS K I

usawa radykalnie bas holu 
v »  nagniotki i iprnb-ałe naskórki. 

Lk’cd i yryrdb:

AotekaM.Eitin.-iyera
Lwów, p ac GOŁUCHOWSKICH 

Zawiadomienie.
Niniejszem ziaiwiadpmua się P. T. 

KHijenłów, że z niem 1. stycznia fd28 r. 
•zoamgn Aiwa ta firma pierwszorzędineęo

; lnrojcwegn

d. isiwsza naontap
alisotwMiiUf „MiinisteTs Gut Ling Acarietny" 
w Londynie, b. nauczyciela s-zikół zawo­
dowych st. im. Warszawy oraz kierownika 

największych firm zagranicznych. 
Firma .poleca się nadal łaskawym wzglęj 

. .lkmfiP. T. Klijcntów.

PA W EŁ PROŃ
Zakład Krawiecki Ubrań Hęskich, 

LW Ó W  —  Koperniks l( 134-A
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POGADANKA.
Lwów, 22. stycznia.

£n a dujem y l.się obecnie w  samem 
sercu karnawału. Śżereg balów -i b « l i ­
tó w  już m amy za sobą, k ftm u iljR y  
licznych komitetów balowych zapeł­
n ij ją  COdiZienince szpalty pism zapowie 
d zk m i nowych imprez tanecznych n.a 
takie a tafcie cele, pod taiką a taką 
egidą.

Jednem słowem świat się ba. W:. 
1 cokolwiek mieliby .przeciw temu dlo 
powiedzenia (pesymiści i senzaci, ja- 
kiekolwidk wytoczyliby przeciw tej 
beztrosce karnawałowej kolubry-ny 
kaznodziejskich oracyj o ciężkich cza 
sach, o fimdnem położeniu efconOmtóz 
nem, o piekących potrzebach społe­
czeństwa., ma kiore brak funduszów — 
świat się bawi... i to jest w porządku

Żadne argumenty o poważnych za 
darniach życia nie zmienią togo faktu, 
że życie, to ruch, że młode tempera 
meriity potrzebują się wyładować, że 
nie samym chlebem żyje człowiek, ale 
także śpiewem, muzyką, tańcem, We­
sołością.

Tak byto zawsze, tak jest teraz 
i tak będzie, żdaje się, zawsze, dOpók 
będzie istnieć ludzkość. Wszak mamy 
dość przykładów w  historii, że równo 
cześnłe z najtragiczniejszemi faktami 
dziejowem i lub bezpośrednio po nich 
w rzały społeczeństwa pragnieniem 
tańca, zabawy,, szału. I  można przyjąć 
że jest to jakby przeciwne odchylenie 
wahadła w  odwiecznym zegarze cza 
su —  potrzebne dla utrzymania rów­
nowagi. .

I nie można zaprzeczyć, że Laik jak 
jest, jest dobrze. Nie tylko dla tych 
jednostek, które odbierają w  tych wie. 
czorach, perlących się przedziwną 
kaskadą upojnych wrażeń, swoją dań 
życia, ale i dla szerokiego ogółu, dlla 
w ielu właśnie z  tych poważnych ce­
lów, o których myślą statyści.

Bo wszak trzeba przyznać, ż6 kar­
nawał, to najlepszy, najni-eżawodniej- 
szy środek popędowy dlla ruchu han­
dlowego, d la  całego- kompleksu przemy­
słów z sumptem zabawowym zw iąza­
nych, a niemniej, to najlepszy śtóidek 
popędowy dla ofiarności humanitarnej

Bo znowu wbrew  tym .łowom  potę­
pienia, których się już nieraz aż dc 
znudzenia, nasłuchało przeciw  tańeu.9t- 
cej do-bro-ezynnioiśoi, nie można zaprze­
czyć, że ołiOć zapewne dochód, jaki 
czerpią rozmaite instytucjo, humani­
tarne z imprez -karnawałowych, nie 
alo-i w  żadnym -stosunku do sumy kosz­
tów, poniesionych prz-ez uczestników 
karżde-j takiej zabawy, to niemniej po­
zostaje prawdą niezbitą, że bez tych 
zabaw ,i tej ciónktoj ©trugi- ofiarności 
z  owych kieszeni by nie zdobyto i  że 
jednak im prezy karnawałowe są dk-

całego szeregu mstytucyj poważnefn 
zasil calem budżetu.

A gitty tę rubrykę puh^ymy z  tern 
co Mretóą na, karnawale kupcy, fcraw- 
czynie, m-odniarki, restauratorzy, cu­
kiernicy Mp., to już możemy z zupeł- 
ń-in czystem sumieniem uiży-oZyć roz­
grzeszenia tym wszystkim, którzy da­
jąc folgę swemu temperamentowi 
wiprzęgają się dló SWej. własnej satys­
fakcji w rydwan króla karnawału.

A po tej ogólnej absolucji, może ze­
chcecie, Miłe Parnio, przyglądnąć się 
wiraż ze mną dzisiejszej sali palowe.’ 

J po zaeadnicZem Sfcw.ierdż&n: u, Że do­
brze jest, że śię ludzie bawią. Osądzić 
jeszcze, czy dobrze się bawią?

W  oetatifieh latach tyle gromów 
padło z ust poważnych i czcigodnych 
przeciw zwyrodnieniu diźlsiejiszyah tań 
cćw, prż&ciW ich nićprzyWWoMiości 
: wyuzdaniu, że pytonie to nasuwa się 
niemal przymusowo; zWłfSzcza dla 
każdego kio nie przyjmując dogm-a- 
tycznie Sądll, Wyrażonego Cihoóby z 
najbardziej aulOT', tatywnej strony., pra 
gn-ie wyrobić sóibfe sarfńoistoe zdanie 
li® przeprowadzić ud czasu do czagu 
ad cculOS rewizję raz powziętych 
opinji.

Bo zapamiętajmy to, Mile Banie, że 
;eżeli nie chcemy być imrcderamj w 
ciągłym pochodzie Życia, które jest 
wieczną ewolucją. Wieczną zmianą, to 
faka kcnlrcfla WłaWnych sądów i cpimji 
jest co pewien czas niezbędną,

A zatem wyobraźmy sobie, że nic 
nigdy nie słyszałyśmy ,0 tlieprzyziwói- 
lości nowych tańców i że poza/tern je­
szcze ich nigdy nie Widziałyśmy. Je­
dnem słowem, wędźmy na salę balo­
wą zupełnto wolne od uiprzodzeń i od 
z góry powziętych 9ądów.

I zdatjmy się tytko na to, co oczy 
widzą.

A po -pewnym okresie takiej obSe-r 
wacji, powiedźcie szczerze. Miłe Ba 
nie, czy znajdujecie coś zdrożnego w 
tern drdbniutkicrr. dreptaniu charŁsto 
nowem. w teifi naiwnem przyhipyWa 
nru blaćk bot tona, w tych melancholij­
nych, nacechowanych nićmdl utoćizy- 
stą powaga przychyleniach tańca i w 
tych wszystkich innych fojittrottaeh 
blu&śach i tym podobnych kunsztach 
tanecź&Vćh, pochłc filujących całą u- 
wagę tyćh grZeczny-cń chłopczyków ’ 
jeszcze buirdżtoj ód ńich nioutampero- 
wadiych da-nsorek, wykonujących mia­
rowe systematyczne ruchy dobrze zme­
chanizowanych mar one tek ?

Bary lanecżne, całe .pochłonięto ryt 
miką i kounsztownością przy licznych 
pas, ujmujące się tylko lekko o tyle 
o ilo wymaga potrzeba tego duetu ta 
ncożnćgo, trzymaiią się od siebie na 
tjjfci dystans, jakiego wymaga gicho-

w-anie indywidualnej swobody ruchów 
koniecznej w  nowoczesnych tańcach, 
ale który zarazem zupełnie musi za­
dowolić wym ogi największych pury- 
stów. I jeśli chcecie być szczere, to mu­
sicie przyznać, że o ile chodzi, o  w zglę­
dy przyzwoitości, to ®ą one tu może 
więcej re-Spuatorwane, aniżeli to miało 
miejsce z.a tyr.h , .dawnych r  przysło­
w iow o dobrych czasów, kiedy danser 
w  zawrotnym  w irze walca czy galopa- 
dy danserkę unosić niemal musiał w 
swoich ramionach. A  jeśli po tej b ez­
pośredniej obserwacj-' przypomnicie? so 
tóe owe gromy, ai^kane jeszcze tak 
medawno przeciw  nowoczesnym tań­
com. .to trudno będzie W am  dopatrzeć 
przyczyn nowego zw iązku  A żeby go 
odnałeść, musicie znowu sięgnąć pa­
mięcią wstecz, tym razem  w  najbliż­
szą przeszłość —  w  jakie cztery, trzy 
lata poprzednie —  a nawet do ubłe- 1 
głego karnawału, iteów n a jc ie  choćby i

zeszłoroczny charleston z  tegaroczmym 
a przekonacie się, jakawniowoćzesnym  
tańcu dokonała się ewolucja. Niemal 
nie można rozpoznać w  tem ofoecnem 
poprawnem .elastycznem balangawa- 
niiu poprzednich komicznych i rażą­
cych koniwulsyjnych dirg^wek i ikon- 
torsyj. A  podobnej modyfikacji uległy 
lakże wszystkie inne nowocaesme taii- 
ce. Straciły już zupełnie swoją prvtm-. 
ty-wną jaskraweść i dzikość. Prze- 
szedłs-ży przez filtr cywiiliizacijii, -stały 
S i  oidlplawiednilldem dz-isiejsaej kultury; 
ciała, ódpowaed'i4ki-em tej gilbkośc-' ru­
chów, będącej n.atStępsUvem ćwiczeń 

- gimnastycznych i dążności do wysmu­
klenia sylwetki. Są wyrazem  teraźniej­
szości i dowodzą, że życie samo w y­
twarza sobie odpowiednie formy, samo 
szlifuje i wygładza ich pierwotne zbyt 
jeszcze surowe i ostre kanty, n iezależ­
nie od zużytych i wytartych kanonów.

J. P.

3199.8} 8198 f 8m'H Ił III Al i 0 B3RF! IhUdy.
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Bozwój karnawału daje nam dopiero 
w yraźny obraz przeistoczeń, które się 
dokonały w  najnowszej modzie. P o ­
mimo Ogromnej różnorodności w  ro- 
dżaiju i linji toalet, jedna tendencjr 
dominiuije niezaprzoczenie —  a to pod 
miesi u nie linji staniu do jej naturalnej 
wysokości. Nazywa się to skróceniem 
linji stanu, jakikolwiek niesłusznie, bo 
w przeciwieństwie do cmpire‘u bynaj­
mniej nie wychodzi się poza granice 
nakreślone przez naturę. A  raczej po- 
źa sukniami t. żw. stylowem i —  i to 
nie wisfcyiStkiemi —  jeszcze zawsze li 
n.ja ta jest Wydłużona. Nazwa zat-en 
Dochodzi tylko z przeprowadzonej -ana. 
to-gji z  madą lat poprzednich, z  bierne 
•ttty nawyku, który sprawia, że manko 
wałyśm y talję jak najniżej, chcąc od 
powiudkeć nowoczesnemu ideałowi 
amikteśei.

Jnkfec.wiek jedinaik przesuniięcia linji 
tą,]ji odbyło -się W umiarkowancCh gra 
fiióaeh, to jednak zmienia ono bardzo 
żnacznio wr&jżenie sylwetki kobiecej 
Kobiety stają się odirazu Wskutek tegc 
więteze i tęższe, zwłaszcza, że po 
krótszej taljli dołącza się obfitsza, fał­
dowana ozy marszczeń* spódniczka 
dłuższa, niż w ć#ufeaćh poprzednich 

Występuje to szczególniej wyraźAie 
w tai ulubionych, awła^fcza na tor 
lety wieczorów e i baiowe śu-kniaćh 
stylowych, które zresztą, choć tak lia 
zwarie, nie należą dó żadńegó zdecy­
dowanego stylu, dopuszczając adapia- 
’je fantazyjne ż różirych Cipok, 2 za 
ohowantóm jedynie swej szerokości 
zwłaszcza w obwodzie dolnym, którą 
przypominają wiekj ubiegłe, odbiega­

jąc daleko od nowoczesnej linji. 
Suknie tafcie, połączone z pnzylega- 

ącym do ciała staniczkiem są w  obec-

« MODNE DHOB.AZO,.
Jaszczurka Jawańska należy ól>e :nie 

do najświeższych nowości mody Z tej 
prżeślicznej liaprawdc skórki Wyrabia 
przemysł galanteryjny zachwycające to­
rebki, etui na Cygara i rozmaite futerały, 
kasetki, jakoioż liczne inne modne dro­
biazgi użytkowe.

nytn karnawale nadzwyczaj on vóguc, 
ciesząc się pirzodewsSystkiem powo­
dzeniem u nHo-droh panteń i pań, ja- 
koteż u tych wszystkich, którym siiiu- 
ktość kształtów pozwala na takie „od­
młodzenia" się antyczną ionną sdkai.



n.

Elrgaiwk: płaszcz bramowany lisami, 
z l.asha velours ze skośnie biegnącemi 
zaklaókann i bocznem zapięciem. —  Toa­
leta wizytowa z crepe Lisette koloru zło- 
to-brunatnego. Mały kapelusik nowego 
stylu.

Elegancka toaleta balowa z ponsowe- 
go tiulu i crepe de chiny. Bolero i końce 
szarfy, zahaftowane perełkami.

Natomiast panie o kształtach peł­
niejszych, te, które .oddńwna. napróżno 
watozą o smukłą, modną linję, nie są 
zachwycone tem skróceniem talji. Po 
nie waż zaś takich pań, jeszcze jednak 
mimo wszystkich punct-rołlerów i prze 
p.isów dijete tycznych z obliczaniem na 
kalorie, jest pokaźna liczba, zatem 
można wróżyć, że moda skróco- 
naj talji nie stanfe gję jednak powsze­
chną i że panująca obecnie swoboda 
w  doborze formy sukni do swojej i.n- 
dywiidualnośc.i pozostawi wszystkim 
paniom dość szercikii. pole do. odpo­
wiedniego dla każdej wyboru.

K O B IE T A  w  n o m  '  S M p w i ?  121

Trzeba jednak jeszcze zauważyć, że 
skrócenie halji nie jest dla tęższych 
nieco pań zbyt tragiczne, bo równo­
cześnie z  n-iem przyszło przedłużenie 
sukni, wskutek czego znowu pustać 
wydaje się większa i smukłe

Naturalnie ten awanitaż może służyć 
tylko paniom o średniej tuszy i  -dość 
wysokim —  te, które wahają się już 
njafj granky bujności kształtów lepiej 
zJipbią, zatrzymując dli a sidbie fasony

Ensamble spacerowy z białego sban- 
tuogn. Suknię jumperową uzupełnia krót 
ki żakiecik w paaki brązowe. "
wązkie, linję prostą, która jeszcze za- 
wisze zatrzymuje prawo\ obywatelstwa 
tak w  toaletach wieczorowych, jak j 
jeszcze w  znacznie większym  stopniu j 
w  sukniach i okryciach spacerowych

I w  tym rodzaju toalet panuje w iel 
kie urozmaicenie. Obok bardzo- mod 
nych drapowań i śpięć bocznych, któ 
re nadają toalecie cechę straj-ności, w i­
dzim y także suknie jumperowe z spot] 
nlic-zkami marsze zonę mi, uIlcłaM-nem 
w b lisy i —  co należy do najśwież 
szych nowości, w  szerokie- kontra 
to-łdy.

Obfitość wspaniałych, wytwornych 
matprjaifćw, w iecznie nowemi pomy 
słami zasilana fantazja twórców mo 
■fyyBprawi-ają, że nowoczesna kobieta 
ost zawsze pięknie ubrana i realizuje 
w swej postaci wymogi wyrafinowa 
hej estetyki współczesnej. Nina

hummm Bił iii
Lw ów , 22. stycznia.

Wąsiki nad górna, wargą 'i .tak zwa . 
ny eufemistycznie niorąz meszek na 
brodzie i owalu twarzy są cząstclkroć 
bardzo w ielką przykrością dii a dotknię­
tych tem niepożądane m owłosieniem 
niewiast. Ten błąd urody dorasta nie 
kiedy wprost do problemu osobistego 
a niektóre panie nawet niepotrzebnie 
wyolbrzym iają w  swoje m pojęciu zte 
szpecenie, wynikające z tego powodu 
tak, że czasami przechodzi to nawę! 
u nich w  pewnego rodzaju manję 
Czują się nieszczęśliwe, upośledzone 

■ tracą pewność siebie i wydaje im się 
że każdy zwraca ma tę wadę uwagę 
że okrywa je ona śmiesznością.

Przesadne uczucie upośledizenia przy­
biera form y chorobliwe i leczeme tego

Elegancki ensamble wizytowy z czar

Suknia wizytowe z kropy chińskiej i 
koronki.

zewnętrznego błędu staje się nieraz 
więcej potrzebne ze względu na zriua 
ną stanu psychicznego pacjentki, .ani 
żeli zo względu na samo zlo, które 
ten stan wywołało.

Powody,, takiego porostu włosów u 
kobiet na mtojscach na których w y  
stępują zazwyczaj tylko u mężczyzn, 
nie są dostatecznie wyjaśnione. Ponie­
waż taki porost pojawia, się często w  
związku z pewnemi typowomi zabu 
zeniami wewmętiizinemi ■ i-stnieje h : ■£- 
eza. że mają o.nie wspólne źródło w 

nnOTmainem działaniu pewnych gru- 
• zolów. N:ezaws®e jednak Laki związek 
■lożna stwierdzić, natomiast często 
’zy bliiżsźem badaniu . genezy togo 

owłosienia okaz-u-je się że dotknięta 
niem osoba —  sama najwięcej tu za­

winiła. Bardzo często kolbieta, za­
uważywszy czyi to ślady punlfcciiku 
mniejszego na górnej wairdtze luib na 
brodzie, czy rzaidikie i nieliczne, a za­
tem mało widoczne . włoski-, czeniprę- 
dizej dąży do pozbycia się ich za 
Wszelką, cenę.

A  trzeba przy'zna.6, że na brak 
rozmaiWch metod, prowadzących do 
tago celu, me można się uskarżać. ■'

Niektóre z pań wyrywają niepożą­
dane wioski specjalne mi szozypczyka- 
mi, inno przystrzygają je nożycztkami, 
inne goiią je brzytwą, tamie, znów uży­
wają specjalnych kremów, pokostów 
itip. Jednak wszystkie po pewnym, cza­
sie Stwierdzają z przykrością,, że złe 
zamiast ustąpić, jeszcze się znacznie 
pogorszyło.

Najgorszą ze wszystkich metod jest 
bezwątpienia wyrywanie włosków 
Wskutek ciągłego drażnienia cyibulek 
w łosowych —  w łosy stają się co­
raz twardsze i gruibsze, a nadto 
podrażnienie to działa także na ota­
czający puszeik, wskutek czego po 
króllkiip juiż stosunkowo czasie z kilku 
niewidocznych włosko w  wyrastają po­
kaźne wąsy' czy  zarost.

Ta geneza niepożądanego owłosie­
nia bywa najczętsza, —  Tak i prze­
różne środki depilacyjne nie są o w iele 
lepsze. Przed e-wszystkiem zawierają 
one przeważnie składniki żrące, które 
atakują nie-ty.ko włosy ale i skórę, wisku 
e t  czego występują na miejscu lec.zo- 

nem stirupy, pryszcze lub co najmniej 
zaczerwienienia. A  najgorszą wauą 
ych wszystkich środków jest to, że 
ikutfcuńą n-a krótką nader metę, bo 

zaledwie na parę dm, a potem trzeba 
'.roceder na nowo stosować.

Z  powyższego w y n ik i, że jeśli uwło- 
sitsnie twarzy nie przybierze naprawdę 
rozmiarów poważnej wady urody i nie 
rzuca s:ę w  oczy  , to lep ie j. rzeczy zo­
stawić tak jak są, bo nawet lekki 
meszek nad wargą nadaje niektórym 

l- cobietom specjalnego, pikantnego 
Bjfekku.

Nie da się zaprzeczyć jeunaik, że 
yw a ją  wypadlki, które istotnie leczyć 
c/trzeba. W  ostatnich czasach stoso­

wano w  wypadkach -bardzo silnego 
-włosienia Romtgena, w  lżejszych wy- 
adkach elektrolizę.
Trzeba zauważyć, że rontgenowanie, 

.fet mdldią trudną i kosztowną i dla- 
ogio można je zalecić tylko w  najrzad­
szych wypadkach. Publiczność zresztą 
ie ma zaufania do tego środka ze 

względu na obaiwę oparzeń skóry, jak- 
iołwiidk ulepszenie metod w  ostatnich 
czasach z.a-wyczajj czyni te ■ obawy 

. zhytecznemi. Elektroliza. natomiast 
i jakkolwiek nieszkodliwa wystarcza tyl- 
j ko w  lżejszych wypadkach i jest kuT 
j racją długotrwałą. To też w  ostatnim 

zasie za uajiepszą, uznano ep-ilację za 
•omocą djatermji.

Wyższość tej metody nad elektroli­
zą, polega przedewszystkiem na tem, 
że podczas gdy przy tej ostatniej prąd 
elektryczny n:e działał tytko bezpo­
średnio na włos ale i na jego oto­
czenie, skutek dijatermji jest ściśle 
ldSalny. Jest (o  metoda znaczn ie szyb­
sza i pewnie 'sza, bo gdy za pomoc Ęj 
elektrolizy można było na jednem po-, 
siedzeniu. trwającem pół god7 ny 
zniszczyć co. najwyżej 15 do 20 w ło­
sów, to djatermia usuwa w p rz e c ią g  
kilku minut 50 do 100 włosów Rów* 
lie ż  jest ona znacznie mniej bolesna, 
Co najważniejsze zaś że wyklucza 
ona niemal w  zupełności tworzeni'^ 
się blizn, które niejednokrotnie twórząj 

| 'j| ę po użyciujTilciktrol.izy. Te za terą 
ważne momenty dają djatormji pierw-* 
■izeństwo przed wszyslkienii imi.-m^ 
metodami przy usuwaniu niepożądane* 
go owłosienia. A lin

Z  h v e f !' * i v  7 n f ^ j - w n w a n ia  rj^orfir.

prasT m il 11 m



XN r- feo'JO „UAŻiśł A P U K A A N A ' z dn.a 23; styuznia iO-S. Str. IZ

KRONIKA
S t y c z n ia  
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3 po 3 K. Wincentego

REDAKCJA BEZW ARUNKOW O MANU­
SKRYPTÓW NIE ZWRACA.

TEATR W IELKI:
NtedzRla, 22. bm. o 3.30 popol. „Dr. 

Julja Szajbo" —  ceny najniższe.
Niedziela, 22 om. o 7.30 w iecz.' , •To­

kującą Bogini".
Poniedziałek, 23. bm. „Paganini", 

przecfet. popularne — ceny najniższe.
Wtorek 24. bm, „Rycerskość wieśnia­

cza" i „Pajace", gość. w. Reychana.

TEATR NOWOŚCI:
Niedziela, 22. bm. o 3 popol. „Adieu 

Mimi" —  ceny zniż. popol.
Niedziela, 22. bm. o 7.30 wlecz. „Niech 

mnie djalbli..." z p. Ostrowskim.
Poniedziałek 23. bm. „Niezwykły 

Seans ", ceny popularne.
Wtorek 24. bm. „Tokująca Bogini".

Przedstawienia popularne w Teatrach 
Miejskich. Wobec niezwykłej frekwencji 
publiczności, ja tą  się cieszą przedstawie­
nia Donularne, urządzane w Miejskich 
Teatrach staraniem Komitetu, zorganizo­
wanego specjalnie w tym celu przez 
Związek Teatrów i Chórów Ludowych —  
dyrekcja Miejskich Teatrów rozszerzyła 
program tychże przedstawień. 1 tak: dziś 
popołudniu daje Teatr Wielki na przed­
stawienie popularne świetną komedję 
Wł. Fodora „Dr. Julja Szabo". —  Jutro 
w poniedziałek znów przepiękną operet­
kę Fr. Lenara „Paganini" —  a Teatr No­
wości sensacyjny dramat B. Veillera „Nie 
zwykły Seans". Na wszystkie te przed­
stawienia obowiązują najniższe ceny po­
pularne, przystępne dla najszerszych sfer 
publiczności.

Dziś po raz ostatui na scenie Teatru 
Wielkiego powtórzona będzie przepyszna 
komedja J. Bachwitza „Tokująca Bogi­
ni", z p. Raśińską w roli tytułowej, po- 
czem nowość ta, niezwykle interesująca, 
przeniesiona zostanie na scenę Teatru 
Nowości.

Teatr Nowości daje dziś popołudniu o 
godz. 3 po cenach znacznie zniżonych, 
arcywesolą, cieszącą się wciąż powodze­
niem, operetkę R. Benatzky‘ego „Adieu 
Mimi". Wieczorem o godz. 7.3C fantasty­
czna operetka „Niech mniei djabli..." z 
pp. Grabowską i Ostrowskim.

„Straszny Dwór“, wspaniała opera na­
rodowa St. Moniuszki, ukaże się w nowej 
inscenizacji w czwartek 26. bm. pod re- 
żyserją St. Tarnawskiego, a kierowni­
ctwem muzyczneiiL dyr. J. Bojanowskie- 
gó. Wobec przedłużającej się choroby ar­
tysty mai. Karola Frycza, która przeszko 
dzila mu w wykonaniu zapowiedzianych 
projektów dekoracyj i kostjumów do 
„Strasznego Dworu", projekty te wyko­
nali dekoratorzy Miejskich Teatrów ar- 
tyści-malarze pp. Balk i Różański, dając 
przepiękną oprawę plastyczną arcydziełu 
muzycznemu Moniuszki.

Leszek Reychan. doskonały baryton 
polski, którego występy stale cieszą się 
wielkiem powodzeniem, wystąpi po raz 
trzeci w „Pajacach" we wtorek 24. bm. 
w Teatrze Wielkim.

W  dziale dramatu dobiegają końca 
próby z prześlicznej komedji - bajki J. 
Barrie‘go „Pocałunek Kopciuszka", pod 
eżyserją dyr. Trzcińskiego, ora . świetnej 

komedji amerykańskiej Larry Johnsona: 
„Fenomenalna umowa", pod reżyserją J. 
Dobrzańskiego. Nadto dyrekcja Miejskich 
Teatrów czyni przygotow lnja do wysta­
wienia sztuki Andrzeja Rybickiego „Śnie­
żysta Noc".

TEATR MALTi
Niedziela, 22- hm- god'z. i  popol. ,Po- 

tasz i Perlmutter". Wyst. A. Fetrtnera. 
Ceny izmażcme.

Niedziela, 22. tan godz. 7.30 wfeoz. 
„Dudek". pość. wyst. A. Fertnera,

Poniedziałek, 23. bm. po raz ostatni 
„Dudek" G-nśc- występ A. Fertnera.

Wtorek 24. bm. g. 7.30 w. ..Najszczę­
śliwszy z ludzi". Premjera. Występ Ant 
Fprjnera.

*
„Najszczęśliwszy z lndzi“ z Antonim 

Fertnerem w roli tytułowej ukaże się po 
raz pierwszy we Lwowie we wtorek 24. 
bm. Premjera ta Stefana Kiedrzyń; kiego, 
autora szeregu doskonałych komedji, da- 
ie duże pole do popisu artystom. Próby

uwm m tw iM  io
I TO W  CZASIE, ODY TOCZĄ Sil? O BRADT NAD ZAŻEGNANIEM KON­

FLIKTÓW  GRAIPCZNYCH
Lwów, 22. stycznia.

C— ) Przed kilku dniami odbyło sie 
w  Wołoczysskach Łs ied zen ie  komisji 
polsko sowieckiej dla załatwienia kon 
fHktów granicznych, wynikłych na od 
cinku skałackim. Ze strony sowjecMei 
w konferencji w zię li udział przedstawi 
ciel Dawidów i  sekr. Zeithn. Polskę 
reprezentowali starosta skałacki, oraz

doradcy techniczni Królikowski i asp. 
policji Briks.

Następnego już dnia późnym w ie­
czorem na odcinku koło W ierzbówki 
padł ze strony sowieckiej strzał kara 
binowy w  kiernnkn patroli KOP. —  
Szczęśliwym  zbiegiem okoliczności: 
nabój przeszedł przez płaszcz szere­
gowca Dudka , me raniąc go.

Sk ład y : Apteka: A . A sz- 
kenazy. M ag. W . D obrzań ­
ski, M ag. M. Ettinger, M ag. 
K. Kajetan owiez, Dr. J. P t  
łew sk i M ag. B . Sfehein- 
bach, M ag Kazim ierz Z y ­
gm untowicz. D ro g e r ia : 
M ag. B inim  B ieiberg, 
„Ozcm“ hurtow nia M ate­
ria łów  aptekarskich.

pod kierunkiem A. Fertnera dobiegają 
końca. Zgrany zespół tworzą pp. Biiiń- 
ska-Ćzarnowska, Peszyńska, Lewicki, 
Nawrocki, Peliński, Zbrojewski i i.

Publiczność w niedzielę będzie miała 
możność wesołego spędzenia paru godzin 
w teatrze Małym dzięki szczeremu humo­
rowi Antoniego Fertnera, który i w „Po- 
taszu" i w „Dudku" stwarza arcydzieła 
kunsztu aktorskiego. Sztuki te idą po raz 
nieodwołalnie ostatni.

Tani dzień w Tcasrzt Małym. Chcąc 
uprzystępnić szeroKiej publiczności zoba­
czenie arcywesołej farsy Feydeau „Du­
dek" z rozśmieszającym do łez Fertne­
rem, Dyrekcja Teatru Małego daje tę u- 
cieszną farsę na repertuar w poniedzia-! 
lek 23. bm. po znacznie zniżonych ce­
nach.

Repertuar Trupy Wileńskiej, sala Do­
mu Narodnegc, dyr. M. Mazo:

Niedziela pop. „Potop".
Niedziela wiecz. „Motke Ganef".
Poniedz. „Motke Ganef" (zniżki 40- 

proc.).
Wtorek „To co najważniejsze".

*
Z Trupy Wileńskiej. Dziś w niedzielę 

dwa przedstawienia: o g. 3.15 po cenach 
popularnych „Potop", komedja Bergera, 
będąca zwierciadłem wklęsłem namiętno­
ści ludzkich w obliczu katastrofy żywio­
łowej. Reżyserem „Potopu" jes. p W aj- 
slie. —  Wieczorem o g. 8.15 „Motke Ga­
nef", sztuka Sz. Asza, ciesząca się wiel­
kiem powodzeniem tak dla świetnej gry 
artystów, jak i rewelacyjnej treści. Reży­
ser p. A. Samberg.

*
REPERTUAR KINOTEATRÓW!

APOLLO: „ćm y paryskie". ,
AVENUE: „Tajemnicza podwiązka".
CASINO: „Tragedja ginącego miasta".
CHIMERA:- „Mąż na urlopie".
F M  iM . ROANA: „Ave Maria".
KOPERNIK: („Mogiła Nieznamegc Żoł­

nierza"
LE W : „Mogiła Nieznanego Żołnierza".
M ARYSIEŃKA: „MOGIŁĄ Nieznanego 

Żołnierza".
PAŁACE: „Kochanka torreadora".
PASAŻ: „Trzej błędni rycerze".
UCIECH./!: „Władczyni Libanu".

• -  -o
Wojewoda lwowski, Plołr Dnnln-Bor­

kowski wyjeżdża 22. bm. w sprawach 
służbowych do "Warszawy. Interesentów 
przyjmować będzie po powrocie w dniu 
27. bm.

Stanowisko kustosza w lwowskiej Bi- 
bijotece Uniw. powierzyło Min. Oświaty 
p. Dr. Annie Jędrzejowskiej, pracującej 
naukowo na polu bibljotekar.stwa. P. Ję­
drzejowsko jest pierwszą we Lwowie ko­
bietą, która osiągnęła tak wysoki stopień 
w hierarcBj! bibliotekarskiej.

Posiedzenie sekcji TNSW. w gimna­
zjum I. przy ul. Kubali (w sali kl. VIa w

parterze) 23. brr,, w poniedziałek o 7.30 
wiecz. odbędzie się po Jedzenie Sekcji 
Zakładów prywatnych K oIł  lwowskiego 
TNSW. j|J Referat sekretarza Zakładu 
pensyjnego dla fu.ikcjonarjuszy dr. Mi­
chała Zająca pt. „Ubezpieczenie pracow­
ników umysłowych wedle dekretu Prezy­
denta Rzplitej. 2) W ybór 3 członków „Ko­
misji stałej" i 3 zastępców. 31 Sprawa 
rewizji warunków wynagrodzenia w Za­
kładach prywatnych lwowskich.

Zarząd Okręgu Lwów Polskiego Czer­
wonego Krzyża, chcąc zaznajomić ogól 
społeczeństwa z zadaniami i celami swe- 
mi w dobie obecnej, przystąpi! do orga­
nizowania szeregu zebrań iniormacyjuo- 
propagandowych we wszystkich miastach 
Okręgu. W e Lwowie odbędzie się zebra­
nie we wtorek 24. bm. w ratuszu o 7 w.

Program Kasyna i Koła Lit. Art. na 
bieżący tydzień: W  czwartek 26. bm. po­
czątek punktualnie o godz. 20 wykład.- 
Stanisława Machniewicza pt. „Kino a 
teatr". Podobieństwa, różnice, artyzm, 
antagonizm, rozwój i przyszłość. Wykład  
ilustrują liczne przeźrocza. Po rozpoczę­
ciu wykładu sala zamknięta.

Żywienie ptaków w zimie. Tow. Opie­
ki nad zwierzętami posiada na składzie 
skrzynki do żywienia ptaków, nadające 
się do umieszczenia za oknem, względnie 
w ogrodzie itp., w cenie 1.50 zł. Adres 
Tow.: Kopernika 20, oficyny I p. drzwi 6.

„Gwiazdka" Polskiego Związku Kole- 
jowców odbędzie się w niedzielę 22-go 
bm. w poczekalni I. kl. na tut. Dworcu 
głównym o g. 12 w poł.

Jeden związek podoficerów rezerwy. 
Wkrótce mają zniknąć Zw.ązki dzielnico­
we i powstanie jedna wielka organizacja 
podoficerów rezerwy. Na walnym zje- 
ździe, który odbędzie się 4. i 5. lutego br. 
w Warszawie, nastąpi uroczyste złączenie 
trzech organizacyj.

(— ) Włamania I kradzieże. Ub. nocy 
niewyśledzeni sprawcy włamali się do 
sklepu galanteryjnego, Dawida Endndera 
w Rynku pod 1. 8 i skradli 5 bali dreli­
chu i kilka sztuk firanek wart. 200C zł.—  
Fryderyka Łukaczew, zam. Miłkowskiego 
1, doniosła wczoraj policji, że nieznany 
sprawca skradł jej z przedpokoju płaszcz 
selskinowy wart. 1.500 zł. —  Z mieszka­
nia Józefa Kościowa, zam. Gródecka 2, 
skradziono wczoraj po właman.u się gar­
derobę i biżuterję wart. 1725 zł.

(— ) Suty połów torebkarza. Wczoraj 
wieczorem przechodziła ul. Żółkiewską 
Sala Bełder, zam. przy u). Żółkiewskiej 85. 
W  pewnej chwili przyskoczył do niej ja ­
kiś opryszek, wyrwał szybko torebkę i 
zabrał z niej gotówkę oraz biżuterję war­
tości 3000 zł, poczem zbiegł.

Aresztowanie ■ złodzieja. Do aresztów 
policyjnych oddano wczoraj Romana Ma­
cha za kradzież 5 kg. cukierków na szko­
dę Ozjasza Hleisla.

(— ) Nagły zgon. Wczoraj w pobliżu 
kościoła przy ul. Janowskiej zachorował

nagle Andrzej Urban, em. kolejarz, zam. 
przy ul. Świętokrzyskiej 48. Przeniesiony 
do domu, natychmiast zmarł.

Z kioniki żałobnej. W  dniu 19
■bm. zm arł na k lin ice  iu le j^ ze j po 
c iężk ie j chorobie d ługoletn i p rzed ­
s taw ic ie l i zastępca znanej f irm y  
J. A . Baczew sk i —  śp. W ło d z im ie rz  
DiTyhiniez Zgon  Jego w y w o ła ł g łę ­
boki ża ł w  kołach p rzy ja c ió ł, k o le ­
g ó w  i szefów , k tó rzy  cen ili w ysoko  
n iepospolite za le ly  charakteru, ja -  
ikiemi śp. Z m a rły  się odznaczał. 
Cześć pam ięci D zie lnego O b yw a ­
tela! “ 980

Jedw abie
v. wielkim wyborze polec? firma

SllCiliBiailF: & I M
Lwów  — Rynek 32.

f lU I# p r
wypróbowany środek w cuurobaei urdg 
oddechów ych fka&zel, Chrypkę i t. d.) 

Lo nabycia w  aptekach.
Cena flaszki lyropu zł. 2-4ó.

Cykoiję Bobina dostaniesz w  każ­
dym  sklepie.

Żucie karnaiunłu.
Bal LOPP. Onegdaj odbyło się pod 

przewodnictwem JWP. Wojewodziny nr. 
Borkowskiej posiedzenie Koautctu Pań. 
Balu LOPP. Licznie zebrane Panie powi­
tał imieniem Komitetu Woj. LOPP. p. ’ 
prezes Rybicki. Następnie przyjęło zebra­
nie do wiadomości sprawozdanie z przy­
gotowań Komitetu Panów. Z przedłożo,. 
nego sprawozdania śmiało twierdzić mo­
żna iż Bał LOPP. będzie pod każdym 
względem jednym z najświetniejszych 
wierzorów karnawału. Po rozdzieleniu 
prac i wyborze Sekcji bufetowej oraz 
kioskowej zakończono posiedzenie. Za­
proszenia na Bal LOPP. wydaje sekre- 
tarjat Komitetu gmach Województwa L 
p. od godz. 10—43.

„Noc w masce" f lB f fe a  Slow. „Gwia­
zda" na dochód inwalidów, wdów 'i sie­
rót we środę dnia 1. luiego b r.. Początek 
o godz. 9 wieczór- Wstęp za zaproszenia­
mi, które wydaje Komitet codziennie wie­
czorem w kancelarii Stów- u'l. Francisz­
kańska 7.

Bal Rodziny Wojskowej. Dnia 11. lu­
tego odbędzie się w  salacin „Ogniska" ofi- 

. carskiego . pierwszy reprezentacyjny bal 
; Radzimy Wojskowej- Prace Komitetu po­

stępują nfesbrudzdnie naprzód, a zapo­
biegliwość i  pomysłowość ich zapewniają 
w  pięknie udekorawanem Kasynie świet­
ną. zabawę przy muzyce dwu wyboro­
wych orkiestr, które przygrywać będą bez 
przerwy- 967 o
Z  kram.

Miasto Warszawa przejmie cytadelę.
Wśród irojektów umożliwienia rozrostu 
naszej stolicy traktowany jest obecnie 
projekt przekazania miastu przez władze 
wojskowe terenów cytadeli warszawskiej. 

 o-----

Ze świata.
Półoflcjalny organ litewski „LietuwisM

wzywa ! Litwinów wileńskich do niebra- 
nia udziału w wyborach no Sejmu pol­
skiego g<%ż w razie glosowania uznaliby 
się oni za obywateli polskich

Liczba ludności na Litwie wynosiła 
1. stycznia 1928 ogółem 2.225.520 osób. z 

.czego na Litwę przypada 2,116.418, na 
obszar Kłajpedy 139.102 osoby.

Z błagalną prośbą udaje się uboga sta-, 
ruszka lat 67 licząca; Kaleka na nogi —do 
serc litościwych państw o udzielenie po­
mocy doraźnej, zeby się mogła ochronić 
od głodowej śmierci, Datk’ do Administra­
cji dla Wiktorji.
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SŁU C H A W K I T E L E F l U r W E N
d a ją  idea lny  o d b ió r .

J en era ln e  P rz e d s ta w ic ie ls tw o :

FcisHie ZdHładg siEiriEns s.a
W a rsz a w a , Foksal IB , tel. 3 0 -3 1 ,2 9 5  3 0 ,2 9 -1 6 .

ZNÓW  GROZI W Y L E W  TAMIZY-PRZEPISY O POSIADANIU BRONI 
PRZEZ MŁODZIEŻ.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
Warszawa 21. stycznia, (ps.) Min. 

spraw wewn. odniosło się do władz wo- 
jewouzkich z okólnikiem regulującym 
przepisy o posiadaniu broui dla mło­
dzieży, biorącej udział w przysposobie­
niu wojskowem. Pozwolenia na posiada­
nie broni palnej małokalibrowej do ce­
lów sportowych, jak również amunicji, 
mają być wydawane bez trudności, o ile 
petenci dają gwarancję, ze używać jej 
nie będą dla celów niedozwolonych. M »- 
łoletui otrzymać mogą pozwolenie jedy­
nie za zgodą rodziców. Osoby wojskowe 
mają prawo do używania broni -małoka­
librowej analogicznie jak broni krótkiej. 
Broń ta może być używana w zasadzie 
tylko do strzelania do tarczy. Używanie 
jej w innych celach jest niedopuszczalne. 
Noszenie broni poza strzelnicą lub poza 
domem dozwolone jest tylko w futerale 
i nienabitej. Wyjątek stanowią zwarte od 
działy przysposobienia wojskowego pro­
wadzone przez osoby wojsKowe, wzglę­
dnie dowódców zatwierdzonych przez 
władze wojskowe.

 fl— -—

M O R D E R C A  ŚP. C Y N A R SK IE G O  
S K A Z A N Y  N A  ŚMIERĆ.

Łódź, 21 stycznia. (Tel. G. P .) 
W czora j o godzinie 9 w ; - czarem  
zapadł w y  rob w  procesie przeciw ­
ko Rydzewskiemu, oskarżonemu o 
współudział w  zam ordowaniu b. 
prezydenta miasta Łodzii M arjana  
Cynarskiego. Rydzewski został ska­
zany na karę śmierci przez pow ie  
szenie. Obrona zgłosiła apelację.’*

N O W Y  O B J A W  L IT E W S K IE G O  
- H U M O R U .

Kowno. 21 slycznia. (Tel. G. P .) 
Min. obrony kraj. na L itw ie wobec 
coraz liczniejszych wypadków  -de­
zercji do Polski (gdzie żołn erze 
m ają sw e rodziny) wydało specjal­
ny rozkaz, który zapowiada, że 
mimo ucieczki do Polski dezerte­
rów  kara nie m i m p o n i e w a ż  we ze 
śniej czy później W ileńszczyzna  
będzie należeć do L itw y  ( ! )

 o-----
zA K A Z MCDNYCH TAŃCÓW  

NA... L I T W , .
Kowno, 21. stycznia. (Teł. G. P/. 

,W szeregu instytucyj poroszono spra­
w ę zakazu na terenie Litwy niektó­
rych tańców ze wzgled-u na to, iż są. 
one i  nremoralne i powodują ■ za-irk 
poczucia estetycznego. Petenci pow o­
łują się na przykłady W łoch i H iszpa­
nii, gdzie zakazano niektórych tańców. 

 o-------

K O M SO M O Ł W  L IT E  WSKIE-M  
G IM N A ZJU M .

Kowno, 21 stycznia. (T e L  G. P .) 
W  gim nazjum  w W iłkom lerzu  w y  
kryto organizację komunistyczna, 
w  skład której wchodzili ucznio­
w ie klas wyższych. 10-ciu m łodo­
cianych komunistów aresztowano. 

 o------

ROKOW ANIA O T A N " ER.
Paryż, 21. stycznia. (Tej, G. P.). 

„M atm " donosi, że francusko-hijz- 
skie rokowania w  sprawie Tangn-u 
dobiegają końca Przyszło do skutku 
porozumienie, na podstawie które 
Hiszpanii przyznany został pewien 
udział w  zarządzie streiy między na 
rodowej. W ynik  tych rokowań będeit 
następnie zakomunikowany Anglji i 
Włochom, poczem będą. wdrożone ro­
kowania z Włochami, które również 
domagają się uaziaru w  administracji 
Tamgeru. ,

-—— O—— ,

Kącik radjowg.
PROGRAM AUDIGJI RADIOWYCH. 

Niedziela, 22. stycznia 1928.
Warszawa (1111) 12.10 Transm. po.- 

ranku muzycznego z Filharmonii Warsz.. 
W  programie utwory Henryka Melcera. 
15.15 Koncert z  Filharmonii-. 17.40 „Obro­
na Częstochowy", -transm. z Poznania. 
18.45 Odczyt p. t. ,,Artur Grottger". 20.30 
Koncert wspólny -z Poznaniem. 22.30 Dan 
cing.

Poznań (344) 20.30 Koncert wspólny 
z Warszawą (Orkiestra P. R. Z. Fedycz- 
teowska —  sóyran, Ka.rpa.cika —  font.). 
2230 Dancing. .

Wilno (4-35), Katowice (422), Krabów 
!w66) 20-30 Transmisja z Warszawy.

Wrocław (322) 20.00 Wieczór Schu­
berta (Trio fort.). 22.15 Transm. zawp-
dów sportowych. 22-30 Gramofon.

Lipsk (366) 17.00 „Rienzd", opera Wb- 
ginera. 22.30 Dancing.

Hamburg (394) 20.00 „Paganini", ope­
retka Lehara 22.30 Dancing.

Langenbeig (468) 20.10..„Wesoła wdó­
wka", operetka Leliara- 22.30 MuŁyka ta­
neczna.-

Berlin (484) 20.30 Koncert orkiestry
wojskowej. 22.30 Dancing.

Wiedeń (517) 12-30 Transm. ''lftjicc-rt.il j 
u-twoirjoim iSchuberta. . 20.00 

Rettunigsi,nsel“ , sztuka 11. E. Weissa.

Poniedziałek, 23. stycznia 1928.
■Warszawa (1111) 16.-/-0 Odezw p. l'_

,,Oświata 'i kultufai w  wo.iskijjn 'IT - i l f e c ' 
jfjd ft ul-a młodzieży. 18.15 Tafensmisja 
Mfczwkg* id g fe n e j -z ■kriwrarnj ..Gorat-bn

iemniczy ładunek, mianowicie c-p-ance 
rzony wagon, zawierający 540 pudów  
zlio-ża, stanowiącego rirwnowarPść 11 i j
pał mili. zł. rb. „adunclk ten jest silnie | 
sS'z-oż0 ny. Podobn-o zaatanfe on w ysła-

'noanja". 19-35 Lekcja języka francuskiego.
20.30 Konceri wieczorny. Wykonawcy: 
Onkiesitra, Stanisława. Koirwin-Sayniauow- 
ska (śpidw) d Feliks Szymanowski (ak-oin.) 
W  programie pieśni włoskie.

Kraków (566) 17.30 Gd-czyt p. t „Po­
lacy w  Argentynie". 19.30 Lekcja języka, 
francuskiego-. 20.3G Transmisja koncertu z 
Warazawy.

Poznań (344) Katowice (422) 20.30
Transm- -z Warszawy. •

Wilno (435) 18.10 Koncert orkiestr-al- 
ny. 19.10 Odczyt p- t. „W yznanie mo-j- 
żeszowe" z  cyklu „W yznania na zie­
miach wschodnich", 20.30 Transu., z W ar 
sza; wy.

Wrocław (a22) 20.10 Wesol-j wktezór 
i-ailkiestra, Sp ie w ).

Królewiec (329) 21.00 Wieczór mu­
zyczny pośw. u-tworom Łeethovena (Od­
czyt iz ilusl-r. muz-).

Londyn (3GJA, 22.35 „Mandaryn W u" 
fsalirka w  3 akiach Yorrrona --i Owena.. 24.00 

(Muzyka itampczma.
Lipsk (366) 19.45 Odozyt o Pkande-I- 

1 0 .' 20.1-5 „Jest tak, jak przypuszczacie" 
sztuka Pi-ran-dcljjfcjfcż 2 2 A Ą  Dancing.

Hamburg 394) 20.00 Muz.yjka śnstni-
mciwHici niemlecki-Sgo rokoka. (Bach, 
It-aydn, Mozart, orkiestra symf. fort-)-

Langrnberg (468) 20.15 Transmisja -z 
Du,3Ś,eldo-rfu. Koncert -pośw. utworom 
Beethovenii 22.30 Muzyka taneczna.

Berlin (484) 20.30 Autorecytacja -O. M. 
Grafa,. 2-W.5'-*Muzyka kameralna- (Trio)
22.30 Dancing.

Wiedeń (517) ,19.30 Transmisja .kon­
certu publ. (Tańce dawne).

ny do A n glji, a jak inni- tw ierdzą  —  <ło 
N iem iec jako zahę-zipiec.zienjn. szeregu 
um ów,' zaw artych  'plrgeSŻJrznjcl sow. p  
firm am i niem iecki cmi, ldń fe zapowari- 
l y  ąjbwjcl-oim kreclyt. W  Rydze iajem- 
u 'e sy  ten ładunek w yw o ła ! rr i obywała,

Londyn 21. stycznia. (Tel. G. P.) Lon­
dyńskie władze portowe zawiadomiły lu­
dność miasta, że w czasie między 21. a 
23. bm. grozi ponowny wylew Tamizy.

ROZWIĄZANIE TARLAMENTU JAPOŃ­
SKIEGO.

Tokio 21. stycznia. (Tel. G. P.) Pan 
lameut został rozwiązany.

 o----
KATASTRO FA POW ODZI W  JEKA- 

TSRYNBURGU
(Telefonemat w łasny „Gazety For."). 
Pogranicze so-w., 20. styczniu rĄ 

Jeka t eryniburga donoszą o niebywałej 
o tej parze katastrofie powodzi. W e
hec ńaigłej zmiany temperatury, woda 
ęiplynęfa z góttli zatopiła miasto i  ob­
szerne okolice. W  pierwszym  dlraiu po*- 
wodzi ziginęło 70 osób. Trasa kolejową 
została nią znacznej odległości znisz* 
azona, a ruch kolejowy wetraymamo.

N IE M IE C K IE  P L O T K I O  W O J O ­
W N IC Z O Ś C I R U M U N JI. 

Bukareszt, 2) stycznia. . (Tek  G. 
P .) Raidor kom unikuje: .„Beri. T a -  
geblait" zamieszcza depeszę c  rewe 
la-cjach w  sprawie rzekomej akcji 
wojskowej Rum unji. W iadom ość  
ta jest tendencyjna Koła miar oda j 
ne oświadczają, iż Rum unja upra­
w ia politykę wyłącznie pokojową  
oraz niemieszania się w  sprawy in­
nych państw. Niejednokrotnie R u ­
m unja proponowała Rosji sow jec- 
kicj pakt o nieagresji. W  stosunku 
do Rosji sow. Rum unja upraw ia  
politykę pokojową w  duchu trak­
tatu i Genewy.

----

Zgon pod kołami 
pociggu.

Lw ów , 22. stycznia.
(—) Przedwczoraj o godz 5 przed sta 

cją kolejową w Przemyślanach dostał sie 
pod koła nadjeżdżającego pociągu z Brze 
żan do Lwowa Wasyl Marków (liczący lat 
44, ojciec 5 dzieci) i poniósł śmierć na 
miejscu. Jak wykazały dochodzenia padł 
on ofiarą własnej nieostrożności.

 o-------

f/si l i H H H n B B

Uboga staruszka, 65 lat licząca, kalul-a,
ma amputowaną nogę i uszkodzoną rękę, 
wskutek czego jest zupełnie niezdolną do 
pracy, prosi o łaskawy nomoe Datki iki- 
rować należy do Administracji, dla stara* 
szki kaleki.

s a a n o H B B B i H H n

Ł y c i e  g o s p o d a r c z e .

PRODUKCJA NAFTY W  RUMUNJI. 

Bukareszt 21. stycznia (Tel. G. P.) 
Produkcja nafty w Rumunji osiągnę,a w 
r. 1927 3,700.000 ton. W  stosunku do ro­
ku Doprzedniego produkcja zwiększyła 
się o 450.000 ton. Istnieje obawa, że w r. 
1928 produkcja nie utrzyma się na pozio­
mie 1927 r. Zdaniem specjalistów nale­
żałoby przeprowadzić nowych 300 wier­
ceń, aby otrzymać analogiczne rezultaty,

GIEŁDY
g i e ł d a  w a r s z a w s e a

Warsrawa, 21. stycznia. (Tel. G. P.) 
Bank Dyskontowy 136, Bank Handlowy 
123, Bank Polski 163, Bank Przemysłowy. 
'07, Bank Zachodni 34, Eank Z w. f>p. 
Zar. 92, Spiess 155 Siła śwfatło 93 W ę­
giel 100.50, Lilpop Rau 41, Modrzejów 42, 
Ostrowiec 83.50, Rudzki 50.00, Staracho­
wice 61.

Warszawa, 21. stycznia. (Tel. G. P.) 
Londyn 43.34, N. Jork 8.88 Paryż 34.95,- 
Praga 26.35, Szwajcarja 171.32, Wiedeń 
125.31. 5 proc. pożyczka konwers. 66 3/4 
poż. kolej konwers. 61. pożyczka kolejo-

iKDMUhlKaafl F flS fiz ć R S W i 
]  p r z s w o z  p o e r r y  i  t o w a r ó w .  _

Daj &rcrsz na cn'e X  S. L.

mm złsia wleii8i
do ^ y g i>

W ilno, 21. stycznia. (Te l. G-. 
D o n c lią  z R y g 1., iż p rzyb y ł lam. ta-
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wu 102, dolarówka 63.75, 8 p.oc. listy
zast. Bku Gosp. Kraj. 93, 8 proc. listy
2ast. Bku Rolnego 93, 8 proc. oblig. kom. 
Bku Gosp. Kraj. 93.

GIEŁD A ZURYCHSKA.
Znryeh 21. stycznia. (Tel. G. P.) Pa­

ryż 20.10 3/4, Londyn 25.30 1/2, N. Jork 
5.19.20, Belgja 72..>5, Wiochy 27.46 3/4, 
Hiszpanja 88.97 1/2, Holandja 209.42, Ber 
Rn 1.3.70, Wiedeń 73.15, Sztokholm 
139 40, Oslo 138.15, Kopenhaga 139.00, 
S.-!ja 3.74, Praga 15.38 1/2, Warszawa 
53.20 .tjr.lapeszt 90.75, Bialogród 9.14, A- 
teuy 6.87 1 /2 Konstantynopol 2.69, Bu­
kareszt 3.20, Helsingfors 13.09, Buenos 
Aires 222.

GIEŁD A W IEDEŃSKA.
Wiedeń 21. stycznia. (TeL G. P.) Am­

sterdam 285.65, Belgrad 12.46 3/4, Berlin
168.75, Bruksela 98 69, Budapeszt 123.86, 
Bukareszt 4.35 3/4, Kopenhaga 189.75, 
Londyn 54.03. Madryt 121.28, Medjolan 
37.4'j 1/2, N Jcrk 708.25, Oslo 188.70, 
Paryż 27.83, Piaga 20 98 3 8, Sofja 5.09.95 
Sztokholm 19C.2G, Wmszawa 79.68, Zu­
rych 1364t, Amerykańskie 705.75, Nie­
mieckie 100.50, I laneuskie 27.37, W ło ­
skie 37:i.8. Czeskie 20.95 1/2, Węgierskie 
12k"S, Szwajcarskie 136.10, Renta majo­
wa 0.08, Berta lutowa C.745, Renta koro­
nowa 0.515, Duna. 8 Adria 86.80, Turec­
kie 46 75, Bankverein 30, Bodenkredit
125.75, Kreditansialt 64, Anglobank 6, 
Kompas 0 98, han. cibank 24.65, Merku­
ry 27.65, Czerniowie 60, Austr. kol. 
państw 27.50, Kolej południowa 13.20, 
Alpiny 42.80. Krupp 14.55, Rima 141, Sier 
sza 11, Silesia 0.18, Apollo 194, Fanto 
6.9). Karpaty 29, Galicja 86, Nafta 37.75, 
Schodnica tO.

CJLŁDA PARYSKA.
Paryż 2i stycznia. (Tel. G. P.) Nowy 

Joik 25 41. Bclgja 354.50, Hiszpanja 436, 
Włochy 134 50 Szwajcarja 490, Danja 
63t 25 Hoiand.ja 1020.50, Ńorwegja
677.75, Szwecja 684.25, Praga 75.40, Ru- 
m uuji 15.55, Niemoy 606, Wiedeń 359.

GIEŁDA LONDYŃSKA.
..on dyt KI. siyiznia (Teł. G. P.) N. 

J0 1 Ł 437 5/16, Hclandja 12.07 15 16, 
Francja 124.02, Erlgja 34.98 1/4, Włochy 
92. tf». Niemcy 20. ł5 3/8, Szwajcar ja
2i 30 18, Hiszpania 28.43, Danja 18.20, 
Szwe-tia .8.ió o/l Ńorwegja 18.31, Hel- 
singlors 193.65, Piage 164.50, Wiedeń 
3161 Warszawa 4j .oÓ.

O G Ł O S Z E N IA .

[ MATRYMON i ALNĘ.
12 grosz* aa w-rraz* I

O ó u & A  młoda, przystojna, samodział n,. 
■na zupełnie niezależnem stanowisku, e 
powodu braku znajomości, pragnie .po­
znać mężczyznę o wysokiej kulturze, 
na wyższeir stanowieku. Wiek 35— 42 . 
Cel matrymonialny. Sprawę traktuję 
zupeinae poważnie. Zgłoszenia nieamci 
niimowę .pod „Przeznaczenie" do Adtm: 
niśstrajcji. 973

NAUKa. -i i V i u t k J n a u .  
10 groszy za wvt» z . i

KU..SA bAMuCH0D0w£
zawód i w t amatorskie 

ulica M ic k ie w ic z a  2 3 .
wpisy co Ir.ienne w kan talar ji kursu 

m ędzy 11 —1 i 3—6 popoł.

I <l-.eeź.e.AN l—, e t .
10 groszy za ayvaz. I

5-POKOJuwe luksusowo urządzane 'mie­
szkanie z pełnym komfortem blisko 
centrum, natychmiast do odgarnia, e- 
weraiualnie w drodze zamian', na 
mniejsze. Wiadomość z grzeczności te­
lef. 05— 22. 968

Za  PG źiC ZK Ę  1500 zł-, 'zabezpieczenie 
hipoteczne, dam pokój, wykwintne u- 
traymamiie. Pensjonat Jaremcze. Omó­
wienia listowne. Zgłoszenia do Admini­
stracji ipod „Letnisko". 987

POKuJ duży, frontowy, z elektryką w 
śródmieściu do wynajęcia dla pań zaję­
tych za domem. Zgłoszenia Staszica 7. 
II. p., drzwi nr. 7. 905-3

MIESZKANIA (4— 6 .pokoji) n? parterze 
lub pierwszem piętrzę, okolica śródmie­
ścia, Doszukuje się- Gaz, elektryka ko­
nieczne. Zgłoszenia pisemne pod „Geo­
grafia" do Generalnej Ekspedycji Oglo 
szert, Lwów, Legionów 1. 972

[ feuEALtS V’Os>Z>b&.ivv AA* 
3 grosza za wytaz. I

STARSZY praktykant restauracyjny pio 
szukuje posadv. Łaskawe zgłoszenia do 
administracji pod „A. Z.” 927-3

KIEROW NIK tartaku, samodzielny z wy­
kształceniem hamdkrwem, energiczny, 
nadzwyczajny fachowiec zmieni posa­
dę. Łaskawe zgłoszenia pod „Tartak" 
do Adminiigtr. 916-4

FAOHOWIEP. drzewny z kilkunastoletnią 
praktyka w większym tartaku obezna­
ny ze wszelką manipulacją dnzewną, 
inteligentny, zmieni posadę. Zgłoszenia 
pod „Zdolny" do Administracji. 914-4

RZĄDCA ekonomiczny z moończcną szko­
lą rolniczą, dłuższą praktyką, czlo 
wiek godny zaufania, lat 40, żonaty, 
bezdzietny, z bardzo dobrami polece 
n-iami od poważnych osobistości, obec­
nie na niewypuwiiedzmdziej posadzie, 
zmieni takową ud 1. majta lub później 
na umiarkowanych warunkach. Łaska­
we zgłoszenia do Administracji pod 
„Rolnik zawodowy". 709-7

DŁUGOLETNI fachowiec drzewny, samo­
dzielna siła, obeznany z maninuTaci 
lasową i tartaczną, dowozem, sortowa­
niem i ekspedycją materiałów lanya 
krajowych i zagranicznych, obejmie oft 
powiednią posadę, -ewentnalnie urzęd­
nika odbiorczego. Łaskawe zgiuszeiiu 
do Administracji „Gazety Porannej" po< 
„Fachowiec". 971

L WOuAŻi PUbJuJlf 
10 otm-tt za w m i i

POTRZEBNY miody pomocnik ogiodn: 
ozy kawailer. Zgłoszenia Borysław 
skrytka 233. 307-?

CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? Musisz 
ukończyć kursa fachowe koresponden­
cyjne prof. Sekułowie zn Warszawa, Żó- 
rawia 42. Kursa wyuczają listownie: 
buchalterji, rachunkowości, kupieckiej, 
korespondencji handlowej, stenografji, 
nauki handlu, prawa, kaligrafji, pisania 
na .naszyi.^ch, towaroznawstwa, an­
gielskiego, francuskiego, niemieckiego. 
Po ukończeniu świadectwo. Żądajcie
nrntmrt-tów 10fl5t-39

ZAREJESTROWANE PRZEZ KURATORIUM OKRĘGU SZKOLNEGO KHuKOWsK. 
Reskryptem L- 3288/27, z d. B> VIII 1627, Baiwieidsunym przez Miuish. W . R* i 0P-

larsj Rl Jurii&z e l Dihszl ła m jeża"
Kraków, ul. Studencka 14, I< p, 

przyjmują wpisy na drugia pótroozn roku szk- 1927/28*
1. Kurs maturyczny pólnczny, 1-roczny i 2-letni wszystkich typów gimn.
2. Kurs niższej szkoły w zakresie 4-eh klas.
3. Kurs seiułnarjum nauczycielskiego-
4. Kurs szkoły handlowej jednoroczny i półroczny
5 Analogiczne km. r pisemne wszystkich typów zostały na nowo zreorganizowa

ne, a uczestnicy kursów tych otrzymują co miesiąc, oprócz calkowiiego materjalu 
naukowego, tj. skryptów, wskazówek i programów, tematy z 6 4m głównych
przedmiotów do ąepracowaaja.

Ra kursach „W IE D ZA " udzielają nanki tylko najwybitniejsza siły fachowa kra­
kowskich zakładów średnich od 5 do B godsin driannie

Wez.ikie potrzebne podręczniki do dyspozycji uczniów (nie). D li wojskowych i 
urzędników pybtw . opust %  prc. Wszelkich infomacyj udziela się bezpłatnie.

C7ELADMK kommniiarsk’ dobrze wykwa­
lifikowany od zaraz potrzebny do J. 
Ochockiem w Borszezowi,? C|03. ą

ZA  POZYGZENIE 300— 5d0 zł. damy po­
sadę na wyjazdy. Związek Amatorów, 
Kasztelańska 4./II. Pożyczka zabezpie-

966c®ana.

I KUPNO 1 S fK AE uAZ . 
12 grosiy sb wyraz* ]

KRYNICA ZDRÓJ. Okazyjna sprzedaż 
willi w niewykończonym stanie, 38 u- 
bikauji, za 97.000 zł Biuro pośredni­
ctwa Neubauera - Krynica, naprzeciw 
dworca kolejowego. 947

POKÓJ DO SN1ADAN, wraz z restauracją
i handlem delikatesów w  większem roie 
ście pow-iatowem zaraz do odstąpienia, 
względnie wydzierżawienia. Może być  
też ppólnik z odpowiednim kapitelem. 
Żgtoszenia pisemne „Restauracja" do 
Centrali Reklamowej, Lwów, ul. Koral- 
nte-ka 4- 944-3

DYW ANY perskie, samu antyczny, garni­
tur klubowy, sypialnia wiodeńń a oka­
zyjnie do nabycia w Hali Aukcyjnej, 
Akademicka 3. Telefon 30— 54. 954-2

FORTEPIAN koncertowy, krzyżowy, czar­
ny, okazyjnie do sprzedania. Wiado­
mość: Rynek 42, Firma Markiewicz,
skl&n korzenny. 931-3

ORYGINALNA amerykańska kasa Natio­
nal kontrolna okazyjnie do sprzedania. 
Zgłoszenia pisemne pod „Nationał" do 
Biura Ogłoszeń, Zimoiowicza 14.

930-3

FORTEPIAN dobry sprzedam tanio, Kam- 
piana 15. dozorca wskażs. 917-2

PIANINO używane kupię okazyjnie, w do­
brym stanie, zapłacę gotówką. Admini­
stracja „Gazety Porannej" pod „Piani­
no za gotówkę". 903-6

W AG I stołowe, dziesiętne, odważniki że 
lazne oraz luUucn̂ źme Reutschner, Le­
gionów 37 859-15

FORTEPIAN lub pianino uup.ę zara;:
Gotówka. Nowacki, Piłsuić sfciego 17.

855-:

„Ói O H Ie e L K O " uł. ZiimorowiCua tu, po­
leca FORTEPIANY —  PIA N INA  nowi
i używane od 1000 zl, na dc godne
snlatv. 698-fh

RLELNiliil Topory otretz statki Dicka 
noże Heukdsa, młynki Alesanderwerk,
Ren.ischnr-- T eiriorów 37. R83-.

KASETKI wrertheimiowskitE, Jala, zairza 
ski djo drzwi, kłódki amerykańskie po 
ecn Rnntechner. T e^io-nów 37. 682 1:

Maszyny młyńskie,
Walce, Kas ry, Kamienie, Jagielniki, 
Tryjery, Turbiny, Motory ropne Diesle, 
ga.uwe, Transmisje, Pasy, Gurty, 

azę, Siatkę, Pompy, Prasy do da­
chówek, Olejarnie poleca na spłaty

„ P I L O T "
Lwów, ul B atorego 4.

Telefon 1. 79.

DO EFHKEDANIA megazyn jcaipeiiuszy, 
długoletnia firma, w  śródmieściu. Zgło­
szenia lefetołiiome 8— 2fi. 924

M ŁYNY wodne w Buszczu i Rohaczynie 
pawiai Brzeżany, do sprzedama. Bliż 
szycn iirfmmacji udziela na osobiste 
sagioszenoe się j p:«tmne ofeTty przyj­
muje Zarząd Główmy dóbr Brzezan —  
Raj. 979-2

I ROwinE
10 grasz, za wyraz. I

PRZE DBAŁO W E upięk: zenae cery. Kc*s
ii'fn 7. 879-3

lEKNE moarogie kwiaty kairnawałowe 
P«1cn-ó*i-f 1 II p. 932-2

ONIaWALWiaiń książeczkę wojskową, 
wydaną przef- P. K. U. Stryj, na nazw  
sko Blene3z Jan, urodzony Stera Ropa, 

Wnlanta. 942-"

KUEUENNE za 98 zł. lu-edens, stół, ław­
ka, taboret, stolnica, półko, stołeczek 
sprrftdaie stolarnia Myd’arrkie^o, Ły 
czaków 23. 948-2

TYDZIEA TANICH GARSbnEK, lum-
berjacków, najnowsze modele wiosen­
ne. „Wytwórnia", Panieńska 11 a.

909-2

TOREBKI damskie skórzane, jedwabne, 
Dortfełe, teczki wykanujo-maprawia 
specjalista Barasch, pl. Bernardyński 2.

908-3

KAEuEkiU bez poręki sprzeda i wypo­
życzy meble wszelkiego rodzaju na dłu­
goterminowe spłaty ferma Jakób Czysz, 
Lwów, Ruto-wskiego 7 (naprzeciw ka 
tedry). Rok założenia 1894- 894-15

UNIEW AŻNIAM ks-iążeozikę wojskową na 
nazwisko Michał Teodorowi/ca syn Jana 
z Nadwórnej ur. w rofcu 1893 wydaną 
przez P. K U. w Stanisławowie. 910-3

POMIESZKANIA gruntownie maiuje na 
dogodne wanunki Firma Lenchtet, #fe- 
niawska 12a. Telefon 42— 99. 853-3

BUUSułI-ZEGARKI „Zenith", „J p “ i in­
ne ozdobne i zwyczajne najtaniej w 
największym składzie zegairkjBw DĄB­
ROW SKI I ROZW ARZEW SKI, Lwów, 
Akademioka 2. (Hotel George'a). —  Do­
godne warunki. —  Własne prauowu.it

9934-10

„CO CZYTAC N ALEŻY" świeżo wydany 
katalog z kalendarzem na rot 1928 wy­
syła na żądanie darmo księgarnia MA- 
R JAN A HASKLERA w Stanisławowie.

1071S-3

ZAKOPANE willa „Wiktor a" na drodze 
do Sanufor naucz, poleca pokoje z ca­
lem utrzymaniem po cenach bardzo 
uiniaikowunych. 7256-3

SKuftK I futrzane z domowych -i dzikich 
zwierząt, przyjmuje się do wyprawy 
i farbowania, jakoteż samie i jelenie na 
irchę ew. zamsz, również rakowe się 
kupujo. Wajstot wzorowy biaidSkómi- 
czy Kraj- Patronatu przem. Lwów, Ja 
nowska 31. 893

SMAKOSZE, osłabieni, niedokrewni, cho­
rzy piersiowo, nerwowi jedzcie -najszla­
chetniejszy ze wszystkiah miodów i  wy 
sokiej wartości leczniczej kwiafpny, 
gćrski miód pszczelny!! Własna pasie 
-ka, za czystość i prawdziwość miodu 
gwarancja! Blaszsnka 5 kg- wraz z o- 
platą. ipoczt. 30 zł. Szustowski Michał, 
em. kier. szkoły Hrefoenów k. Skołego-

946-ł

UNIEW AŻNIAM zgubioną książeczkę 
wo-jgtową, książeczkę inwaitidzką, kar­
tę mob., kartę na broń, oraz różne do- 
laummta wydane przez P. K. U- Lwów
na n-rizwisko Uryć Andrzej. 965

OSTRZEŻENIE* Zwinacamy uwagę P* T.
Publiczności, że fi-nma nasza „Venns“ , 
Romanowie*- U . niema nic wspólne®' 
z zakładem portretowym „Yenus" w 
Kielcach, którzy zapomocą agentów 
podlsz-ywają się pod nasizą firmę i ozy- 
niją zamówienia bez żadnego upoważ­
nienia z naszej strony. Zakład Fotogr. 
Artyst. Powiększ. ,,VeniUs", L/wóiw, Ro- 
manonwiczn 11. 969

MŁODY mężczyzna, wyższe wykształce­
nie, władający kilkoma językami, na 
■kierowntezem stanowisku, pragnie na­
wiązać znajomość z osobą zamożną, 
skłonną do udzielenia gwarancji pod 
wymeganę kaucję. Łaskawe zgłoszeni,, 
do „Porannej" pod „Gentleman". 970

OLBRZYMI WIEC Prztidwyborczy Wte- 
rzyceli (Poszkodowanych wojną, walo- 
-ryzacją oraz emerytów zaborczych) od­
będzie się .5. lutego. Czytajcie „Gaizete 
Srołeczna". Pelczvrsira 5 A 971

UW AGA! W  Bankach zastawniczych za­
stawiane kosztowności wykupuje, do­
płaca najwyższą wartość, stare zęny ku­
puje Zakład aegaimteL-rzowwkd, Kazi­
mierzowska 5. 957-3

UNIEW AŻNIAM  -książeczka wojskową wy­
daną przez P. K. U. w Samborze na 
nazwisko Ludwik Filas, ur w r. 1898. *

985

UNIEW AŻNIAM  zgubioną książeczkę woi 
skową Władysława Czerneckiego, uro­
dzonego w roku 1902, zamieszkałego w 
Łanowcach, syna Stanisława, wydaną 
nrzez P K- U- Czortkóu7. ! ) »

n a p r a w i a , czyści, strzyże dywany per­
skie, smyrneńskie, kilimy i fabryczne, 
prędko, solidnie, tanio. Borkowska, ™  
Bemaruyński 12 , (na/przeciw Hoteli- 
Krakowrkiw))- 990
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sprzedaż posezonowi try otaży i wyro- 
k ó w  w łó c z k o w y  h 

i  o p u s t  m l
z csn wy­
stawowych 

u firmy „ O L K A ” im, lyin 35.
obok  Naród, Torhow li

CHOROBY WENERYCZNE i zastarzałe 
skórne, neurmtnję seksualną ^eczy epe*
cjalisia Dr* Fyterh- Wsiowa * l M-98

Sueclalista chordi p<:uc. serca i zełgdHa

Dr. FELIKS HAHN
firddecHa as. PrzeSwieii. Roentgenem.

+  VENI<S +
Prezerwatyw y przezroczyste

bardzo cien ie, niedościguione w  gatun 
ku. Marka - pa entowana na całym św e- 

Jfie. Wystrzegać się naśladown.ctw. Do 
n aby ia  ws ędzie.

ffiWMMMNBnwmaOMMWD

LEKARZ P ŃSTW . SZPITALA  POWSZ.

Dr. Ho mm  iriu .L Id
ŁYCZAKOWSKA 96, —  ord. od 3— 5.

M E B L E  N A  R A T Y *
Nowo otworzony magazyn mebli pod fa­

chową obsługą —  poleca 
tf.L.tVWl fiUNZRR  

Lwów. ul. Trvbnnnl«łV.a { .  PO 1 ''

BEZ PIEN IĘD ZY!
z gó y, lecz na dogodne raty i po ce- 
Each go Cwkowy h sp zedaje towary 

bławatne i snkienne I. jak ś i firma

S I f*7VQ7 Lwów, K azim ierzow ska 7*
• U L  I  U L  (dom wła ny).

F a b r y k a

Pantofli i Pa uczy
Lwów, ni. Wronowska 4, (boczna Koper­
nika), poleca i wykonuje pantofie wszel­
kiego rodzaju, papucze na podeszwie skó­
rzanej i filcowej. Papncze na buciki a la 

śniegowce, buty do polowania itp. 
_____________________________ 539-ir

■  KERWOL ■
Chemika D-ra FRANZOSA, jedyny 
radykalny i wypróbowany środek 

(nacieranie) na

Reumatyzm
kłucie z powudu przezięb enia, na 

postrzał, ischias i t  p.

Żądr ć w  aptekach.
Ulyrdh I główna sprzedaż Apteka 

mikoiescha, ittidtti, Kopernika 1.

Humor.

REFLEKSJA LW O W IA N IN A  PO ŚNIE­
ŻYCY.

—  No, teraz nareszcie wiem, do czego 
służą ie kosze na stupach...

w  i ™ 1. ;  sitm gazsuiej i b m h
Gaz, ntASkyni, balony, sytony, główki, esencje, ekstrakty 
gumy, ff,Ełry Berkefelda, reduktory, wszystko co wchodzi 

w  zakres tej fabrykac ji po  cenach przystępnych poleca

A T Y l U f l A Ń ^ K I  W A R S Z A W Ą ,  
i  ¥ l ¥ K B M n l 3 r \ l  M A R J A N S h A  " i rTel. 181-96.

Z a w ia d o m ie n ie .
R 0Z°0CZYN  M  N 6W E  P H Y W S ld E  KUUSA 

JĘZYKA A NG lELSK.tSC
w czasie od 15. styczn a d j I go lu­
tego, w  cenie 7 złp. mieś. roszę 
o łaskawe zgłoszenia we właściwym 

czacie.
HARRY GKUEN 

Lwów, Ruto skiego 16 mez. na prawo.

Zdrow ie i św ieżość ciałka dzie­
cięcego osiąga się jed y r ie  przez 
stosowanie

m m  ije  sie sziinr,
które w ł śnie obchodzą swój ju­
bileusz 25-letni.

n i s i a i A
■tfZTJE, F IT  RE :: i rcsPiKSDE ::

z ptorwszorz;dn ch plantacji kiajo- 
wych i zag an rznych, o najwyższe 

sile k ełkowania — po eca

EDMUND TIEi
SKF.^tD NASION  

Lwów, ul. Rutowsk leg 3.
Cenniki szczsyfiłauie wysyłam na żądan e.

Specjalista chorób weneiy* 
C2nych i skórnych

Dr. I. M8ND 11 “hiSk.”1”1
ordynuje od 8-9, 2-6, w  niedzielę od 
9-1. Lwów, ASNYKA 1. róg Piłsudskiego 

(Pańskiej). Tel. 48-01.

SER LlIERISFi
pierwszej tłustości

sprzedaje

MAjĄTF.K DWORZEC
WOJ. NOWOGRÓDEK.

C e n a  asa k g .  4 ' 2 o  z ł .

ZABEZIMECZAJCIE Sl| 
odójszeikish dolegliwości, 

wywoływanych przez
zimno. UHL6001 kurz,

użyuialąG
P A S T I L L E S

VALDA,
sprzedawanych wyłączn ie 

w puae^&ach 
z nazwą

VA LDA.
W  sprzedaży w ep'ek,*cb i 

tkJ adach aptecznych

D iK il SZUCHU!
N « iŁl ŹS7E CENY

NAJDŁUŹS-Y KREDYT

„ T E R R A
luifiw, ul. GaileMa 24.

Telefon 33-70.

Ż ą d a ć  o f e r t .

In ż .  N . E l T Z
wytwórnia < watów radlouniGH

„R  A D a O  U E “
w e  WiedPiu.

SENZACYJ A  NOWOŚĆ  
Najnowsze, najlepsze ap raty ra- 
djowe — — — części składowe.

Genera'ne zastęps wo na całą 
olskę (z wyj. woje w. Śląsk ego

„GEKAEM“
S. z o. o.

pr/.óUsfen orstwo dla Handlu 
Rn }, i zayr.

Lwów, pl Ma Jaefci 8.

Specjalistka chorób skórnych i wenery­
cznych, b. sekund. Państw* Szpitaia Po- 

wszechjego

D r .  F .n IS C H  iDAiiw IC K A

bol głowy 1 wyczerpanie
oraz zaburzenia żołądkowe, dolegliwości 
wątroby, norek, kamienie żółciowe, reu­
matyzm, artretyzm, cierpienia hemoroi- 
dalne są spowodowane przeważnie z'.ą 
przemianą materji i zaói.e^zys/- zaniem 
krwi w organiźmie ludzkim.

ZIOŁA Z GOR HARCU D-ra LAUERA 
sprzyjają dobrej przemianie materji, po- 
buazają trawienie, oczyszczają krew, a 
przedcwszystkiem uzdrawiają żołądek i 
powodują regularne działanie wątroby i 
nerek, oraz usuwają obstrukcję.

ZIOŁA Z GÓR HARCU 9-ia LAUERA 
usuwają z organizmu zbyteczne nieużytki 
oraz przeciwdziałają tworzeniu się osa­
dów. następstw® których jest reumatyzm 
i artretyzm.

ZIOŁA Z GÓR HARCU D ra  LAUERA 
usuwają > zap.jiegają tworzeniu się ka­
mieni jolciowych oraz lagoau* cierpienia 
hemoroidalne.

Cena 12 pudełka zł. 1.60, podwójne 
pudełko zl. 2.50.

Sprzedaż w aptekach i 'cl lach aptecz­
nych. 6600-30

OD PÓ ŁW IE K U  POW SZECnme 
ZNANY IE SKUTECZNOŚCI A N IT R A

0 t R A G o
górskiegoWARSZAWA

krem ideamie ude- 
likatuia, matuje 

•erę. —  Niezbędny środek toaletowy 
v każdym domu. — Konieczny po go­

ntu. —  K flE M  A N O L IN O W Y  
znakomicie udehkalnia rę -e. 

Żądać wszędzie.
T. G Ó R S K I ,  W ARSZAW A

CMI 9 H M  ilH a ttC t
Główny skład Lwów pl, św. Ducha

oook Kawiarni Wiedeńskiej lokalu swego nie zmienił 
i poleca się nadal łaskawej klijenteli.

M F~U J:re l s ę  kreiytu do 12 rat

CENY OGŁOSZEŃ:
Za wiersz 1-szpaltowy milimetrowy 

(szer. 30 mm.) ogłoszenia zwykle za lek- 
sicm 12 gr.t za wiersz 1 -szpalt, milime­
trowy (szer. 60 mm.) nadesłane 3ó gr., 
za wiersz 1-szpalt, milimetrowy (szer. 
60 mm.) po kronice 40 gr., za wiersz 
1-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm) w 
tekście (kronika, repertuar, dział ekono­

miczny itd.) 50 gr., za wiersz 1 szpalt, 
milimetrowy (szer. 60 mm.) w artykułach 
100 gr., za wiersz 1-szpalt. milimetrowy 
(szer. 60 mm.) na pierwszej stronie 69 gr., 
drobne ogłoszenia za słowo 10 gi. drob­
ne ogłoszenia kupno i sprzedaż za słowo 
12 gr., drobne ogłoszenia matrymonialne, 
korespondencje 12 gr., prywatne za sło­
wo 12 gr., dla potrzebujących pracy lub

posady 3 gr., cala strona ogłoszeniowa 
285 zł., pół strony ogłoszeniowej 150 zl., 
cała strona tekstowa 180 zł, cała itrona 
pod nagłówkiem (1-sza) 570 zł. Ogiosz, 
uia zamiejscowe 30 proc. droższe. —  Za 
ogłoszenia w miejscu zastrzeżonem, ogro 
szęnia osobno stojące i bez numeru doli 
czarny 25 proc. Odpowiedzialności za tei 
minowy druk nie przyjmujemy. Porta

przekazów nir bonifikujeiny. — Uwaga: 
Kolumny ogłosjzęi lowe są podzielone na 
8 łamów (szpalt), tekstowe na 4 tamy 
(szpalty).

PRENUM ERATA rr -s bezlik 
Z dos*awq na miejsce lab prze­

syłką pocztową . . • . -Ł 5.36 
Bez dostawy . . . . . . .  zł 4.8#
Za granicą  ...................  zl - » »

Z drukarni Spółki wydawniczej: GltODKt I SPÓŁKA, pud zarz. J. PŁOCKIEGO, we Lwowie. Odo. red STEFAN KKZYZANOW SKa


